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ludność polska na Sląsku opolskim powię- 
Kkszyła swój stan posiadania. 


aekszyńska stanie ponownie przed sądem: - Tajemnicza 

zbrodnia w schronisku dia bezdomnych w. Warszawie. 

zagadkowy wypadek ks. lkowa.-Juiro zamieścimy pierw- 
szy kupon Konkursu świątecznego. 


' Delikatesy całego świata poleca F-a „Zakopane“ Lwów, ul. Akademicka 24., Leona Sapiehy 25. 


DOCHODY ZARZADU POCZT 
I TELEGR. W WRZEŚNIU. 

(Telefonem od naszego korespondenia) 

Warszawa, 18. listopada. (51.) Za- 
rezat poczt i telegrafów osiagnal z 
państwowego przedsiębiorstwa „Pol 
ska poczta, telegraf i lelefon* oraz 
przedsiębiorstwa „Rad jotelegral* we 
wrześniu nadwyżkę wpływów nad 
rozechodam: w wysokości 4,556 tys. 
zlotych. 


i * ; <A ZAPRZECZENIE B, WOJEWODY BOR. 
„ua c" 7 A e 1] KOWSKIEGO, 

« i 1h: j Od b. wojewody poznańskiego p. Pio- 
tra Dunin-Borkowskiego, bawiącego 0- 
becnie w Strusowie otrzymałą A, W, na- 
stępujące oświadczenie: „W „Lwowskim 
Kurjerze Porannym“ z 17. listopada 1928 
ukazał się przedruk z „Gazety Warszaw 
skiej* z 16, XI, 1929 pt, „Niepowodzenia 
p. Borkowskiego w Poznaniu“ Pozosta- 
wiając publiczności ocenę, na czem po- 
legalo niepowodzenie, muszę zaznaczyć 
że tekst tajnej umowy zawartej między 
moą a komitetem wykonawczym N. P, 
R. został podany fałszywie, Mianow cie 
nie było w tej umowie zupełnie mowy 
o finansowem poparciu N, P, R. i Z. Z, 
P, natomiast zobowiązywałem Się, że 
w czasie istnienia umowy udzielę iym ze- 
społom poparcia w obrębie mej ko upe- 
tencji, (—) Piotr Borkowski“, 


DEFRAUDACJA W WYDZIALE 
TECHN, MAGISTR. WARSZAWY. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 18, listopada. (sl.) O- 
stalnio wykryto szereg nadużyć w 
wydziale technicznym magistratu 
miasta Warszawy. W związku z lem 
aresztowano dwóch urzędników, nie 
jakiego Staniaka i Tarnawskiego. 


Defraudacje sięgaja sum okGIO o , 
acj saja D ZGON NAJSTARSZEGO CZŁONKA IZBY 
50 tys. zł, GMIN, 


um 

AUSTRJACKI BANK NARODOWY 
OBNIŻYĆ MA STOPE DYSKONTOWĄ. 

Wiedeń, 18, listopada, (AW) W zwiń: 
zku z polunieniem pieniądza na cynkuch 
światowych podobno ma stę tu obniżyć tu“, O'Connor został po raz pierwszy wy 
dyskonio prywatne na 8 i pół proe, Spa. brany do Izby gmin w r. 1886 i odtąd tra 
dziewają się, że Bank Narod, obaiży 34 TRAGEDJA W MAŁYM DOMKU, dycyjnie przy każdych wyborach bez o- 
pę dyskontową o pół proc (Do artykułu na str, 10-1ej ) ` pozycji wchodził w skład Izby. 


(Telefonem od naszego korespondenta), 

Warszawa, 18, listopada, (st) Nocy 
dzysiejszej zmarł w Londynie w wieku 81 
lat poseł do parlamentu angielskiego 
O'Connor, znany jako „ojciec parlamen- 


| 
| 
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Nawracanie 


Wschodu. 


Lwów, 19 list 

Pnzed kilku dniami, podająć relacje 
ze zjazdu gr. - kat. episkopatu w Rzy- 
mie, zapowiedzieliśmy bliższe rozpa- 
trzenie tła, na jakiem dokonał się ten 
zjazd i na jakiem zresztą dokonują się 
w latach ostatnich wszystkie wiażniej- 
sze zmiany w łonie Kościoła unickie- 
go. Do takich zmian najgłośniejszych, 
choć może nie najbardziej istotnych, 
należy m. in. wprowadzenie celibatu. 

Otóż takiem tłem jest podjęta przez 
papieża Benedykta XV, a przez następ- 
cę jego z dużą energją prowadzona 


praca nad „przywróceniem jedności 
chrześcijańskiej" drogą mawrócenia 
Wschodu. 


Już encyklika z 12 listopada 1923 
r. wydana z racji 300-ej rocznicy mę- 
czeńskiej śmierci św. Józefata, kładzie 
duży nacisk na sprawę Wschodu. Pod- 
chodzi do niej ze stanowiska politycz- 
nego. Widząc główną przeszkodę w 
postępach unji w braku jedności wśród 
Słowian, wzywa do „żywszej miłości 
do współbraci słowiańskich", do lep- 
szego wzajemnego poznania, do usu- 
wania nienawiści, uprzedzeń i przesą- 
dów. 

W pięć lat później wychodzi ency- 
klika, poświęcona popieraniu słudjów 
orjentalnych. Po historycznym prze- 
glądzie dotychczasowej pracy Kościo- 
ła na Wschodzie, podnosi szczególne 
zasługi Benedykta XV, który założył 
specjalną kongregację dla obrządków 
wchodnich: „Papieski Inslytut Orjen- 
talistyczny ' z rektorem bisk. d'Herbi 
gny T. J. na czele. Mówiąc dalej o pró- 
bach przyciągnięcia prawosławia przez 
zachodnich protestantów (zjazd w 
Sztokholmie), zaleca, by największą 
wagę przykładać do wszechstronnego 
poznania Wschodu. 

Poza niejako poznawczą stroną 
problemu widoczna jest praca nad 
wytworzeniem atmosfery, sprzyjającej 
zbliżeniu, a przedewszystkiem nad 
przygotowaniem silnych kadr misjo- 
narskich. W stosunku do prawosławia 
Kościół jest gotów du daleko idących 
kompromisów. Jakkolwiek zdaje sobie 
z tego sprawę, że ortodoksyjne kościo- 
ły Wschodu, odpadłszy przed tysiącle- 
ciem, skostniały, utracily rozwój do- 
gmatyczny i siłę samoodnawiania, że 
dziś niegają rozkładowi, że duchowień- 
stwo tych kościołów jest mało wy- 
kszłałcone, często oportunistyczne, — 
to jednak nie zapoznaje i wysokiej war 
tości ich. „Czcigodne społeczności 
chrześcijańskie Wschodu — mówi 0j- 
ciec św. w styczniu 1927 r. — zacho- 
wują tak c<zcigodną świętość rzeczy, 
że zasługują nie tylko na zupełny sza- 
cunek, ale i na” zupełną sympatję“. 
W rezultacie Kościół z góry gwaran- 
tuje nietykalność wschodnich form li- 
turgicznych. Pragnąc podkreślić ich 
równouprawnienie, dopuszcza nabo- 
żeństwa według obrządku wschodnie- 
go do Bazyliki św. Piotra. Jedyne, cze- 
go domaga się, to uznanie prymasa 
rzymskiego i dogmatu «6 pochodzeniu 
Ducha św. 

W lutym 1918 r., przy poświęceniu 
kamienia węgielnego pod kolegjum ro- 
syjskie w Rzymie, powiedział biskup 
d Herbigny: „Musimy pracować tak, 
jakby Rosja w krótkim czasie miała 
stanąć przed nami otworem". W zgo- 
dzie z tem przewidywaniem pozostaje 
gorączkowy rytm pracy organizacyj- 
nej. 

Do roli misjonarzy przygotowują się 
Bazylianie i Redemptoryści, którzy już 
przed wojną założyli prowincję wcho- 


„GAZETA PORANNA" 


Dziś poraz ostatni. 


KRÓLOWA BEZ KORONY 


(LADY HAMILTON) 


W gł. roli CORINNE GRIFFITH i WIKTOR 
ZNIŻKI WAZNE. 


VARKONYT. 


» 


z dnia 20. listopada 1929. 
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Jutro wielki dramat erotyczny. 

GRA NAMIĘTNOŚCI 

Film ilustrujący dzieje kobiety nowoczesnej, która 
nie panując nad swemi zmysłami przechodzi z rąk 


W głównej roli MARJA CORDA 
i ADALBERT SCHLETTÓW. 


KINO 
„LE w" 


| rąk. 


29 | | osób zabitych, ol ć około ło 200 rannych. 


WYBRANY ZOSTAŁ PREZYDENTEM PASCELA RUBIO. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 18. listopada. (st) Z No- 
wego Jorku donoszą: W czasie wybo- 
rów prezydenta Meksyku zostało zabi- 
tych w całym kraju 22 osób, a liczba 


rannych dochodzi do 200. Poselsłtwo 
amerykańskie było przez cały czas 
strzeżone pnzez silne oddzialy wojska, 
Prezydentem Meksyku został wybrany 


jazd izb przemysłowo-landi. Kzeliej 


ROZPOCZĄŁ W ŁODZI SWE OBRADY. 


Łódź, 18 listopada. (PAT.) W dniu 
dzisiejszym rozpoczął się w lokalu 
łódzkiej lzby handlowo - przemysło- 
wej Zjazd Izb przemysłowo - handlo- 
wych Rzeczypospolitej. Tematem ni- 
rad zjazdu jest szereg kwestji pierw- 
szorzędnego znaczenia dla życia gospo 
darczego Polski, Między innymi oma- 
wiane będą następujące sprawy: pro- 
jekt nowelizacji ustawy o państwo- 
wym podatku przemysłowym i ustawy 


o podatku cd kapitałów i rent, projekt | 


Żagadkowy wypadek ks. llKowa 


ZAMACH DWÓCH PODEJRZANYCH OSOBNIKÓW ? 


GNAŁ OSTRZEGAWCZY ZE STRONY 

Warszawa, 18 listopada. (AW) 
„Express Por.“ informuje, że na dwor- 
cu kolejowym w Koluszkach, b. poseł 
ukraiński na Scjm, a obecnie kapelan 
unicki w DOK Łódź ks. Ilków uległ 
łajemniczemu wypadkowi. Na stacji 
zbliżyli się doń jacyś 2 ludzie i popro- 
sili o pgień do papierosa. Jeden z tych 
ludzi trzymał w ręku jakiś przedmioł 
i czynił nim podejrzane ruchy. Wkrói- 
ce potem ks. llków wsiadłszy do pocią- 
gu łódzkiego uległ atakowi połączone- 
mu z silnemi i bardzo bolesnemi tor- 
sjami. Obecnie ks. Ilków leży ohłożnie 


dnią. Jezuici zaktadają w Albertynie 
nowicjat dla przedstawicieli narodów 
wschodnich. Benedyktyni, których po- 
słannietwo Ojciec św. szczególnie wy- 


soko ceni, zakładają opactwa obrz. 
wschodniego w Belgji, dolandji, Niem 
czech i Austrji, Wielu rosyjskich emi- 
grantów, przyjąwszy unię, obrało stan 
duchowny; to kadra przyszłego kleru 
katolickiego w Rosji. 

Wschód — to nie tylko Rosja. Ak- 
cja ogarnia olbrzymie terytorjum od 
Mnuzmania po Palestynę. W Rosji pra- 
cuje dziś czterech biskupów; Buka- 
reszt ma nowego arcybiskupa, Bulga- 
rja wizytatora apostolskiego; w Salo- 
nikach założono wikarjat, w Jugosła- 
wji pracę arcybiskupa białogrodzkie- 
go popierają liczne lotne misje, w Ate- 
nach uroczyście konsekrowano bisku* 
pa rodowitego Greka po odwołaniu po- 
przednika — Francuza. Ale Wschód w 
polityce kościelgej — to przedewszysł- 
kiem Rosja. Tu ogniskują się majwięk- 
szę nadzieje, tu kieruje się największy | 
wysiłek. 

Łatwo pojąć, że sprawa posiada 
nie tylko olbrzymie znaczenie kościel- 


| 


utworzenia państwowej Rady przemy- 
słowej, organizacja biura informacyj- 
nego dla przedsiębiorstw, sprawa ulg 
w paszportach zagranicznych, sprawa 
ankiety, program budowli mieszkanio- 
wych na r. 1930, stosunek lzb b. p. do 
spraw morskich itp 

Zjazd został licznie obesłany. Dru- 
gi dzień zjazdu, we wtorek, poświę- 
cony będzie zwiedzaniu fabryk przez 
delegatów, 


— „PIERWSZY SY- 

WYWROTOWCÓW UKRAIŃSKICH". 

chory przy 39 stopniach gorączki. Le- 
karze wojskowi, którzy badali stan 
zdrowia ks. Ilkowa orzekli, że nie jest 
tu wykluczony wypadek zatrucia pod- 
czas zamachu jaki nań przygołowali 
dwaj podejrzani ludzie w Koluszkach. 
Ks. llków również oświadczył, że zaj- 
ście w Koluszkach uważa za pierwszy 
sygnał ostrzegawczy ze strony wy- 
wrotowców ukraińskich. Jak wiadomo 
ks. Ilków propagował hasło zgodnego 


współżycia narodu ruskiego z poi- 
skim. 
== 
E a | | moj A 


ne, lecz i polityczne, a to przedewszyst 
k'om dla Polski, Jesteśmy już nie arjer- 
gardą katolicyzmu i cywilizacji, jak 
to było przez wieki, lecz awangardą. 
Z obszaru Polski w pierwszym rzędzie 
iść będą misjonarze, gdy „się Rosja o- 
tworzy”. Tu będzie ich ostatnia pla- 
cówka, zanim przekroczą tront. 

Dla Ukraińców - unitów także otwie- 
ra się wielka karta działania, Widocz- 
nie niedoceniają jej, skoro tyle fermen 
tu i protestów 'wywołują zarządzenia 


Watykanu, będące niczem innem, jak, 


nadaniem klerowi gr-katoł. większej 
sprawności, karności, osobistej niezależ 
ności. Ale ze strony polskiej należy o- 
czekiwać pełnego zrozumienia sytua- 
cji. Nie żąda się od nas poświęceń, ani 
desperackich krucjat. Jedyne, co Po!- 
ska dać winna misji nawracania 
Wschodu, to taką politykę wobec na- 
rodów wischednich, która nie utrninia- 
laby duchowego zjednoczenia. To zaś 
nie jest żadną ofiarą, lecz wykonaniem 
Konstytucji marcowej w artykułach, 
Só wek wolności, tolerancji i spra 
wiedliwości. 
SmE 


| 


znaczną, większością Pascela Rubio. 

Londyn, 18. iistopada. (AW) We- 
dług ostatnich domiesień z N. Jorku, 
przebieg wyborow prezydemta Melksy- 
ku był niezmiernie krwawy. Ogółem 
w starciach ponioslo śmierć 20 osób, 
Liczba rammych, pnzekracza 70 osób. 
Do najkrwawszych starć doszło w isto- 
licy Meksyku. Zwolennicy kandydata 
na prezydenta Pascuala Ortiza Rubia 
dokonali napadu na propagamdowe biu- 
ro Wyborcze przeciwników. Doszło da 
długotrwałej strzelaniny, w której po- 
niosło śmierć 6 osób. Również na pro- 
wincji zwolennicy Rubia dokomali: licz- 
nych mapadów 'terorystyaznych na lo- 
kale wyborcze swoich przeciwników, 
M. in. w mieście Cecilia w pobliżu 
Tampico odniosło ciężkie rany 16 osób, 
W samem Tampico są również zabici 
i ranni Według domiesień z Vera Cruz 
w starciu poniosły śmierć 4 osoby, 
Ciężko rannych jest 22 osób. 

Meksyk, 18. listopada. (PAT) Zbroj- 
ne zajścia, które miały miejsce w ca- 
lym Meksyku w awiązku z wyborami 
prezydenta, pociągnęły za sobą ofiary 
w 17-łn zabitych i 50-0iu rannych. 
Zdaje się być rzeczą miewąlipliwą, iż 
prezydentem obrany został Rubio, 
kandydat partiji marodawo-rewolucyj- 
nej, stronnictwa b. prezydentów Calle- 
sa i Obregona, jednakowoż zwolennicy: 
kontrkandydata WVasconcelosa  twier- 
dzą, iż wybór ten nia odpowiada woli 
Meksykańczyków, gdyż przyjeciele Ru- 
bio podeszli do urn wyborczych, skoro 
tylko otwarto biura wyborcze, unie- 
możliwiając w ten spusób oddanie gło- 
sów innym obywatelom, którzy bali 
się głosować. 


MIN, KUHN UDAJE SIĘ DO GDYNI 
I GDAŃSKA, 
(Telefonem od naszego korespondentaj, 
Warszawa, 18, listopada, (st) Juter 
min, komunikację Kühn w towarzystwj 
kierownika departamentu budowy inż, 
Bączalskiego wyjeżdża na dwudniową 
imspekcję robót prowadzonych w Gdyni 
i Gdańsku, Równocześnie p. minister we. 
Źmie udział w uroczystości poświęcenia 
doku w Gdańsku. Wyjazd p. minsta m, 
m, ma na celu ustalenie rozmiarów prac 
budowlanych w roku przyszłym, 
egas 
ROZKŁAD JAZDY NA ROK 1930. 
(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa, 18, listopada. (st.) W 
Min. komunikacji rozpoczęła się 
dziś kilkudniowa konferencja dele- 
gatów wszystkich dyrekcyj kotejo- 
wych, poświęcona uregulowaniu roz 
kładu jazdy pociągów pasażerskich 
na okres letni 1930 r. W wyniku dy- 
skusji i po rozpatrzeniu szczegóło- 
wem wniosków, zgłoszonych przez 
poszczególne dyrekcje, zapadła na 
konferencji decyzja co do zmiany 
na r. 1929 pociągów pasażerskich z 
uwzględnieniem potrzeb ludności. 
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ludność o clęka na Słąsku opolskim powiększyła 
swoj stan posiadania. 


STRACONY ZOSTAŁ TYLKO MANDAT DO $ 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 18. listopada. (st.) Ze 
Śląska niemieckiego donoszą: Wy- 
bory do sejmu prowincjonalnego na 
Śląsku niemieckim przyniosły wsku 
tek stosowania przez niemieckie or- 
gariżacje nacjonalistyczne teroru 
wobec ludności połskiej, stratę je- 
dnego mandatu tak, że lista polska 
uzyskała tylko 3 mandaty, nato. 
miast wybory do sejmików powiało. 
wych przyniosły mimo wszystko 
zwycięski wynik dla lwineści pol- 
EMEA DOZ DEPE E 
P. PREZYDENT WRÓCIŁ ZE SPAŁY. 

Warszawa, 18. listopada. (AW) Dziś 
wieczorem powrócił do Warszawy Pan 


Prezydent Rzpliłej ze Spały, gdzie ba- 
wil 3 dni. 


— 0 — 


KONFERENCJA W SPRAWIE 
USPRAWNIENIA LECZNICTWA 
W KASACH CHORYCH. 

Warszawa, 18. listopada. (AW) Ajen 
cja Wschodnia dowiadujy się, że z ini- 
cjatywy min. pracy Prystora, Naczel- | 
na Izba Lekarska zwołuje na dzień 24. 
i 25. bm. wielką koniereneję lekarską 
w bwestji usprawnienia lecznictwa w 
Kasach chorych. 

—— 
INAUGURACJA RORU SZKOLNEGO 
NA POLITECHNICE WARSZAWSKIEJ 

Warszawa, 18 listopada. (AW) W 
wielkiej sali Politechniki warszawskiej 
odbyła się inauguracja mowego roku 
szkolnego. Nowy rektor prof. inż. dr. 
Pszenicki wygłosił przemówienie za- 
gajające oraz wyklad „O budowie mo- 
slów“. Ze sprawozdania za rok ubie- 
gly wynika, że w roku tym słudjowa- 
ło na Politechnice warszaw. 3830 sła- 
chaczy. 

—— 

AKADEMJA Z RACJI ŚWIETA ŁOTEW. 

SKIEGO, 

Warszawa, 18. listopada, (PAT) Dziś 
popołudniu, w kamienicy książąt Mazo- 
wieckich na Starem Mieście, odbyła się. 
staraniem Towarzystwa  Polsko-Lolew. 
skiego uroczysta akndemju z racji Święta 
państwowego republiki łotewskiej. Aka- 
demię zaszczyciłą swą obecnością mjni- 
strowie: Zaleski, Kwiatkowski, K'ebn 
Słaniewicz, poseł łotewski Nuksza, na- 
celnicy wydziałów M. S- Z Hołówko 
i Chrzanowski, dyrektor gabinetu mni- 
Szumlakowski oraz wiele nsob se 
naukowego i woi- 


stra 
Śświąta pobitycznego, 
skowego. 
ny w ir 
PROHIBICJA NIEMA W POLSCE 
POWODZENIA. 

Żywiec, 18. listopada. (AW) W Bu- 
lowicach powiatu bialskiego zoslał za- 
rządzeny z iniejatywy poważnych oby 
wateli plebiscyt w sprawie prohibicji 
i zniesienia szynkówi Wynik plebiscy- 
tu, jaki się odbył w ńiedzielę jest sen- 
sacyjny, ponieważ za zniesieniem kon- 
cesji padło tylko 30 głogów, a przeciw 
prohibicji 350 głosów. Jeslto” drugi 
wypadek w Polsce, gdzie w zarządzo- 
nym plebiscycie zwyciężają antypro- 
hibicjoniści. 

—(—— 


skiej. Polacy uzyskali 25 mandałów, 
podczas gdy w r, 1925 posiadali ich 
WTU 17. W radach miejskich żywioł 


SEJMU PRO WINCJONALNEGO. 


polski zdołał utrzymać swój dotych- 
czasowy stan posiadania foteli ra. 
tzieckich. 


JJWOWSKIE ZASTĘPSTWO FABRYKI KAPELUSZY 


marki LIC © 


SPRZEDAWANE PO JEDNOLITEJ CENIE 


Zi. «200. — 


za sztuke 


SĄ TOWAREM NAJNOWSZYM, 


NAJMODNIEJSZYM 


l W GATUNKU NAJLEPSZYM 
NATOMIAST 
REKŁAMOWANE PRZEZ JEDNĄ Z FIRM LWOWSKICH 


PO CENIE ZNIŻONEJ 


SĄ WYSORTOWANE, W SIARYCH FASONACH I KOLORACH. 


Wyniki wyberów do Śejmików now. 


NA ŚLĄSKU OPOLSKIM. 


Cpole, 18. listopada. (PAT). WAĆ 
miki wyborów do sejmików powia- 
towych na Śląsku Opolskim przed- 
stawiają się w sposób następujący: 
Centrum uzyskało głosów 226.759, 
zdobywając mandalów 28 (w roku 
1925 — 25 mandatów). Niemiecko= 
narodowi uzyskali głosów 93.190, 
mandatów 10 (w r. 1925 mandatów 
9). Komuniści uzyskali głosów 
47,828, mandatów 5 (w r. 1925 — 5). 


iSoejal.demokraci głosów 65.171, 
mandatów 7 (w r. 1925 — 5). Polacy 
uzyskali głosów 30.562 i manda- 
tów 38. - Chrześc.-demokraci głosów 


25.180, mandalów 3. Związek kultu- 


Bez pr 


| 


ralny głosów 2.023, nie zdubywając 
żadnego mandaiu. Błok mieszczań. 
sko-chłopski uzyskał głosów 23.271, 
mandatów 3 ( w r, 1925 mandatów 
człery). 

Do sejmików prowincjonalnych 
Polacy uzyskali. według pobież- 
nych obliczeń 25 mandatów, gdy w 
r. 1925 mieli tylko 7. W wyborach 
miejskickh utrzymany został polski 
stan posiadania na dotychczasowym 
peziemie. — Wybory wczorajsze wy 
kazaly zmniejszenie się liczby glo- 
sów polskich, w porównaniu zr. 
1925 o 1.500. 


ważniejszych zmian. 


WYRAŻNE PRZESUNIĘCIA W DOTYCHCZASOWYM STANIE PO- 
SIĄDANIA WIDOCZNE SA TYLKO W BERLINIE. 


Berlin, 18 listopada. (PAT). Wczo 
rajsze wybory do sejmików prowin- 
cjonalnych ` reprezentacji gmin- 
nych wykazały przeciętnie wyższy 
udział procentowy uprawnionych do 
głosewania, aniżeli podczas poprzed 
nich wyborów, Wedlug doiychcza 
sowych obliczeń, do berlińskiej Ra 
dy miejskiej socjaliści uzyskaii o- 
becnie 65 mandatów (dawniej 73); 
niemiecko-narodowi 40 (dawniej 
47), komuniści 56 (daw niej 43), de- 
mokraci 14 (dawniej 21), centrum 
8 (dawniej 8), hittlerowcy 18. 

Według wyników zlgodz. 4 rano, 
w Królewcu socjaliści uzyskali 


| 
| 
| 
| 


213.801 głosów (dawniej 171.388), 
Polacy 3.200, prusko-litewska partja 
ludowa 1087, pozostało 1060 głosów. 

W Szczecinie Połacy 1.355 gło- 
sów. 


SUKCES POLSKI W WESTFALJI. 

Berlin, 18 listopada. (PAT), W wy 
borach do Sejmiku prowincjonalne 
go w Westtalji odniosła mniejszość 
polska, mimo podniesienia ogólnej 
liczby głosujących (w roku 1925 
1.455, 000, obecnie 2,128.2638) poważ. 
ny sukces, uzyskujac głosów 15.282 
(w r. 1925 — 41.610). 


FOANGHSKIE zdeka powołują SG 


ma przykóacd Polski 


I DOMAGAJĄ SIĘ MIANOWANIA SĘDZIÓW KOBIET DLA SĄDÓW, ROZ- 
PATRUJĄCYCH SPRAWY NIELETNICH PRZESTĘPCÓW. 


Paryż, 18. listopada. (PAT) Delega- | na mocy decyzji powziętej przez mię- 


cja Związku Adwokatek francuskich, 


dzynarodowy komgres Związku Adwo- | 


SIRS 
katów, który niedawno obradował w 
Paryżu, zwróciła się da ministerstwa 
sprawiedliwości z oficjalną propozycją 
mianowania sędziów kobiet dla sądów, 
rozpałrujących sprawy nieletnich prze- 
stępców. Delegacja powołała się w tym 
względzie na przykład Polski, gdzie 
sędzia kobieta p. Wanda  Grahbinska, 
| zasiada juz w sądzie dla nieletnich. 
m pna 

MIN, BOERNER W KATOWICACH. 

Katowice, 18 listopada, (PAT) P, mi- 
nister poczt è telegrafów inż, Boerner 
przybył dziś o godz. 8 rano do Katowic, 
wraz z podsekretarzem stanu p, Dobro- 
wojskim į wyższymi urzędnikami mini- 
sterstwa, O godz, 11 40 p, minister złażył 
wizyty p. wojewodzie, ks, biskupowi li- 
sieckiemu į dowódcy dywizji generalowi 
Zającowi, 


zza A 
AWANTURY ENDECKIE W CZA- 
SIE ODCZYTU KADEN BAN- 

DROWSKIEGO W ŁODZI. 

(Telefonem od naszego korespondenta ) 

- Warszawa, 18. listopada. (st.) Po 
wyigłoszeniu odczytów na temat 
„Walka o nowa kobiete“ w Pozna- 
niu, Grudziądzu. Toruniu, a ostal- 
nio w Bydgoszczy, Kaden Bandrow- 
ski w dniu wczorajszym przybył do 
Łodzi, Podczas odczytu dały się sły, 
szeć na sali najpierw pomruki nic- 
zadowolenia wśród pewnej grupy 
słuchaczy, następnie © powstała na 
sali wrzawa. Dały się słyszeć okrzy 
ki: „Precz z żydami, precz z propan 
gandą komunistyczną“. Na sali pox 
wstało zamieszanie, wkrótce roz. 
legły się śpiewy „Boże coś Polskę“ 
a następnie „Rola“, Policja areszio- 
wala trzy osoby. Odczyt nie obył się 
wobec awantur. 

pa 
UCHWAŁA MASZYNISTÓW KOLEJO. 

WYCH W KRAKOWIE, 

Kraków, 18, listopada, (PAT) Odbyło 
się tu liczne zebranie maszynistów koʻeji 
państwowych, na którem, po wyczerpują- 
cej dyskusji nad stanowiskiem, jakie ma- 
szyniści w obecnej chwili zająć powinni 
uchwalono następujące rezolucje: Maszy, 
niśej krakowscy uchwalają zwrócić się da 
wszystkich maszynistów kolejowych Rze- 
czyopSpołjtej, aby nie dawali poztuchu 
niepoczytalnym  demagogom partyjnym, 
którzy : myślą, że maszynistów kotejo. 
wych użyją do wałkj dla Swoich osobi. 
stych i partyjnych celów. Maszyniści kra 
kowscy patrzą z pełną ufnością na po 
czynania sternika nawy państwowej i w 
fają, że tylko oj, których celem jest“ 
wszystko dla państwa, mogą nam z;oto- 
wać pewna jutro, Zebranie maszynistów 
składa hołd Najwyższej Głowie Państwa 
p. Prezydentowi Rzeczypospolitej pro:, 
Ignacemu Mościckiemu oraz niestradzo. 
nemu bojawnikowi o walność į niepadie. 
głość Polskł,  Pierwszemu Marszałkowi 
Polski Józefowi Piłsudskiemu i stawiając 
się dy Jego dyspozycji na każde wezwa- 
nie, patrzy z pełną ufnością ną poczynae 
nia, zdążające do utrzymania mocarstwo. 
j potęgi Polską Hasłem maszynistów 
i powinno nadal pozeslać: wszystro 
pro patria, nic pro partia, 

e, cd 

NA POGRANICZU GHIŃSKO-50- 

WIECKIEM. 

Tokio, 18 hstopada. (PAT) Według 
otrzymanych tu doniesień, wojska so- 
wieskie wznowiły działalność wzdłuż 
linji kolejowej wschodnio-chińskiei. 6 
aeroplanów sowieckich zjawiło się nad 
stacją Mutan Giang i rzuciło 30 bomb, 
zamierzając zniszczyć lotniczą bazę 
chińską, znajdnjącą się w tej miejsco- 


wości, 
a T 
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najznakomitsza artyst. świata, w «ajnowszym 16- 


ieżyse ji Ryszarda E CHBERGA P> 


BRUKOWYĆ Peu pi 


od: : 8%0, 


wenn morrera 


rozpocznie swe > obrady 3 stycznia 1930 r. 


Paryż, „18. listopada. (PAT). Fran- 
cja zasadniczo zgodziła się na roz- 
poczęcie drugiej konferencji w Ha- 
dze w dniu 8. stycznia 1930. Briand 


przedstawi tę dailę do aprobaty 
Niemcom i in. mocarstwom zapra. 


PRZECIW 


PRZEDWCZESNEJ EWA- 
KUACJI NADRENII I ZAGŁ. SAARY. 


Paryż, 18, listopada, (PAT) Narodo- 
wy komitet do walki z ewakuacją Nadre- 
nji i opuszczeniem zagłębia Saary, które- 
mu przewodniczy generał Mordaeque b, 
szef gabinetu Ciemenceau w okresie wiel. 
kiej wojny, ogłosił w prasie protest pree- 
ciwko ostatnim deklaracjom Brianda w 
sprawie okupacji Nadrenji, Autor proie- 
stu uważą za błędny punkt widzenia mi- 
mistra spraw zagr., według którego oku- 
powanie Nadrenji miałoby służyć jako 
zabezpieczenie wyplaty przez Niemcy od- 
szkodowań nie gwarantując bynajmniej 
bezpieczeństwa Francji Wobec tego ko- 
mótet wzywa wszystkich Francazów do 
przyłączenia się do niego w celu zapo- 
bieżenja odstąpieniu Niemcom zagłębia 
Saary przed rokiem 1935, a z drugiej 
strony ©puszczeniu Nadrenji zanim Niem 
cy w myśl art, 431 traktału nie zadość 
uczynią wszystkim zobowiązaniem wyni 
kającym dla nich z traktatu wecsalskie. 
go zarówno wojskowym, jak ìi finanso. 
wym. Komitet ma zwołać w tej sprawie 
wielki wiec protestacyjny, 

A 
NOWY ARCYBISKUP PARYŻA. 
Rzym, 18 listopada. (PAT.) Ks. 

Verdier został mianowany arcykiskn- 

pem Paryża. 

—0— 
ZGON ARCYB, UTRECHTU, 

Berlin, 18, listopada, (PAT) Biuro 
Wolfa donosi: Głowa niderlandzkiego ko 
ścioła katolickiego arcybiskup Uirechtu 
Van Der Vetering zmarł dziś na udar 
serca w 79 roku życia, 

)— 

NIE BYŁO ZABURZEŃ WE WŁO- 
SZECH. 

Rzym, 18 listopada. (PAT.) Zaprze- 
czają tu pogłoskom o zaburzeniach, 
które rzekomo miały wybuchnąć w tó- 
żnych punktach kraju. 

——0— 

AWANTURY W KLOSTERNNEU- 

BURGU. 

Wiedeń, 18 listopada. (PAT) W 
Klosternneuburgu odbyło się zgroma» 
dzenie monarchistów, na którem ja- 
wili się także zwolennicy Heimwehry. 
Doszło do hurzliwych zajść, w czasie 
których rzucano w siebie nożami i 
szklankami. Urządzenie restauracji, w 
której odbywało się zgromadzenie, zo- 
słało zupełnie zniszczone. Dopiero 
żandarmi, którzy jawili się w lokalu, 
rozdzielili walczących. 2 osoby odnio- 
sły ciężkie rany, a 10 lżejsze obraże- 


nia. 
— ^ 
ZDERZENIE POGIĄGU Z SAMO- 
CHODEM. 


Paryż, 18 listopada. (PAT.) Pociąg 
pospieszny, zdążający z Galais do Ba- 
zylei zderzył się z samochodem koło 
Laon, przyczem 3 osoby peniosły 
śmierć. 


szającym. Przediem jeszcze przed- , 


stawicicle Francji i Niemiec będą 


rozpatrywał! współnie cd 21. bm. za 
\ gadnienie Saary. 


Nadzieje niemieckie. 


POLEMIKA BERLIŃSKA 


Berlin, 18, listopada. (PAT). W 
związku z doniesieniem Agencji Ha 
wasa w sprawie wyznaczenia konfe 
rencji haskiej na dzień 3. stycznia 
1930 r. i podjęcia rokowań w spra- 
wie Zagłebia Saary ukazał się dziś 
niemiecki komunikat urzędowy, o 
świadczający, iż oficjalnym kołem 
niemieck. nie nie jest wiadomem o 
tym terminie. Komunikat podkreśla, 
że w kołach berlińskich istnieje w 
dalszym ciągu nadzieja możliwości 
zwołania konferencji jeszcze z koń. 


Z AGENCJĄ HAWASA. 
| cem grudnia br. i że tsinieją widoki 
podjęcia rokowań saarskich w po- 
łowie bieżącego tygodnia. 

Berlin, 18. listopada. (PAT). Z 
| Koblencji donoszą, iż w sobolę nasla 
piło tlam oficjalne zamknięcie biura 
międzyaljanckiej komisji nadreń- 
| skiej. Delegacja brytyjska z przew. 
| Seedsem przeniosła się do} Wiesba- 

denu. Z końcem listopada komisa- 
rjat rządu Rzeszy będzie równicz 
przesiedlony do Wiesbadenu, 


może 05 ąść 


w Polsce. 


RZĄD NASZ NIE BĘDZIE MU CZYNIE ŻADNYCH TRUDNOŚCI. 


(Telefonem od naszego korespondenta), 


Warszawa, 18 listopada. (st) Wia- 
domości z Rygi potwierdzają, że Wal- 
demaras nosi się z zamiarem uzyska- 
nia katedry na uniwersytecie wileń- 
skim. Go się zaś tyczy zezwolenia na 
wiazd i osiedlenie się prof, Waldema- 
rasa w Polsce, to jak informują, miał | 


otestuje przed 


polski ze swej strony nie będzie czynił 
w tej mierze żadnych trudności, jak lo 
zresztą oświadczył już naczelnik wy- 
działu wschodniego MSZ. p. Ilołówko 
w wywiadzie, udzielonym w Rydze 
przedstawicielom prasy litewskiej. 


w 


reparacjom 


W SOFJI ZAWARŁO ŻYCIE NA 15 MINUT 


Wiedeń, 18. listopada. (PAT) Dzien- 
niki wiedeńskie donoszą z Soi: Od- 
było się tu dziś wisikie zgromadzenie 
proiestacyjne przeciwko żądamicm re- 
paracyjnym. Między godziną 11 a 12 


, mieście, w fabrykach przerwano pracę, 
a rech samoubhalowy i tramwajowy 
przerwano na 15 minut, 

ABA ER 


Piz 


| 
| 


ŚNIEGOWCE i KALOSZE 
SZWEDZKIE: TRE TOR 


| 
RN | 


«sason: PE-PE-GE | 


JUŻ NADESZŁY DO FIRMY 


A LA VILLE DE PARIS 


LWÓW, PL. MARJACKI 44. 


zamknięte zostaly wszystkie sklepy w 


<< 


Nr. 9047 


|) 


STRÓŻE PROHIBICJI.., 

N. Jork, 18, lislopada, (AW) Przed sa 
dem państw, w stawie Comba odbędz,: 
Się proces rewizyjny przeciwko irybuna- 
łowi sędziów i przysięgłych, którzy ma- 
jąc osądzić pewnego przemyln:ka alko- 
boiu, u którego znaleziono 40 flaszek wó- 
dki w czasie trzygodzunnej rozprawy wy. 
pili cztery butelki uikobazu i w stanie zu 
pełnie niefrzejwym wydali wyrok anie- 
winniejący, 

WATYNAŃSKG WŁOSKA KONWENCJI 
TELEGR, 

Rzym, 18, listopada (PAT) Guverna. 
tor Serafini i ambasador Włoch przy Wa 
lykanie dr. Vecci podpisali w Watykanie 
watykańskg. włoską tele gra 
fiezną, 


kcnweneję 


— m 

ZAKOPANE W ŚNIEŻNEJ SZACIE. 

Zakopane, 18 listopada. (AW) 
kopane rrzykrało wygląd zimowy. 
Śnieg utrzymuje się zarówno na uli- 
cach jak i okolicznych wzgórzach. Ma 
stokach Gubałówki ukazali się pierwsi 
narciarze. 


Za- 


—— j 
BOLSZEWICY KUPUJĄ POLSKIE 
ŻELAZO. 

Warszawa, 18. listopada. (PAT) 


Czasopismo „Przemysł Melalowv" 
donosi, że Katowicka Spółka Górni- 
czo-Hutnicza zawarła układ z przed 
stławieielstwem hkandlowem Sowje. 
tów w Warszawie na dostawe żela- 
za z hut górnośląskich na sumę 
50 raiłjonów złotych 

0—— 

PRASA ANGIELSKA O AMBASADO. 

RZE SOWIECRIM. 

Londyn, 18 lislopada. (PAT.) Prasa 
podaje dziś niektóre szczegóły biogra- 
ficzne nowego ambasadora sowjeckie- 
go w Londynie Sokolnikowa, informu- 
jąc opinię o tem, że jest pcehodzenia 
żydowskiego i że właściwe jego nazwi- 
sko brzmi Brylant.  Naogół prasa po- 
wstrzymuje się od komentarzy, aczkol 
wiek niektóre pisma liberalne podkre- 
ślają z zadowoleniem. że ambasado- 
rem zosłał Sokolnikow a mie Kamie- 
niew, czy Karacharn. Podkreślając zna 
czenie pertraktacji prowadzonych 
przez Sokolnikowa, jako prezesa syn- 
dykatu naftowego w r. 1927, prasa wy- 
raża madzicję, że Sokolnikow, jako na- 
leżący do opozycji i zbliżony ideowo 
do Trockiego kędzie lojalny i powstrzy« 
ma się od uprawiania propagandy. 

gez 
NAPAD NA GENERAŁA GAJDĘ. 
Praga, 18. listopada. (PAT) Onegdai 
wieczorem nieznany osobnik napadł 
na powracającego do domn posta do 
parlamentu, generała Gajde 
m — 
NAPAD RABUNKOWY CZY PO. 
RACHUNKI OSOBISTE. 

"Wilno, 18. listopada. (PAT). W 
nocy z 16 na 17 bm. o godz. 3 do pry 
walnego mieszkania naczelnika hur 
towni tytoniowej w Mołodecznie 
Pawłowicza, wtargnął niejaki Racz- 
kowski, Rozegrała się tam tragiczna 
scena, której szczegółów brak. Jesi 
ona przedmiotem dochodzenia 
wladz hezpieczeństwa. 

Raczkowski strzelił trzy razy do 
Pawłowicza, nie chybiając ani razu, 
poczet popełnił samobójstwo. Pawło- 
wieza w stanie groźnym przewieziono 


do szpitala w Molłodecznie. Wstępne 
dochodzenie ustaliła, że Raczkowski 
usiłował zrabować kasę, którą zna- 


chodziła się w mieszkaniu Pawłowi. 
cza. Był to więc napad rakunkowy. 
Dalsze dochodzenia w toku, 


„a ZIE 
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NICTWO ZNAJDUJE SIĘ JESZCZE W STANIE EMBRJONALNYM. 
LOKOMOCJI. — WIELKA CHWILA. — ARMJA FOTOGRAFÓW. — 
KA. — LUDZIE PRZYZWYCZAILI SIĘ JUŻ. 


(Korespondencja własna „Gazety Porannej“). 


Berlin w listopadzie, 

Już oddawna chodziły słuchy,, iż 
Junkers, genjalny budowniczy naj- 
lepszych samołotów światowej sla- 
wy, buduje „coś nadzwyczajnego”. 
Wtajemniczeni lwierdzili, że będzie 
to 

niczem latający dom. 
Konstrukcja leż będzie nowa, mia- 
nowicie motory wbudowane będą 
w skrzydła tego olbrzymiege ptaka, 
który pomieści w sobie pięćdziesiąt 
osób. 

P:ęćdziesiąt osób w powietrzu! 
Można zrozumieć niecierpliwość pra 
sy, domagającej się sprawdzenia 
owego cudu zdawna zapowiadanego 
iw końcu, pod tym naciskiem, dał 
sę Junkers naklonić i zaprosił nas 
do swych warsztatów w Dessau. 

Miasto piękne, czyste. Tu ongiś 
piękna aptekarzówna Annaliza, pa- 
nującego wówczas księcia tak ocza- 


rowała 
swą pięknością, 

iż książę, nie zważając na dzielącą 
ich przepaść, jak patetycznie w owe 
czasy (a glupio) mówiono, na opór 
„Świelnej” książęcej rodziny, ożenił 
się z ową apiekarzówną. Książę i 
apiekarzówna żyli razem bardzo 
szczęśliwie, o czem po dziś dzień z 
duma mówią micszkańcy miasta 
Dessau. Zaraz jednak polem, może 
z większą jeszcze dumą wymawia ją 
nazwisko Junkersa. 

Istotnie, miasto oddycha tem i- 
mieniem, żyje niem w całem iego 
słowa znaczeniu, uwielbia je i wy- 
mawia z miłością. Na nasze przy- 
jęcie wypogadza się nawet szare, je- 
sienne niebo i... w ślad zą tem idzie 
nadzieja, iż olbrzymi samołot „G. 
38“ wykona dla nas kilka próbnych 
lotów. 


Ma więcej zaufania do samsiotu 


anizeli do samochodu... 


W hali wita nas profesor Jun- 
kers, Niew.elkiego wzrostu, siwy, o 
niesłychanie miłym, niemal nie- 


ctwa nasląpią zapewne zderzenia w 
powietrzu). Samolot, samolot i tylko 
samolot daje uczucie pewnośdł 


śmiałym uśmiechu, krzepki, choć | i nrzyszłe pokolenia też 


siódmy krzyżyk 
na karku mu siedzi. My wszyscy 
drżymy na wielrze w maszych pal- 
tach i futrach, a on chodzi sobie w 
lekkim tużurku! W przemowie za- 
znacza, iż lolnictwo znajduje się je- 
szcze 
w stanie embrjonalnym. 
Daleko nam jeszcze do celu... Ta sa- 
ma odległość, która pierwsze podry- 
gi dzieli od dzisiejszych rezultatów, 
dzieli nas od przyszłych, ulepszo, 
nych samolotów, które zapewne bę- 
dą jednem wielkiem skrzydłem. Je- 
go obecnie skonstruowany „G, 38“ 
jest również 
tylko etapem. 

Na usługi rozwoju lotniclwa po- 
winna oddać się wszędzie cała lud- 
ność, gdyż jest to jedyny, najlepszy, 
najpewniejszy środek lokomocji. On 
sam np. z żoną nigdy nie jeździ au. 
tem, gdyż lęka s.ę o życie swej mal- 
żonki i swoje. (Prof. Junkers zapo- 
mina, iż wraz ze wzrostem lotni- 
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EIEKSTETTEJ ATE TRE | SNK 
Pożw w falwaiku 


inż. Misterki. 
Lwów, 19. listopada. 
(—) Przedwczoraj późnym wieczo- 
rem wybuchł pożar na folwarku Ho- 
niatycze w pow. lwowskim, dzierżaiwio 
mym przez inż. Albina Misterkę. Ogień 
zniszczył 2 sterty słomy, wartości 


Ettingera GEiSKI 


usuwa radykalnie bez bolu uporczy- 
we nagniotki i zgrubiałe naskórui 
Skład i wyrób 


Apteka M. Ettingera 
Lwów, plac Gołuchowskich 


tylko samolotem 
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ARZÓW NA I KSIAŻĘ PANUJAĄCY. 


LOT. 
NAJPEWNIEJSZY ŚRODEK 


Z BERLINA NAD ZATOKA PERS- 


kertowski- 


posługiwać się będą. Prof. Junkers, 
jak się później dowiadujemy, pracu 


W oczekiwaniu 


Wreszcie, po przemówieniach 4 

wykładach zbliża się 
wielka chrwiła. ` 

Na olbrzymiem lotnisku firmy Jun- 
kersa sloi to szare, gigantyczne dzi- 
we. Rozsypujemy się pod n.em jak 
mrowisko, wspinamy się rozemo- 
cjonowani 


do wnętrza 
(hej! jak lo dobrze być smuklym!) 
zaglądamy w każdy zakątek, pieś- 
cimy rękami zimny metal, kochamy 
już niemal ` 
tego cudownego ptaka. 
klóremu życie dal genjusz ludzki, 
jesteśmy dumni jego przysziem zwy 
cięstwem, jego pracą, jego pożyl- 
kiem dla ludzkości. 
Arm ja fotografów 
biega dokoła jak zwarjowana. Z 
której strony go chwycić? Zewsząd, 
panowie, zewsząd. Spójrzcie tylko 
na tego plaka, co ma (dwadzieścia 
metrów długości, a czterdzieści i 
pięć metrów rozpiętości. Co? 
W bajce 
takie rzeczy się zdarzają? W życiu 
obecnie, w życiu! Zaś waży sobie to 


potężna man festacją stanu średniego. 


LWÓW ROZPOCZYNA AKCJĘ PRZYGOTOWAWCZĄ, 


Lwów, 19. listopada. 
Zjednoczenie stanu średniego w 
Warszawie podjęło inicjatywę obchodu 
przypadającej w roku bieżącym 140-tej 
rocznicy zjazdu raiast, który obrado- 
wał w Warszawie w roku 1789 pod 
przewoadnietwem zasłużonego działa- 
cza mieszczańskiego prezydenta mia- 
sta Warszawy Jana Dekerta. Wyra- 
zem uczczenia tej rocznicy ma być 
wieiki kongres mieszczański, 
połączony z uroczystym obchodem De- 
kertowskim, w dniach 1. i 2. grudnia 
br. w Warszawie. Wydział Lwowskie- 
go Zjednoczenia stanu średniego, który 
obradował w miedzielę pod przewadni- 
ctwem wiceprezesa p. Maksymowkeza, 
powziął na wniosek b. min, Stesłowi- 
cza jeśnomysinie następujące uchwały: 
1) przyłączyć się do akcji zainiejo- 
wanej przez zrzeszenie warszawskie, 
2) utwomzyć komitet colem urzą- 
dzenia we Lwowie uroczystej akademii 
w dniu 24 bm., oraz lygadnia dolker- 
towiysikiego w czasie od 24. do 30. bm., 
3) odnieść się do pokrewnych zrze- 
szeń w miastach i miasteczkach w o0- 
bręhie trzech województw nołudniowo- 
wschodnich z prośbą o urządzenie a- 
nalogicznych obchodów, 
4) poczymić starania, aby miesz- 
czaństwo lwowskie wzięło ndział w 
kongresie warszawskim przez odpo- 
wiedmio zorgamizowamą delegację. 
W skład komitetu iwowskiego 
weszli  przedewszystkiem wszyscy 
członkowie wvdziału Zjednoczenia sta- 


nn średniego w liczbie 35. Na pienw- 
sze zebranie komitetu, ma klórem ma 
nastąpić ukomsłytuawamie i podział 
czynności, zosłaną zaproszone wszyst- 
kie pokrewne zrzeszenia i stowarzy- 
szenia, wchodzące tw rachubę w lej 
mierze. 


Slr. 5 


je obecnie nad nowym samolotem, 
E zw. „J 1600", który pomieści w 
swem wnętrzu slo osób. Niesłycha- 
nie sympalycznym objawem u Jun- 
kensa jest 
jego skromność, 

Zawsze w przemówieniach swoich 
mówi o „naszej pracy”, o „naszych 
pomysłach”, o „naszym rozwoju” i 
t. d. Zawsze obejmuje wszysikich 
swych współpracowników, od inży- 
nierów począwszy, na robotnikach 
skończywszy. 


wielkiej chw 


plaszysko trzynaście ton. Jak dlugo 

może lecieć? Obciażone balasiem 

3.000 kg, może przelecieć 3.500 km. 

t. zn. z Berlina nom - stop lotem 
nad zatokę perską. 

Z zapartym oddechem niemal, 
zapominając o zimnie, czekamy na 
start, Wreszcie, wreszcie zaczynają 
warczeć po kolci cztery motory, ra- 
zem o sile 2400 R. p. Jak ruszy ten 
kolos? Jak długo mozolić, męczyć 
się będzie, zanim wzkhije w powie- 
trze? Warkot coraz silniejszy. Już 
biegnie. Wiatr nagly, idący od 
skrzydeł jego 

zrywa prawie kapelusze, 
Jeszcze biegnie po polu... jeszcze... 
Po siedemnastu sekundach 
już szybuje w powietrzu! Obrąza 
miasto, lotnisko, wspaniale, lagod- 
nemi, eleganckiemi ruchami, jak- 
gdyby był lekkiem sportowem cac- 
kiem. Świta jurkierskich samolo- 
tów okrąża go * 
ze wszystkich stron 
on zaś huczy wśród nich swym ba- 
sem i cieszy się Opowiadał mi je- 
den z kolegów, iż w Wiedniu, gdy 
Bleriot. przed wojną, dosłownie pod 
fruna} tylko w powietrze, ludzie 
płakali ze wzruszenia, iż zdawna 
śniony sen ludzkości slał się rze- 
czywsstością. Lecz klóż bardziej 
przywyką do cudów, jeśli nie czło- 
wiek? Nikt z nas jednak nie może 
się oprzeć pudniosłemu wrażeniu. 
„G. 38“ krąży nad miastem, znika w 
oddali, znów wraca, Poznajemy go 
już „po głosie”. Równie lekko i szyb 
ko jak wystartował, wraca, 
wpada na ziemię, 
Największy samolot łądowy rozpo- 
czę swą karjerę! 
Michalina Szwarcowna. 
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SAMI O SOBIE... 


irzezwe siowa © ukr. po 


lityce 


czyli... grochem o Ścianę. 


Lwów, 19. listopada. 

Organ Ukraińskiej Chrześcijańskiej 
Organizacji „Nowa Zorja* (Nr. 83) 
snuje także refleksje na temat ukr. po- 
lilyki: 

Na wslępie zaznacza, że przyznanie 
b. Galicji wschodniej Polsce bez za- 
strzeżeń, była w wielkiej mierze winą 
ukraińskiej polityki, która nie starała 
się osiągnąć ło, co w danych warun- 
kach osiągnąć było można. Dałej przy- 
pomina „Statut dia Galicji“, jaki En- 
tenta przedkładała nam w r. 1919, a 
którego Ukraińcy nie przyjęli, a co 
więcej nawet zaprotestowali przeciw 
niemn. 

Ale co gorszą. I po przyznaniu Ga- 
licjj Rzeczypospolitej Polskiej nie się 
nie zmieniło. Wystarczy przypomnieć 
negatywne stanowisko Ukraińców w 
latach 1920—27, kiedy «cały szereg 
spraw (samorządu wsch.-gal. woje- 
wództwa, sprawę językową szkolna 


konkordatu) rozstrzygano przy dobro- 
wolnej abstynencji Rusinów. 

Prawda, w r. 1928 wzięto udział w 
wyborach i wysłano  przedstawicię!- 
stwo do Warszawy. I cóż widzimy? 

„Oprócz demonstracyjnych zajaw 
czyslo negatywnej treści zarówno na 
arenie sejmowej, jak i zagranicą, nie 
widać literalnie żadnej politycznej ak- 
cji ani w kierunku obrony traconych 
placówek, ami zdobywania nowych“. 

Za to całą energię traci się na dra- 
żnienin pełskich władz i ludności. 

„Błędem byłoby — kończy „N. Z.* 
— mniemać, że to podnieca nasze ma- 
sy. Prawda wygląda więcz przeci- 
wnie. Ludowe masy doprowadza się 
w ten sposób do źniechęcemia i oddaje 
się je pod wplywy coraz  skrajniej- 
szych kół, do bołszewizmu włącznie. 

To może się ujawnić już przy naj- 
bliższych wyborach“... 

"m 
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ZJAZD RADY NACZ. DLA SPRAW 
OPIEKI NAD MŁODZIEŻĄ AKADEM. 

Kraków, 18. listopada. (AW) W Za- 
kopamem przez 2 dni odbywał się 
zjazd Rady Nacz. dla spraw opieki 
nad miodzieżą akademicką w Polsce, 
połączony z wycieczką  dzienmikarzy 
celem zwiedzenia nowobudującego się 
gmachu sanatorium Brakniej Pomocy. 
W drugim dniu zjazdu odbyło się ze- 
branie Rady, na którem przemawiał 
m. i. radca min. p. Kulesiński, zape- 
wniając w imiemiu Mim. oświaty po- 
parcie wysiłków Rady Nacz. pozy bu- 
dowie nowego sanalorjum i pomocy 
dla akademików. 

—— zadan 


GIEŁDA A WYBORY KOMUNALNE 
W NIEMCZECH, 

Berlin, 18. listopada, (PAT) Giełda 
herlińska zareagowała dziś dość znacz. 
nem osłabieniem na wiadomość o wyni- 
kach wczorajszych wyborów komuuał. 
nych, W kołach giełdowych wyrażona by 


ła pewna obawa z powodu znacznego 
sukcesu skrajnych  stronmyciw po,tycz- 
nych 


—0—— 


W CIĄGŁEJ OBAWIE. 

Guetamala, 18. listapada. (PAT). 
Chociaż Wulkan Santa Maria prze- 
stał już wyrzucać lawę, miejscowi u 
chodźcy żyją w ciągłej obawie przed 
nowym wybuchem. Według ostat- 
nieh obliczeń liczba ofiar katastrofy 
dochodzi do 600, przeprowadzenie 
jednak dokładnego obliczenia praw 
dopodobnie nigdy nie będzie możli- 
we, gdyż wiele trupów uległo całko- 
witemu spopieleniu w zetknięciu się 
t rozżarzoną lawa. 

—4— 


AUTOBUS W OGNIU DEWOL.- 
WEROWYM. 

Wilno, 18 listopada. (PAT) Wczo 
raj w pobliżu Wilna na odcinku 
Ejszyszki-Wiino nieznani dotych- 
czas sprawcy ostrzeliwali ogniem re 
wolwerowym autobus. Niki na szczę 
ście nie został ranny. 

——[—m 


Po sbrzeczie z meżem 
skoczyła z okna. 


Lwów 19. listopada. 

(—) Wczoraj skoczyła w zamia- 
rze samobójczym z okna [ piętra 
Anna Ottona, zamieszkała na Bogda 
nówce 1. 5. Powodem rozpaczliwego 
kroku była sprzeczka z mężem, któ- 
ry nie chciał jej kupić futra, Pogo- 
towie po zaopatrzeniu ran, pozosla- 
wifo p. Otlona opiece domowej. 


PoE. E ROWACH) 
Popierajcie Ligę 
morską i rzeczną! 


> „GAZETA PORANNA” z dnia 20. lisicpada 1929. 
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do użytku. 


Londyn, 18. listopada. (AW) Prez. 
Stanów Zjedmoczonych Hoover wyje- 


dzie z wiosną roku przyszłego do Lon- 


Warszawa, 18. listop. (st) W schro- 
nisku dla bezdomnych w Warszawie 
dokonano w dniu dzisiejszym ohydnej 
zbrodni, której ofiarą padl 45-letmi 
Konstanty Gortrad, woźnica miejskich 
Zakładów czyszczemia miasta, W dwu 
idbowem mieszkaniu od kilku miesię- 
cy zamieszkiwał zamordowany wraz 
z żoną oraz troigiem dzieci, z których 
najstarszy Edward miał lat 17. Między 
małżonkami i dziecmi często przycho- 
dziło do awantur. Dziś rano Gorirado- 
wa wybiegła z mieszkania z rewmolwe- 
rem w ręku, alanmując TRG iż 


(Telefonem od 


Warszawa, 18. listopada. (st.) Do 
sądu honorowego jednej z kupic- 
ckich instytucyj wpłynęła ciekawa 
sprawa. Dwóch spólników prowa- 
dziło przedsiębiorstwo przewozowe 
na Pradze, niejaki Silber i Kałuszy - 
ner, nie żyli jednak w zgodzie. Brak 
dochodów,  prelensje wekslowe, 
wszystko to przyczyniało się do po. 
gorszenia humoru spólników, którzy 
marzyli o tem, by się jakoś rozejść. 
Niedawno Silber postanowił ożenić 
się, przeto zaręczył się z córką boga 
tego kupca prowincjonalnego. W ub. 
tygodniu w Warszawie na Pradze 
odbyła się uroczystość zaślubin, po- 
czem młoda para udała się w po- 
dróż poślubną do Krakowa i Zako- 
panego, Przed wyjazdem otrzyma li 
wiele podarunków ślubnych, m. i. 
Kałuszy ner postanowił spólnikowi 
również coś ofiarować. I olo Silber 
otrzymał zawiadomienie od jednej 
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Hapal Komunistów na policjanta, 


NIESŁYCHANE ZAJ ŚCIE W ZAMOŚCIU. 


(Telefonem od naszego korespondenta ) 


Warszawa, 18 listopada. (st) Nie- 
bywały wypadek zdarzył się dziś w 
Zamościu. Wielka gromada komuni- 
stów w liczbie przeszło 100 osób, ko- 
rzystając z przypadającego targu po- 
niedziałkowego, urządziła wiec i po- 
chód na jednem z przedmieść Zamo- 
ścia obok muru starożytnego fortu. 
Gdy przechodzący policjant począł in- 
terwenjować, komuniści rzucili się na 
niego, porwali na nim mundur, ode- 


brali broń, połamali orzełki i poczęli 
go bić i kopać. Dopiero wieśniacy bę- 
dący na targu uratowali zbroczonego 
krwią posterunkowego przed niechy- 
bną śmiercią. Wkrólce przybyła poli- 
cja w większej liczbie i aresztowała 
trzech  okrwawionych komunistów, 
pięciu innych, stanowiących hcjówkę, 
która chciała policjanta rozstrzelać, 
zbiegło, 
<— 


8AUXYTOWY IEJĄCY | 
Twardnieje i wiąże przy temperaturze poniżej 0’ 
Nieodzcwny przy robotach betonowych w jesieni i zimie. 
Niezmiernie szykko twardnieje, beton po 24 goazinach gotowy 
Dostarcza ze składu i wagonowo 


I. MAURYCY DIAMAKD Lwów, Legionów 39. Tel. 7-90 


Prosimy żądać oferty, prospektów. 


Prez. Hocvar udaje siędoLondynu 


CELEM REWIZYTOWANTA MAC DONALDA. 


dynu celem rewizytowania Mac Do. 
nalda 


an || 
| 
Żona czy syn? — . 
TAJEMNICZA ZBRODNIA W SE DLA BEZDOMNYCH W WAR- l 
l 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


mąż popełnił samobójstwo. Lekarz 
stwierdzi: śmierć wskutek ramy' po- 
stnzałowej w czoło. Śledztwo pnzepro- 
wadzone przez policję ustalijo, że 
wykluczony jest zamach samobójdzy. 
Istnieje przypuszczemie, że zbrodni do- 
konała żona lub syn zamordowanego, 
który normalnie przybył do Zakładu 
czyszczenia miasta, gdzie go areszta- 
wano. Oboje nie przyznają się do wi- 
ny. Dalsze śledztwo prowadzi policja, 
oraz władze - sądawo-prokuralorskie. 
Mord wywołał wśród mieszkańców ko- 
lonji wstrząsające wrażenie. 


Nagrobek jaka 9 prezent ślubny 


UTRZYMAŁ P., SILBER OD SWEGO WSPÓLNIKA KAŁUSZYNERA. 


naszego korespondenta). 


z firm kamieniarskich, że nagrobek 
z jego imieniem i nazwiskiem jest 
już golowy. Na nagrobku figuruje 
wierszowany napis: „Byłeś dla nas 
ojcem no i przyjacielem, dzieliłeś 
się z nami radością i weselem, pa- 
mięć nigdy nie zginie o tobie, módł 
się przechodnin na tym smutnym | 
grobie”, Firma prosi o podanie daty 
śmierci, by móc tę dalę wyryć na ka 
mieniu. Jednocześnie Silber otrzy- 
mal list od spólnika, w którym ten 
donosi. że nagrobek jest podarun. 
kiem ślubnym i że ma nadzieję, że 
będzie z tego podarunku zadowo- 
lony. 
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Pech a raczej sztzęście a raczej szczęście 
p. Kzz.mierza. 


GHCIAŁ POPEŁNIĆ SAMOBÓJSTWO, A 
LE MU W TEM PRZESZKODZIŁ MA. 
SZYNISTA. 


Lwów, 19 listopada. 
(—) Persenkówka a wiaśuwie śc Śle 


mówiąc tor kolejowy na Persznkówce 
jest ulubionem miejscem da tych dezer- 
terów życia, którzy wybierają śmierć 
przez przejechanie, 

Student III roku seminarjum Kazi- 
mierz Płofowski, zam, na Bogdanówce? 1, 
83. poszedł utartym zwyczajem oopr' :4- 
nich samobójców. Wybrał się wcziraj 
wieczorem na Persenkówkę i pułożył się 
na szynach oczekując nadejścia pociągu 
z Stanisławowa, 

Ale miai pecha a raczej szczęście, ko 
maszynista pociągu stanisławowskiego na 
uczony poprzedniem  doświadczea:em 
zwracał baczniejszą uwagę na tor koleje. 
wy obok Persenkówki Silne reflektory 
już zdaleka oświeciły postać leżącego mę- 
żczyzny. 

— A znowu jeden kandydał na umrzy- 
ka mruknął sam do stebje maszyn'sta, 
ale mu sie nje uda, To mówiąc począł 
wstrzymywać bieg pociągu i lokomotywa 
stanęła o parę zaledwie centymetrów 
przed leżącym Kazimierzem, 

— Wstawaj jedziemy do La 
krzyknął dzielny maszynikta, to koi ac 
chwycił studenta za kark i wsadził do ]o- 
komotywy i odwiózł na dworzec, Prze- 
słuchany p. Kazimierz rumienjąc się 
mocno nie chciał stanowczo zdradzić po: 
wodów  rozpaczliwego kroku. Jesteśmy 
przekonani, żo jakaś spódniczka tkwi w 
tej całej aferze, ale trudno wobec uporu 
p. Kazimierza nie wolno takich uwag 
głośno wysuwać, 
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Fatalne prhnięcie 
Styzoryki em 


Lwów, 19 listopada. 

(—) W Perespie obok Żółkwi pa- 
robek Wasyl Jaworski pobił Iwana 
Macinka. Było to dnia 25 sierpmia br. 
Maciuk zrazu począł uciekać, a gdy w 
dalszym ciągu był ścigany przez Ja- 
worskiego naraz odwrócił się, wyjął 
z kieszeni scyzoryk, pchnął nim w rę- 
kę Jaworskiego tak nieszczęśliwie, że 
przeciął mu tętnicę, wskutek czego Ja- 
worski zmarł. Maciruka aresztowano i 
wczoraj stanął on przed Trybunałem. 
któremu przewodniczył radca Benda- 
szewski, oskarżony o zbrodnię zabój- 
stwa. Po przeprowadzonej rozprawie 
został on zasądzony ma 8 miesięcy 
ciężkiego więzienia. Oskarżał proku- 
rator dr. Mostowski, bronił adwokat 
dr. Hankiewicz, 


wa, 


Tragedie małżeńskie w Warszawie 


DWA TRUPY, DWIE OSOBY CIĘŻKO 


RANNE WALCZĄ ZE ŚMIERCIĄ. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 18 listopada. (st) W dmiu 
wczorajszym cała Wola była pod wra- 
żemiem tLragedji przy ul. Grabowskiej 
1. 14. Oto 30-letni posterunkowy, Anto- 
ni Baaciński, zdradzony i porzucony 
przez żonę, wczoraj o godz. 7 wieczoe 
rem wtargnął do mieszkania przy ul. 
Grabowskiej 14 i zastawszy tam swoją 
żonę i jej adoratora niejakiego Szysz- 
kowsliego, kilku strzałami położył tru 
nem na miejscu najpierw swoją żonę, 
która ukryła sie ze strachu za łóż- 
kiem, następnie zranił ciężko Szysz- 
kowskiego w szyję i piersi, wkońcu 
strzelił sobie w głowę. Ciężko ramnych 


! śmiertelnie. Odwieziony do 


Szyszkowskiego i Barcińskiepo odwie- 
ziono do szpitala, gdzie walczą ze 
smiercią. 

Prócz tragedji policjanta  Bamcjiń- 
skiego podobny wypadek zdamzył się 
w rodzinie muzyka Zabokrzewskiego 
(ul. Wronia 66). Wezoraj wieczorem 
30-letni Stanisław Zabokmzewski, be- 
dąc zazdrosny o żonę, rozpoczął z nią 
sprzeczkę, w czasie której w uniesie” 
niu wydobył rewolwer i strzelił kilka- 
krotnie do niej, na szczęście chyhbiając. 
Następnie strzelił do siebie, raniąc sig 
szpitala, 
dziś rano zmarł, 
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BA ekranów Paryża, Berlina, 


EROTIKON 


„GAZETA PORANNA" z dnia 20. listopada 1929. 


Londynu. — Tragicz*e przeżycia młodej uwiedzionej dziewczyny p. t= 
W rolach gównych niezapomniany Książę Seliman, Olaf Fjord, oraz 
młodziutka gwiazda ITA KINA, — Wkrótce na ekranach lwowskich 


Snop świalła 7 latarki 


miał bandytom wskazać jadącego rowerem posterunkowego. 


ECHA ZAMACHU ZBRODNICZEGO W TURYNCE. — NAD UCHEM POSTERUNKOWEGO ŚWISNĘŁA KULA. — 
— NA ŁAWIE OSKARŻONYCH. — GŁÓWNY SPRAWCA SKAZANY NA TRZY 


PIES POŁAIGIJNY NA TROPE. 


Lwów, 19. listopada. 


(—) W nocy z 5. na 6. sierpnia br. 
urogą polną wracał z obiazńm służko- 
wego rowerem do posterunku w Tr- 
rynce (pow. Żółkiew) posterunkowy 
Warszawa z tego posterunku. Naraz 
zobaczył przed sobą na drodze światła 
lałarvki elektrycznej, oświecające mu 
drogę na przeslmzeni 30 do 40 m, pa- 
chodzące z rąk jakiegoś osobnika, t- 
krytego w krzakach, Poster, Warsza- 
wa na fakt ten nie zwracał uwagi, aż 
naraz usłyszał strzał, a nad uchem 
świsnęła mu kula. Zrozumiał, że ban- 


dyci w tym celu oświoklili drogę, by 
móc dobrze strzelać, więc skoczył 


z reweru i potożył się na ziemā., W lej 
chwili padł drugi strzał, a kula znowu 
przeszła nad nim. Poster, Warszawa 
począł się odstrzelńwać, poczem podą- 
żył do posteruwku I natychmiast woz- 
począł wraz z komendantem pesterun- 
kn dochodzenia, Do pomccy sprawa- 
dzono psa policyitego z urzędu ślel- 
czego we Lwowie, który idąc śladami 
znalezionymi na miejscu usiłowamego 
morderstwa, zaprawadził funkcjonarju 


Wszystkiemu winny gołębie... 


CZYLI ZA GO ROMAN MAŃKOWSŁI ZOSTAŁ ZASĄDZONY NA 7 MIES. 
WIĘZIENIA. 


Lwów, 19 listopada. 

(—) Przed Trybunałem, któremu 
przewodniczył radca Łyczkowski, oł- 
powiadał wczoraj pod zarzutem zbre- 
dni ciężkiego uszkodzenia ciała i qwał 
tn publicznago Rowan Mańkowski, go- 
spodarz z Eatorówki (pow. Lwów). 
Dnia 19 wmześnia br. synek sąsiadów 
Mańkowskiego Kozaków rzneił grudkę 
ziemi na dach Mańkowskiego, na któ- 
rym siedziały gołębie, Fakl ten wpra- 
wił Mańkowskiego w wielką  zlość, 
gdy więc ujrzał wracających gościń 
cem do domu rodziców tego chłopca 
Tomasza i Annę Kozaków. naradł na 
nich, począł ich lżyć wprzód słowami, 
a następnie nawet targnął się na nich 
czynnie. Powstała bójka, w czasie 
której Mańkowski wyrwał z rąk Koza- 
kowej drewnianą ramę i począł nią o- 
kładać Kozaka do tego stopnia, iż ten 
dozrał złamania ręki. Gdy w bójkę tę 
wmieszala się Kozakawa stając w 0- 
bronie męża, Mańkowski mie zważa- 
jąc, że ma przed sobą kobietę, począł 
ją również tą samą ramą bić a ponad- 
to kopnał ją kilka razy. 

Porantona Kozakowa udała się do 
posterunku w Rzęśnie Polskiej i uczy 
miła edpowiednie doniesienie. Gdy 
przybyli dwaj posterunkowi Waisero- 
wicz i Schweitzer i wezwali Mańkow- 
skiego do udania się na posterunek, 
Mańkowski począł im stawiać opór 
wreszcie czynnie zię na nich tarynął, 
nderzając jednego i drugiego knłakami 
w pierś. Doprowadzony przy pomocy 
osób postronnych do posterunku, tam 
zdemolował całe nrządzenie a uspo- 
koił się dopiero po zaknciu mu rąk i 
noga 


L/ 


LATA WIĘZIENIA. 

szy policyjnych do domu Michała 
Greszcznka, znanego epryszka z Tu- 
rynki, W toku dalszych dochodzeń o- 
kazało się, że pomagali Greszczukowi 
w tym napadzie parobcy Choma Sko- 
rogad i Wasyl Serożcnka, których rów- 
nież aresztowano. Wszyscy areszto- 
wami winy się wyparli. 

Wczoraj stanęli ani przed Sądem 
przysięgłych, oskarżeni o zbrodnię tn- 
siłowanego morderstwa. Podobnie, jak 
w śledztwie, tak i na wczorajszej roz- 
prawie wazyscy trzej zgcdnie czynu 
tego się wyparli. Po przeprowadzome) 
rozprawie sędziowie przysięgli petwier 
rdzili jedynie winę pierwszego oskar- 
żenego Greszozuka, wobec czego Try- 
bunał zasądził go na 3 lała ciężkiego 


więziemia. Dalsi dwaj oskarżeni zostali 
uwolnieni cd winy i kary. 

Trybunałowi przewodniczył radca 
Zgóralski, oskarżał prokurator Peeche, 
bronili adwokaci dr. Ewyn, dr. Szache 
wych i dr. Weinsait, 
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kuratyjne 


OLLESCHAU <. 


Obrabowanie mon erą 
wracająteg" z lotniska. 
Lwów, 19. listopada. 
(—) Przedwczoraj około godz. 6-ej 
wieczorem, na drodze Gródeckiej obok 
Skniłowa, czterech nieznanych spraw- 
ców napadło ma powracającego z pra- 
cy z lotniska mentera Leona Łaszew- 
skiegu, któremu zabrali ponliel z go- 
tówką 124 zł, srebrny zegarek ze 
złotym łańcuszkiem i kartę na broń, 
wyrządzając mn ogólną szkodę w wy- 
sokości 269 zł. 


Rekszyńska stanie ponownie 
przed sądem ? 


PROKURATOR TOURNELLE ZAPOWIEDZIAŁ WNIESIENIE SKARGI KA- 
SACYJNEJ. 


Lwów, 19 listopada. 


(—) Jak się dowiadujemy, w sprawie Walentyny Rekszyńskiej, zabójczy- 
ni swego męża śp. Bronisława Rekszyńskiego, 
gięgłtych uwolniona od winy i kary, nastąpił nowy zwrot, Oto bowiem w dnin 
wczorajszym prokurator Tournelle, który Rekszyńską oskarżał, zapowiedział 


która została przez sąd przy- 


wniesienie kasacji. Jeżeli Sąd Najwyższy przychyli się do wniosków Proku- 


Din oczyszczenia krwi pijcie rano 
przez kilka dni z rzędu szklankę naturą', 
nej wody gorzkiej Franciszka-Józela, 


rałora, to ewentualnie może nastąpić unieważnienie 
stancji i w takim razie Walentyna Rekszyńska stanęłaby po raz drngi przed. 
sądem. Oczywiście, że decyzja Sądn Najwyższego będzie oczekiwana, jak 


wyroku pierwszej in- 


Slosowana przez bardzo wielu lekarzy 
woda Franciszka Józefa wzmacnia żołą- rzadko może, z niebywałem wprost zainteresowaniem, 
dek, reguluje trawienie, poprawia stan 
krwi, uspakaja system nerwowy, dając 
zdrowie całenmu organizmów? i jasność u- M 
mysłu, Żądać w aptekach į drogerjach, f: i 
o modenanowicj g LĄ 4 


Lwów, 19 listopada. 

(—) W toku dochodzeń w sprawie 
ostatnich włamań kasowych we Lwo- 
wie, policja ustaliła, że włamań tych 
dokcnali dwaj bracia Józef! i Mieczy- 
sław Kechanowie, Stefan Filipowski, 
Józef Wasyłyk, wszyscy czlerej znani 
wytrawni włamywacze kasowi. Gdy 
policja rozpoczęła likwidację tej szaj- 
ki, natknęła się na przeszkodę w 
chwili aresztowania Józefa Kochana. 
Mianowicie mieszkanie tego, przy Dro- 


Na wczorajszej "rozprawie Mań- 
kowski przyznał się do pohicia Koza- 
ków i uczynienie awantury na poste- 
runku P. P. w Rzęśnie, lłumacząc się 
stanem silnego zdenerwowania. Po 
przeprowadzonej rozprawie został on 
zasądzony na 7 miesięcy ciężkiego 
więzienia. Osdkarżał prokurator dr. Mo- 
stowski, oskarżony bronił się sam. dze Wuleckicj w chwili przybycia 


A ody wyżłumaczgno gromadzie o co (dzie, 
mastąpiło uspokojenie 


URZĘDOWE WYJAŚNIENIE ZAJŚĆ W JAWORNIKACH, 
Lwów, 19. listopada. i starosla powiatowy w Strzyżowie dr. 
W związku z notatkami niektórych | Helin, Obecnie pamuje we wisi spokój, 
dzienników o zaburzeniach we wsi | & ludmość pouczoma przez iwspommiamą 
Jawornik (pow. Strzyżów), Urząd wo- | komisję, będzie miała możność formal- 


jewódzki komunikuje, że faktycznie w | tego wypowiedzenia się w sprawie 
ubiegłym tygodniu doszło w wyżej | Fomasacji w myśl ustawowych wymo- 
wymienionej miejscowości do zajść na | Mów. 


| 
tle kəmasacji gruntowej przeprowadza- | 
nej w stadjum wstępuam  (pomiaro 
wem) przez Województwo lwow. Miano 
wicie część mieszkańców wsi nie rezu- 
miejąc zasad komasacji pod wpływem 
agitacji niektórych jednostek miejsco- 
wych uszkodziła znaki iriauguiacyjne 
i pomocnicze, założone przez inżynie- | 
rów Urzędu Ziemskiego. Na tem tlo ; 
doszło do starcia z policją, przyczem 
kilkanaście osób zostało przytrzyma- 
mych i odstawionych do sądu okręgo- 
wego w Rzeszowie. W sobotę 16. bm. | 
zbadali sprawę na miejscu Naczelnik 
Wydz. Bezpieczeństwa Województwa | 
Lwoawskrego Rogowski, naczelnik Wy- | 
działu Urzędu Ziemskiego l 


Lwów, 19 listopada. 

(—) Policja prowadząc dochodze- 
nia w sprawie włamania do wicekon- 
sulata angielskiego, ustaliła, że włama- 
nia tego dokonał włamywacz war- 
szawski Chaim Hanower, który przy- 
jechał na gościnny występ do Lwowa, 
poczem po nieudałem włamaniu po- 
wrócił do Warszawy. W pościg za nim 
Majewski 


| 


Włamywacz Warszawski polka! $ 


„we Lwowie 
NA WŁAMANIU DO WIGEKONSULA ANGIELSKIEGO. 


| 


ODPOCZNĄ PO SWYCH TRUDACH W WIĘZIENIU, 


[unkcjonarjuszy policyjnych było zam- 
knięte. Józef Kochan znajdował się we 
wanąłrz, jak również lokałor Broni- 
sław Kruczkowski, funkcjonarjusz ko» 
lejowy, który nie reagował na pukania. 
Po kilkugódzinnych próbach zmusze- 
nia Kochana i Kruczkowskiego do o- 
twarcia drzwi wezwano ślusarza, któ- 
ry je otworzył i dopiero wtedy aresz- 
towano Kochana 

Szajka ta miała na sumieniu ale 
szereg włamań kasowych i mieszka- 
niowych, a w szczególności włamanie 
na Poliłachnice, gdzie skradli 80900 zł., 
w firmie Schenker na pl. Marjackim, 
gdzie skradli 7600 zł, do mieszkania 
dra Gulewicza przy ul. Kraszewskie- 
go 15, w Urzędzie 'pocztowym w Kae 
łuszu i wiele in, 


orz 
ema] 


wyjechali ze Lwowa funkcjonarjusze 
policyjni i w Warszawie go areszto- 
wali. Znaleziono przy nim narzędzia 
lakie same, jakie zostawił ma miejscu 
włamania w wicekonsulacie angiel- 
skim. Hanower przyznał się do tego 
występu we Lwowie. Wczoraj odsta-' 
wiono go do więzienia karnego przy ul. 
Kazimierzowskiej. 


EMERYCI B. AUSTRIJI | 


Lwów, 19 listopada. 

Gp) Wyczekiwane cd tak dawna 
przez emerytów tzw. państw zabor- 
czych załatwienie sprawy emeryta|- 
mej, którego spodziewano się w najbliż- 
szym czasie, po ogłoszonej niedawno 
konwencji rzymskiej, okazało się zno 
wu jedną z iluzyj, które rozwiały się 
w micość, pozostawiając  nieszczęśli- 
wych wydziedziczonych w dalszym 
ciągu na pastwę skrajnej nędzy. 

W sprawie tej odbył się ub. sobo- 
ty wielki wiec emerytów, wdów i sie- 
rót (państwowych i wojskowych) b. 
Austrji, zwołany przez Centralny Zwią 
zek Małopolskich Emerytów. Przed- 
miolem obrad wiecu było nieprzychyl- 
ne stanowiskw, które w sprawie zrów- 
nania emerytów byłych państw zabor- 
ozych zajął naczelnik Wydziału emer. 
Min. skarbu, p. Linker. 

Sprawozdanie z konferencji w Min. 
skarbu składali delegaci, którzy w dniu 
4 bm. udali się w tym celu do War- 
szawy. Mimo, że delegaci przedstawili 
p. naczelmikowi Linkerowi, że na zró- 
wnanie emerytów, wdów i sierot b. 
państw zaborczych z emerytami pol- 
skimi potrzeba zaledwie 4 miljony zło- 
tych recznie, co przy budżecie pań- 
stwowym, wynoszącym rocznie około 
4 miljardy jest wydatkiem drobnym, 
jeśli się zważy na cel i mimo powoły- 
wania się na konwencję rzymską oraz 
na postanowienia traktatów, jakoteż 
na notoryczną nędzę emerytów, p. na- 
czelnik Linker kategorycznie oświad- 
czył, że o zrównaniu tem nie może być 
mowy. 

Przedstawienie tego smutnego sta- 
mu rzeczy wywołało olbrzymie rczgo- 
ryczenie wśród obecnych, czemu da- 
no wyraz w dyskusji, poczem powzię- 


kwiat ŚNIEŻNY 


najsziachetniejszy krem do 
twarzy i rąk, któremu mi- 
liony pań zawdziączają 
swoją plękność. 
Wszędzie do nabycia 


„GAZIE 


to szereg rezolncyj, w których zgroma- 
dzeni wyrażają głęboki żal z powodu 
nieprzyczylnego stanowiska Min. Szar 
bu i niermłaściwej interpretacji posta- 
nowień konwencji rzymskiej i zazna- 
czają, że wszystkie inne państwa suk- 
cezylne po b. Austrji już dawno zrów= 
nały pobory emerytalne. 


A PORANNA 


| 
l 
| 


z dnia 20. Listopada 1929. 


Z uwagi, 
z roku 1921 i obecnie ogłoszonej kon- 


że wedle ustawy emar. 


wencji, upesażenie obecnie nie może 
być niższe od uposażenia pobieranego 
pod zaborem, uchwalono sprawę tę od 
dać ewentualnie przed Najwyższy Try- 
bunał administracyjny. Nadlo uchwa- 
lono zwrócić się do pp. posłów, a w 
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ZS== ni OZI 


szczególności do znanego obrońcy 
spraw emerylalnych, posła inż, dr. 
Bryły o interwencję u rządu w spra- 
wie miesłychanego pokrzywdzenia e- 
mmerytów, wdów i sierot b . państw za- 
borczych. Wkońcu uchwalono zorge- 
mizować sią przy Gentir. ZAwięrEn E- 
meryłów we Lwowie, oraz weść w 
porozumienie ze Związkiem Inwadów 
wojennych Bamlitej Polskiej, mających 
swój udział w Genewie przy Lidze Na 
rodów, celem wspólnej obrony swyci! 
praw. 


= 
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UROCZYSTA AEADEMJA KU UCZCZENIU JEDENASTEJ ROCZNICY ODRODZENIA POLSEI 
(Korespondencja własna „Gazety Porannet"'). 


Wiedeń, w listopadzie, 
Związek Stowarzyszeń Polskich w 
Wiedniu (jest ich 10) wykazuje w o- 
statnich czasach wielką ruchliwość i 
to zarówno na polu działalności onga- 
nizacyjnej, jakoteż i propagandowej. 
Wszelkie imprezy artystyczno - kul- 
turalne zainicjowane z ramienia 
Związku, mają poważny charakter i 
stoją na wysokim poziomie. 


Jednym z najudalniejszych wie- 


czorów była Uroczysta Akademia ku 
uczczenia jedenastej rocznicy Odrodze 
nia Polski, która się odbyła w niedzie- 


lç 10 listopada wieczorem w „Konzert- 
haus“. 

Slowo wstępne wygłosił prezes 
Związku dr. Tenenbaum, podkreślając 


znaczenie rocznicy Odrodzenia. Po 
wspomnieniu o bohaterskich wysił- 


kach w walkach wolnościowych, prze- 
szedł mowca do dziejów wskrzeszenia 
Niepodległości, wskazując na Osobę 
Wikrzesiciela, jako gwiazdę przewod- 
nią wyzwolonej Polski. 

Następnie odczytał telegramy hoł- 
downicze do Pana Prezydenta i Pierw- 
szego Marszałka Polski 


co MOWI NEMO. 


e e Apena 


POMIMO CHECI JEST MI 


DZIŚ NIE SPOSÓB 


PISAĆ OSOBNO DO TAK EE OSÓŁ, 


KTORE PRZESŁAŁY MI > 


SREBRNE GODY 


PIĘKNE ŻYCZENIA I SERCA DOWODY. 


ZWLASZCZA, GDY SERCE 
NIETYLKO STARZY I WIERNI DRLHOW A 
ALE TEŻ CAŁKIEM NIEZNANE ISTOTY 


DAŁY 


TO ZAMENĘLI W SŁOWIE 


MI SERCA TEGO PROMYK ZŁOTY, 


TYM GRATULANTOM DROGIM I BEZ LIKU 
Z CAŁEJ OJCZYZNY OD TATR DO BALTYKU, 


ZNANYM LUB OBCY3 


MI SWEJ TWARZY KSZTALTEM 


DZIĘKUJĘ DZISIAJ PIĘKNIE, CHOĆ RYCZAŁTEM. 


I ŻYCZĘ WSZYSTKIM, PRZYJACIELE MILI, 
BYŚCIE DOŻYLI TAKŻE TAKIEJ CHWILI, 


GDY SREBRO MOŻESZ JUŻ 
A Mari he CIĄGLE MA 


NA SKRONI SMYKAĆ, 
OCHOTĘ BRYKAĆ, 


Z wielką werwą zadeklamował p 
Michał Kędziora utwór Kazımierza Ja- 
worskiego pt. Wódz, W części muzycz- 

nej wystąpił p. Marjan Ifikuszewuki, 
tenor liryczny, rozporządzający piek- 
nym głosem, śpiewał arie i pieśni pol- 
| skie z wielkiem powodzeniem. W za 
chwyt wprawiła słuchaczów p. Tur- 
ska - Bandrowska, znana artystka O- 


pery Warszawskiej, która specjalnie 
przyjechała do Wiednia na zaprosze: 
nie Związku. Po każdej pieśni i ari 
polskiej żywo oklaskiwano artystkę. — 
Entuzjazm wzmagał się stopniowo, a 
pod koniec rozpęlała się nieustająca 
burza oklasków, dopiero po zgaszeniu 
światła publiczność się uspokoiła. O- 
becni na sali goście, Wiedeńczycy, wy- 
bitni znawcy śpiewu, zachwycali się 
ięsnym i we wszystkich rejestrach 
dźwięcznym głosem p. Bandrowskiej 
oraz jej fenomenalną koloraturą, wy- 
rażając się o miej, jako o następczyni 
słynmej Selmy Kurz. 


Sala Domu Koncertowego była prze 

| pelnioną, wśród obecnych zauważyli- 
śmy posła Badera, konsula generalne- 
go Morawskiego i innych wybitnych 
| członków Kolonji Polskiej. Wspaniały 
wieczór pozostawił niezatarte wspom- 
nienia u uczestników. W poniedziałck 
11 bm. przedpoł. została celebrowana 
Msza św. dziękczynna w kościele OO. 
Zmartwychwstańców na Rennwegu w 
człomków poselstwa i kolo- 

Tedog. 


obecności 
nji polskiej. 


FEJLETON „GAZ POR.“ z 20, XI, 199, 


BELA SCENEZ, 


NIEDYSKRECJE. 


1. ŻYCIE RODZINNE W 1926 ROKU, 


(Dwie dobrze ubrane młode damy gawę- 
dzą w tramwaju), 

Pierwsza: Szykownego ma męża! 

Druga: Ależ to wcale mie był jej obec. 
ny mąż! 

Pierwsza: Więc kto? 
Druga: Jej drugi mąż, 
zeszłym roku rozstała, 

Pierwsza: Aha, rozumiem, Ale inały 
Stefan jest jeszcze z tamtego małżeństwa 
Lili, 

Druga: Wcale nie Lily ma tylko dwo- 
je dzieci: małego Dezyderego — od pier- 
wszego męża i Sarykę od trzeciego, 
To jest urodziła się podczas pierwszago 
małżeństwa, ale podobieństwo jest tak 
wielkie że nie sposób zaprzeczyć, iż jest 
dzieckiem trzciego męża, 

Pierwsza: To nie Lili dziecko, tylko z 
pierwszego małżeństwa jej dnugiego mę- 
ża, Stefan został przy Lily, kiedy maika 
jego do Ameryki wyjechała, 

Pierwsza: Jakże się do niego jej obec. 
ny mąż odnosi? 

Druga: Jest uszczęśliwiony z niego, bo 
Stefan, będąc w równym wieku z małą 
Soltan, doskonale się z nią bawi. 

Pierwsza. Mała Sołtan? Czyjeż 


2 którym się w 


to 


dziecko? 

Druga: Jej trzeciego męża z drugiego 
jego małżeństwa, 

Pierwsza: A córeczka jej trzecicgo mę- 

ża? Mała Gizij? 

Druga: Jest obecnie przy drugan me- 
żu jego pierwszej żony, 

Pierwsza: Ale tego pewno nie wiesz, 
kto jest drugim mężem pierwszej żony 
trzeciego męża Lili? 

Druga (bardzo spokojnie): Nikt inny 
jak pierwszy mąż drugiej żony jej pier- 
wszego męża, (Po chwil): Jak myślisz, 
moja kochana: czy ta Lili ¢ jej maż pro- 
wadzą podwójną buchalterję swych dzie- 
Oh czy też orjentują się bez księgi rathun 
kowej w swej rodzinie? 

ze 
2, MIGAWKI Z PRZYTUŁKU 
DLA STARCÓW. 


(W biurze pośrednictwa pracy melduje 
się dobrze zbudowana . o miłej powierz- 
chowności dziewczyna), 

— Szukam posady Jestem siużącą, 

— Gdzie służyłas dotychczas, moje 
dziecko? 

— W przytułku dla starców, 

— Dlaczego porzucjłaś miejsce? 

— Bardzo proszę! — odparła dziew- 
cyna, rumieniąc się — odkąd cj iekarze 
co tydzień jednego starca odmładzają, 
przytuick mie jest już posadą dla przy- 
uwoitych dziewcząt! 

x 

Słynny profesor udaje się do przytuł. 

ku dla starców, ażeby znaieźć amatora, 


e 


którego uszczęstwić EN Ma 
jąc go o kulka lat, 

M przedpokoju spotyka 
starca. 

— Co się stalo, staruszku. 
czony mąż, 

— O, mój Boże, wielmożny panie --— 
żali się starzec — jestem bezrobotnym, 
starym į chorym czlowiekiem, Dźwigam 
siedemdziesiąt dziewięć ` krzyżyków. na 
piccach Niech wielmożny pan pomyśli... 
Swedemdziesiąt dziewięć ilat, . 

— No, cóż, stary? Nie chcielibyście o 
kika latek być młodszym ? 

Jeszcze młodszym — jęknął sla- 
rzec z rozpaczą — nie chcą mnie ao przy 
tulku przyjąć bo na wakujące miejsce 
zamełdował się człowiek, który o poł rc- 
ku starszy jest ode mnie, Moje njeszezę- 
ście w tem właśnie, że za młody ; jestem. 
= Ach, wielmożny panie, “gdybym 
choć o jeden rok był starszy, nie stniał- 
by szczęśliwszy człowiek ode mnie na 
świecie! ; 

Słynny chirurg, nie pytając więcej, 

oddalił się śpiesznie,,, 
bad 

Siedemdziesięciosześcio-lctnią malro- 
nę pytają, czy cheiałaby się dać; odmło- 
dzić? 

— Dlaczego nie — jak się kiedyś ze. 
starzeję — odpowiada młoda siedemdzre- 
shęcioletnia kobiecina, 


DALILA — Fristza Bernard 


Simson zasnął snem twardym na iczu, 
A Dalila przygląda mu się, Zrana u han- 


biadającego 


— pyla ü- 


| dlarza z jarzynami kota nasenne zicić, 
r Że wżględu na masywne rozmiary tego, 
dla którego przeznaczone było, zażądała 
potrójnej dozy dla dorosłych, 

Przed śniadaniem Simson zachowywał 
się względem niej despotycznie i oratal- 
| nic, jak zwykle, Na wszelkie nieśmiałe 
| prośby otrzymałą grabjoniską odpowiedź 
odniowną 

Dalila przygląda się śpiącemu: długie 
szorstkie włosy okajlają twarde jego tySy 
których sen nawet złagodzić me może. 

Przewracą krzesło, drżąc na całem 
cicle: me, nic go z głębokiego snu nie 
zbudzi, 

Uspokoiła się, 

Odwaga jej jednak chwieje się, Czy 
zdobędzje się na siłę wytrwania przy po- 
stanowieniu swojem? Wspomina niesłu- 
szność jego zakazu, miechęć jego do 

wszystkiego, co jej radość sprawić moze. , 
Myślam; temi wzmacnia słabnąca Woie. 

Tak... on sam się do tego przyczynił ., 
sam wywołał, jg oto chwila buntu į o- 
poru nadeszła, , 

Wchodzi oczekiwany mężczyzna 
trzyma grzebień i specjalne nożyce w 
ręku 

Daliją szybkim rzutem oka obejmuje 
postać snem kamiennym śpiącego S.m- 
sona... ji dygocąc ze strachu pokazuje na 
migi mężczyźnie, czego ma dokonać, 

Ten bierze nożyce i mistrzowską uło. 
nią obcing Dalili puszyste, diuzie, 
| miękkje jak, jedwab włosy, 

Tłum, C, S. 


men 
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REWIZJA DOTYCHCZASOWEGO STANOWISKA. — POLSKIE ZBOŻE NAJTAŃSZE NA ŚWIECIE. — NISBEZPIE- 
CZEŃSTWO ZKŁONOPOLSZOWANIA EESPORTU. — WĄTPLIWA KORZYŚĆ. 


Lwów, 19. listopada. 


Silne przesilenie, jakie w obecnej 
dobie przechodzi wazze rolnictwo, zinu- 


silo sfery rządowe do przeprowadze- 
nia zasadniczej rewizji dołychczase- 
wego kierunku polityki zbożowej w 


Polsce. Popelnione bowiem w tej dzie- 
dzinie błędy bezsprzecznie przyczyniły 
się do szczególnego pogłębienia w Pol- 
sce ogólno-światowej dzisiaj depresji 
ceu za zboże. O ile bowiem falą zniż- 
ki tych cen przechodzi dzisiaj przez 
świąt cały, specjalnie jaskrawo wysłtę- 
pując na kontynencie amerykańskim, 
o tyle Polika prześcignęła wszyslkie 
państwa, wykazując np. w paździer- 
niku br. poziom cen niższy od pozis- 
mu cen Stanów Zjednoczonych. Mamy 
więc obecnie iw Polsce zboże miecmal 
że najtańsze na całym świecie i do- 
szliśmy do tego katastrofalnego stanu, 
że produkcja zboża przestała się opła- 
cać, powodując upadek naszego rolni- 
ctwa. A z pumikłu widzenia interesów 
ogólno-gospodurczych nie joast rzeczą 
zupełnie obojętną, w jakiej sytuacji 
małterjalnej zmajduje się rolnik w Pol- 
sce. Pomimo bowiom silnego uprzemy- 
sławiamia kraju, posiadamy  heziwa- 
runkowo charakter państwa rolnicze- 
go, w którem blizko 70 proc. ludności 
zajmuje się pracą na roli. Jasną zaś 
jest mzeczą, że dofieytoweść gospodarki 
na roli powodująca nirałę siły nabyw. 
czej 70 proc. ludności w państwie, u- 
jemmie odbić się musi także i na imte- 
resach hamdlu i przemyslu rodzimego, 
który w tem sposób traci możmość zby- 
tu swoich artykulów: wśród przeszło 
2/3 ludności. 


Szkadliwa irseremia, 


Nie ulega waąjllpliwości, że do tego 
stamu rzeczy doprowadziła w znaczmej 
mierze dotychczasowa błędna polityka 
zbożowa, zmierzająca przedewszyst- 
kiem do osiągnięcia niskich cen za 
zboże. W imię toż jedmosttronnie i błę- 
dnie pojętych interesów konsumenta 
zamknięte zostały gramice państwa dlą, 
wywozu zboża, w tym samym celu 
tworzono koszłowme dla skarbu pań- 
stwa rezerwy zbożowe, ograniczano 
przemiał żyła i pszenicy, słowem w 
zakresie bardzo szerokim mniknęła w 
tę dziedzinę gospodarstwa społecznego 
ingerencja państwa, przynosząc szkody 
zarówno rolniictwu, jak też przemysło- 
wi i handlowi, 


W czasach ostatnich dla ratowania 
sytuacji powiał inny kierunek, czy on 
jednak jest właściwy i czy obecnie złą 
sytuację poprawi, bardzo powątpiewać 
należy. Obok bawiem najnowszych 
Zarządzeń trafnych i rzeczywiście po- 
trzebnych, jak zamządzenie dozwalają- 
ce na swobedny wywóz zboża z Polski 
spotykamy się z niebezpiecznymi 
eksperymentami w postaci zmomapali- 
zowania tego eksportu i oddania tegoż 
agend specjalnie w iym celu ntwotzo- 
cema Związkowi Eksporterów Zboża 
R. P. z siedzibą w Poznaniu. Po- 


wstała więc instytucja, która — pmzez 
uzyskanie wyłącznego prawa wydawa- 
nia zaświadczeń, upoważnialjących do 
korzystania z równocześnie (wprowa- 
dzonych pramj. wywozawych, — uzyl 
skuje monopel eksportu zboża. Cha- 
rakterystyczmą przytem jest rzeczą, że 
supremację w tym monopolu uzyskali 
producenci rolni, indywidualny eks- 


sale 
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| 
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port zboża zaś i przemyst młņnarski 
dopuszczone zostały do głosu jedynie 
w stopniu bardzo niesmacznym, Wła- 
ściwie więc producemci rolni uzyskali 
momopol eksportu zboża i wzięli na 
siebie ciężar ogromnej cdpowiedziażno- 
ści za należyte zorganizowanie mzeczy, 
nad którą pracowały dotychczas tysia- 
czne rzesze indywidualnych ekspor- 


ZOSTANIE NADAL UTRZYMANE, 


(Teleionem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 18 listopada. (sł) W Mim. 
przamysłu i hamdlu odbyła się dziś 
wielka narada z udziałem pp. min. 
Kwiatkowskiego 1 Niezabytowskiego, 
oraz licznych przedstawicieli sfer ral- 
niczych w sprawie imporki saletry 
chilśskiej do Polski. Jak wiadomo, sfe- 
ry rolnicze domagają się zniesienia 


Bilans handlu 


ZA MIESIĄC 

Warszawa, 18 listopada. (PAT.) 

Według tymczasowych obliczeń Gł. 

Urzędu Statystycznego, bilans handlu 

zagranicznego Polski za miesiąc paź- 

dziernik br. przedstawia sic nasiępu- 
Jąco: 


GIEŁDY. 


GIEŁDA LWOWSKA, 
Lwów, 18. ustopada. 
Na gieldzie pienięcne, obroty skromne, 
Jemdencja utrzymana, usposobienie slabe. 
Na giełdzie zbożowej bez obrotów, Ten- 
dencia niejednolita, uuposobienie ubrzy- 
mane, 


GIELDA WARSZAWSKĄ 

Warszawa, 18. listopada, (DAT). 4 proc. 
pożycza imweutycyjna 110%, 5 proc. pór 
zyczka dolarowa 65, 5 proc. konwensy jna 
50%,  Gmproc. dolarowa 1920 30i pół, 
10 proc, kolejowa 162 i pół, 8 proc. Listy 
zast. Biku Gosp. Kraj. 94, 8 proc. Listy zasl. 
Hiu Rolnego 94, 8 proc. Obligacje ku Gosp, 
Kraj, 94 — le same 7 proc. ABA. 

Wataty i słowizy. Dolary 8.87 į pól, Bel- 
gia 124 9, Holandija 558,81, Londyn 45.37, 
owy Jork 8.87 trzy czwarie, Paryz 25 02, 
Praga 26.84, Szwajcaria 172.47, Wiedeń 
125.07, Wiodhy 46.55, 

Warzuawa, 18. listopada. (PAT), Bank 
Potski 169 į pól, ank w. Sp, Zar. 78 i pól, 
Czatociee 33 ; pół, Finej al,  Medrzejów 
18%, Ostrowiec 70, Siktrachowice 22 i pól, 
Wutkan b. kdn. 

GIEŁDA ZURYGESEA. 

Zarych, 18. listopada.  (PAT.) „Paryż 
20.30 i pól, Londyn 25,14 trzy czwarte, 
Nowy Jork 5 15.70,  Belgja 72.10, Włochy 
26,67, Hiszpania 72,30, Holandia 208.00 
Betin 123.30, Wiedeń 72.53, Stokholm 
La8.60, Osio 138.20, Kopenhaga 138.20, So- 
tja 8.72 i pół Praga 15.28, Warszawa 57.80. 
Budapesz| 00.20, — Bialogród 9.12 i pół, A- 
leny 6,71. Kontsantynopol 2.43, Bukareszl 
8.08.  llelsinyfons 12.25, Buenos Aires 
213.00. 


GIEŁDA WIEBEŃSTA, 

Wiedeń, 18, lęstopada. (DAT), Amsler- 
dam 286.20, Bergia 12.564, Berlin 169.07 
Bruksela 00.28, Pudapeszt 124% 15, Buka- 
reszt 4138 L/8, Kopenhaga 190.05, Londyn 
SEBI 7/8, Madryt 89.20, i 
Nowy Jork 709.05. Oslo 199.05,  Paryć 
27.08 i pół, Praga 21,02 i pól, Sofja 5Ł.19, 


| 


cła pnrzywozowego od saletry chilij- 
skiej, wprowadzonego miedawno przez 
rząd. Min. Kwiatkowski myłuszozył 
przedstawicielom molmictwa swoje sta- 
nawisko w tej sprawie, dowodząc ko- 
rieczmość ułrzymania tego cła jako 
korzystnego dia interesów krajowych. 


zagran. Polski 


PAŹDZIERNIK. 
Przywiezicno 383.926 ton towa- 
rów warłości 257,247.000 zł, wywie- 


zisno 1,851.547.000 ton towarów war- 
tości 2539,427.000 zł Saldo dodatnie 
biłansu kandlu zagranicznego wynosi 
2,180.0090 zł. 


„3 tolklhotm 190.70, Warszawa 79.82, Zurych 
107,61, Amehykańskie 708.40, Niemieckie 
169,46,  Francunkie 27.86 j pół, Włoskie 
27.07, Jugosłowiańskie 12,48 i pól, Porskie 
19.88,  Wegierelcie 124,22,  Szwaicanskie 
157.82, Renta majowa 0.937, Bankverein 
El i pół, Krediłanstaltt 52, Kompas 19.20, 
'Łaende.bank 24,50, Kolej półn. 1011, Austr, 
kol. państw. ER 01, Kolej. połudn. 790, Go- 
leszów 254.50, Browady 112i pól, Alpimy 
S410, Berg u. Huetten €22, Krupp 11, Pol- 
di Huetle 179, Rima 104 i pól,  Siensza 
13.10, Zieleniewski 62.40, Karpaty 432, 
(Galicja 32, 
GIEŁDA LONDZŃSKA. 

Lemilys 18. Wsłopada. (PAT), Nowy 
Jork 487,65, Kanada498.00, Francja 123 86, 
Beleja 3.87 tnzy czwante, włochy 93.17, 
Niemcy 20.59 (rzy azrmarle, | Szwajcarja 
25.19 1/8, Danja 18.204 i pół, Halisnefors 
19.02, Praga 164.68, Badameezt 27.00. Bel- 
fax! 075, Ateny A7v,12 i pół, Wiedeń 34.79, 
Warszawa 43.40, 

GIEŁDA PARYSKA, 

_ Pyzyż, 18. lustopnda. (PAT), Londyn 
128.8514, Nowy Joik 25.40, Betleja 255.01 
Hiszpanja 255.75, Włochy 182.90, Szwajca- 
na 402,25,  Iłotandja 1024.50, Nopwetria 
680.25, Szwecja 69250, Praga 75.25, Riu- 
munia 15.15, Wiedeń 357.00,  Niemey 
CUPE 


OBROTY PPYWATNE. 

Lwów, 18, lislopada, 
Tendencją chwiejna, Obrót średni 
WALUTY: Dolary ameryk, 8,59.,50— 

N.90 00, dolary kanad, 8.31,50-—8.82,50, 

korony czeskie 0,26 33—-0.26 66, szylingi 


rusin, 125 0U—125,50, leje 0.05.,60— 
065,25, franki frane.  0,34.50—0,34,75, 


franki szwajcarskie 171,50—172,00, funty 
szterlingj 43,60—43,80, czerwieńce sow, 


7a Jeden 14,00—14.50, 

ZŁOTO; 29 boron 35.36.00—38.36.00, 
p marek 4290—42,40, 10 rubli 46.00— 
46 40, 


SKEBRO: Kor. austr, 0.62.50---0,83,50. 


Mediolan 97.14. | © kor. austr 3.24,60— 330,00, fler, austz, 


02163 
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reble rosyjskie 
z3 subeł i Gu—l.3ż 


? 68—12.65, 
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terów. Nie mozna zas w tym wypadku 


pominąć kosztów utrzymania logo mo 
nopolu. Rzeczą jest jasną, że koszta te 


nie będą mogly umniejszyć zysków 
pochodzących z operacji eksperto. 


wych, bo zyski te faktycznie istnieć 
muszą. Operacje zaś hamdlowe ZO: 
żem nie mależą zupełnie do tych inles 


resów, kłóreby dopuszczały i zmosiiy 
ohciążenia ponad miarę zwykła. — 


Prawdopodobnie więc mie pozostamie 
nic innego, jak wkalkulowamie kosz- 
tów utrzymania monopolu w ceny pla- 
cone producentowi, co siłą faktu u- 
mniejszyć będzie musiało skułeczmość 
wypłacanych ze skarbu państwa pre- 
mji wywczowych, ustanowicnych w 
wysokości mt, 4—6 za 100 hg wywie- 
zionego poza granice państwa zboża. 
Tego rodzaju jednak rozwiązamie ro- 
blemu finansowego odnośnie do wipro- 
wadzonogo monopolu zbożowego, siłą 
iakbu osłabić musi cel zasadniczy 
wprowadzonego premiowania eksportu, 
kilóre ma doprowadzić do zwyżki cen 
zboża ma tyle, aby gospodarka rolna 
przynajmniej w pmzybliżeniu opłacać 
się mogła. Jeżeli więc koszta handlo- 
we wynikające z komieczmości utrzy 
mania specjalnego ozganm eksportu 
zboża konsumować będą częściowo 
ustanowione  premje wywozowe, lo 
wówtizas chęć poprawy sytuacji mate- 
rjadnej roln:cliwa nie osiągnie celów 
zamierzonych, ceny zboża bowiem 1 
nadal pozostaną ma poziomie mie za- 
pewniającym  rolmikowi rentawmności 
produkcji. 

Tak więc pod wielkim pozostaje 
znakiem zapytania, czy nowe drogi, 
ma jakie weszliśmy w dziedzinie orga- 
nizacji ckaportu zboża, dadzą dla go- 
spodarstwa spolecdzmego  jakiskolwiek 
korzyści. 

Dr. Stanislaw Naklik, 
oz mmm 


Jzkie parali płatne cą 
W GRUDNIU 


Warszawa, 18 listopada. (AW) W 
listopadzie i grudniu rb. zbiegają się 
terminy płatności podatku  dochodo- 
wego, gruntowego i grudniowej raty 
podatku majątkowego. Celem ulżenia 
spłat Min. Skarbu upoważnilo naczel- 
ników Urzędów skarb. do rozkładania 
na 3 równe raty płatne 25 listopada, 
15 grudnia oraz 15 stycznia, należno- 
ści z tytułu państw. podatku dochodo- 
wego na r. 1929 bez względu na wy- 
sokość kwot. Ghcący korzystać z tego 
właściciele posiadłości rolnych muszą 
zlożyć do 20 bm. umotywowane poda- 
nią, ' 

p 


2 DIZEMUSEA rafi weng, 


Lwów, 19 listopada. 

Rokowania między Związkiem Pol- 
skich Przemysłowców Naltowych a 
Syndykatem Przemysłu Naftowego zo- 
stały 16 bm. odroczone. Jak się do- 
wiadujemy, układy te prowadzone pod 
przewodnictwem naczelnika Wydziału 
Nalt. w Min. Przemysłu i Handlu 
inż. Friedberga, odroczono aż do wy- 
jaśnienia sytuacji, która pod wpły- 
wem ostatnich obrad przemysłowców 
naftowych i syndykatu stala się tere- 
nem wybujałej spekulacji. Dalsze ob- 


rady wewnętrzne Syndykatu Nafto- 
wego odbędą się w d. c. we Lwowie 
27 bm. 


„GAZETA PORANNA" 


z dnia 20. listopada 1928. 


SENS ACYJNY "PROCES FRANCUS KI. — PIĘKNA MORDERCZYNI. 


(Do ryciny na str. 1). 
Karo! iak się uniósł, że rzuci] się na 
nią i począł ją dusić. Wówczas ona 
w obronie swego życia chwyciła le- 
żący w pobliżu browning i 

strzeliła dwukrotnie, 

zabijając na miejscu zazdrosnego 
kochanka... 

Tak brzmią zeznania oskarżonej. 
Isinieją jednak poszlaki, że jest ona 
kobietą wyrafinowaną i demonicz. 
ną i że zamordowała nieszczęsnego 


Lwów 19. lislopada. 

(=) Frzypomina się z jednej | 
slrony znany dramat Rilinera „W 
małym domku“, a z drugiej proces 
Rekszyńskiej, który we Lwowie tak 
głośnem rozszedł się echem i wywo- 
łał tak wielkie zainteresowanie... 

Onegdaj rozpoczął się w Ljonie 
proces przeciw 

22 - łetniej niezwykle pięknej 

kobiecie, 

Lnizie Draimont, stojącej pod zarzu 
tem zastrzełenia swego kochanka, 
młodego, bogalego przemysłowca, 
33-1etniego Karola Gerarda. Trage- 
dja la rozegrała się w posiadłości 
ziemskiej Gerarda, leżącej w pobli- 
żu Lyonu, a przebieg jej był nastę- 
pujący: 

Przed dwoma miesiącami zglos:- 
ła się na policji w Lyonie Luiza o- 
świadczając, iż zastrzeliła swego ko 
chanka Gerarda. Zapytana o motyw 
swego czynu opowiedziała, że Ge- 
rard, z klórym utrzymywała bliższe 
siosunki od lat trzech, był o nią 
szałenie zazdrosny i z najldahszego 
powodu 

urządzał jej straszliwe awantury. 

Nieraz już chciała z nim się rozstać, 
on jednak ibłagał ją ma klęczkach, 
by tego nie czyniła, przepraszał za 
gwaliowne sceny i obekżywe słowa, 


Lwów, 19. listopada. 

W plamtacjach Dunlopa ma półwy- 
spie malajskim zasadzili obecnie 2 mi- 
liony drzew gnmowych w miarę wy- 
trzebiania gęstej dżungli tropikalnej, o- 
raz przygolowywania gleby na obsza- 
rze 16 angielskich mił kwadratowych. 
Według dokonanych obliczeń nowe 
drzewa za 10 lat będą roczmie wyda- 
wały 5.000 tonn gumy. Teraz zaś pro- 
dukcja roczna z czterech miljonów 
drzew wynosi 8.500 tonn gumy. 

Z każdego drzaąwa ścinają co drugi 
dzień wąski parek kory, aby płymna 
guma mogła ściekać do ustawionego 
poniżej naczynia. Ponieważ zaś z na- 


alby po pewnym czasie czynić to | czynia takiego uzyskuje się przeciętnie 
SAMO... tylko pół umoji suchej gumy dziennie, 
Krytycznego wieczora znowu | należy więc zebrać w przeciągu 12 


przyszło do awantury. W jej loku | miesięcy 669 do 760 miłjonów naczyń 


e 


Wyprawa samochodowa z Brukseli 
do Afryki środkowej. 
AUTOMOBIL NAJNOWSZYM OKRĘTEM PUSTYNI, 
Lwów, 19. listopada. sie pp. Boschmans wybiorą się po- 
Rząd belgijski popiera wytrwale wtórnie do Afryki Środkowej, przy- 
wszelkie próby skrócenia komunika | czem użyty bądz:e BEE, 47 
cji pomiędzy Brukselą a Kongo Bel. chód, gdyż nie zawiódł on ani razu 
gijskiem. Z ramienia rządu wybrali swych właścicieli. 
się niedawno samochodem w podróż 
do Kongo państwo Raymond Bosch- 
mans. Z Brukseli ekspedycja wyru- 
szyła przez Dijon i Lyons do Marsy- 
lji, gdzie samochód załadowano na 
okręt. Dalsza podróż ladem wiodła 
z Algieru do Colomb Bechar, skąd 
| lak 


EAI 


droga prowadziła przez Saharę, Na- 
leży podnieść zasługi Francji, która 
uczyniła nieprzebytą dotad pustynię 
terenem łatwo dostępnym dla auto- 
mobiłistów. Rozsiano po oazach sla- 
cje obslugi i postępująca budowa 
dróg sprawiają, że niebawem królo- 
wa pustyń z terenu ryzykownych 
ekspedycyj zamieni się na miejsce 
ciekawych wypraw turystyczynch 
dla automobilistów. 

W ciągu dziewięciu dni ciężarów 
ka Chevrolet, którą państwo Bosch- 
mans odbywali podróż, przebyła Sa- 
harę i dotarła do Adar. Deszcze u- 
trudnity dalszą jazdę, lecz nie zdo- 
łały jej opóźnić. Dopiero po przeby- 
ciu do Tabenkort w Nigerji (Afryka 
środkowa) musiano przerwać po- 
dróż z powodu choroby pana Bosch. 
mans. 

Podróż samochodem, odibyta dro- 
gą lądową, okazała się znacznie król 
szą od dotychczasowych podróży 

| morskich, to też w najbliższym cza- 


Lwów 19. listopada. 

(=) W Champargu, w Stanie IL. 
linois wtargnęli czterej zamaskowa- 
ni mężczyźni do domu prezydenta 
Generał Alloy Company — miljo- 
nera, który właśnie przyjmował go- 
ści na wspaniałym. balu. Maisie 
dostali się do domu przy pomocy 
windy. Służącemu, który otworzył 
drzwi i nie chciał wpuścić zamas- 
kowanych niężczyzn, oświadczyli, 
że są gośćmi i że 


chcą spłatać figla gospoda. 
rzowi. 

Wówczas służący pozwolił im wejść 
do środka. Gdy jednak znaleźli się 
w salonie, wyjęli browningi i roz- 
kazali obecnym stanąć szeregiem 
pod ścianą. Następnie odebrali im 
portfele i klejnoty. Jednemu z gości 
udało się jednak wymknąć z salonu 
i telefonicznie uwiadomoć policję. 
AE GR przybył. jeszcze na czas 

że zastali bandytów, Przyszło 


- TAJEMNICZE OKOŁICZNOŚCI. 


przemysłowca, chcąc dojść do posia 
dania jego majątku, który zapisał 
jej w testamencie... 

Ciekawy, ten proces budzi obec- 
nie we Francji 

wielkie zainteresowanie. 

Na rycinie naszej widzimy właśnie 
oskarżona na sali sądowej, a dalej 
fotogralję miejsca zbrodni oraz dra. 
matyczny moment zatargu między 
kochankami, 


Dwa miliony drzew. 


FIRMA DUNLOP BUDUJE ŚWIĄTYNIE DLA ROBOTNIKÓW MALAJSKICH, 


płynnej gemy. Jedną trzecią robotni- 
ków słanowią Ghińczycy, przewagę 
zaś roprezenłuje rasa Tamil, specjal- 
nie rekrutowana z południowych Indji. 

Organizacja Dunlop buduje im 
świątynie ich wyzinamia, damy miesz- 
kalne, szpiłale, szkoły, oraz zaopałruje 
w ryż po cenie kosztu. Urzędnicy ento- 
pejscy otrzymali tereny golfowe, a ich 
drużyna Rugby ubiega się o mistrzo- 
stwo półwyspu malajskiego. Na po- 
cząlku roku przyszłego znowu rozpo- 
cznie się wycinanie nastęnnych 16 mil 
ang. gęstej dżungli na terytorium Dun- 
lapa, które obejmuje przeszło 125 mil 


| amgielskich. 


| 
| 
| e 
| 


zamaskowani bandyci 
w pałacu miijonera 


CHCIELI SPŁATAĆ GOSPODARZOWI „FIGLA“. 


Przedstawienie, Które omal S'ę nie 


Nr. 9047 


Na jesień i zime 


Ostałaie newości na suknie, 

Mostumy, Młaszcze, jumpery 

damskie, poleca W olbriymim 
wyòorze firma: 


RATORI UWIERA 


LWÓW, UL. HALICKA L. 40. 


Fikje w Farnopoiu, Stryju, Oronos 
byczu i w Tarnowie, 
Udzieła się ulgi w spłatach. 


TOWARZYSTWO OPIEKI NAD ZWIE- 
RZĘTAMIŁ 
ZAPISUJCIE SI 

NA CZŁONKÓW, ABY ULŻYĆ DOUI 


ARA 


A POSZŁO TYLKO O 10 SZYLINGÓW. 


Lwów, 19. listopada. 

(=y Przed sądem wiedeńskim ro 
zegrał się obecnie epilog ciekawej 
afery, która zdarzyła się w lecie w 
tcalrze wiedeńskim „Komedja”. 

15. czerwca zażądał aktor Theo 
Schal tuż przed przedstawieniem, w 
którem mial kreować główną rolę, 
aby dyrektor Rof Jabu wypłacił mu 
10 szylingów. Gdy dyrektor odmó- 


do 

zaciętej walki, 
w której jeden bandyta został cięż- 
ko zraniony. Jego i jeszcze drugie- 
go zdołano uwięzić, natomiasi inni 
uciekli, unosząc 
część łupu. 


ze sobą znaczną : 


wił, oświadczył aktor, że nie będzie 
grać, oile nie otrzyma całkowitej 
zalega jącej sumy 

w wysokości 80 szylingów, 
Ponieważ dyr. Jahn nie uczynił za- 
dość lemu żądaniu, oznajmił! Schal, 
że nie będzie grać i udał się do naj- 
bliższej kawiarni. Wobec dego dyr. 
Jahn zmuszony był posłać aktorowi. 
do kawiarni 80 szyłingów, tak. że 
przedstawienie ostatecznie odbyło 
się, choć co prawda z 20 minutowem 
opóźnieniem. Skutkiem tej afery 
dyr. Jahn 

zaskarżył Schala o szantaż, 
Schal uczuł się obrażony tą skarga i 
zaskarżył Jahna o obrazę honoru. 
Wczoraj odbyła się właśnie w tej 
sprawie rozprawa, która zakończy- 
ła się uwolnieniem dyr. Jahna od 
winy i kary. Sędzia motywowa] ten 
wyrok okolicznością, że dyr, Jahn 
podał w skardze same fakty, a nie 
uri wcale słów obelżywych. 


Skutki przechowywania pró 


śwek 


w kieszeni, 


STRASZNY WYPADEK INSTRUKTORA LIGI OBRONY PRZECIW- 
GAZOWEJ. 


Warszawa, w listopadzie. 

Instruktor ligi obrony przeciw- 
gazowej w Warszawie p. L. ułegł 
sirasznemu w skutkach wypadko- 
wi. Pan Ł. po wykładzie propagan- 
dowym w jednej ze szkół, włożył do 
dee spodni dwie małe próków- 

W jednej z nich znajdował się 
lekki roztwór luizytu, a w drugiej 
iperytu. Wikrólce potem 


ucziń | 


okropne pałenie w udach obu nóg i 
międzykroczu, Okazało się, że uległ 
Poparzeniu luzytem, gdyż luizyt w 
ciepłej temperaturze paruje nawet 
przez korek. Poszwankowany ciężko 
instruktor został przewieziony do 
szpitala wojskowego, gdzie przecho 
dzi straszliwe cierpienia, znajdując 
się pod grozą gamgreny, 
==" 


Nr, SAM 


„GAZETA PORANNA z dnia 20. listopada 1929. 


- Łodzią podwodną do bieguna. 


ORYGINALNY ARTYKUŁ KAPITANA HUBERTA WILKINSA, ZDOBYWCY BIEGUNÓW. — ŁÓDŹ PODWODNA, 
TO ROZWIĄZANIE PROBLEMU ARKTYDY. — NIEZWYKŁE IDEE I ŚRODKI JEJ REALIZACJI. — PRZED NO- 
WA EKSPEDYCJĄ KAPITANA WILKINSA. — DUCH LUDZKI NIE USTAJE W GIGANTYCZNYM BOJU Z PRZY- 


W lecie 1928 r. przeleciał australijski badacz stref polarnych, kpt. Sir. Hubert Wilkins 


RODĄ. 


z Alaski — biegun północny. Następnie w zimie przeleciał również biegun południowy. — 
Teraz zawiadomit kpt. Wilkins prasę, że planuje nową ekspedycję ilo nader oryginalną. 


Zamierza bowiem zdobyć biegun północny, ale nie w powietrzu, lecz łodzią podwodną. — 


Przygotowania, pro wadzone przez Wilkinsa, posunęły się już tak daleko, że najbliższego lata 


można się spodziew ać ruszenia w drogę ekspedycji. Cieszymy 


się hardzo, iż możemy na- 


szym Czytelnikom podać przełożuny z angielskiego ory ginalny artykuł Wiłkinsa, informu- 
jacy o nim i o jego planach. 


Lwów, 19. listopada, 

(=) „Okręty powietrzne i samoloty 
zdobyły sfery arktyczne w „powie- 
trzu", Żaden jednak parowiec nie zdo- 
łał dotąd zwyciężyć lodów polarnych. 
W przeciągu stulecia zginęło w boju 
ze zdradzieckim lodem: 

przeszło dwieście okrętów. 

Wiele dzielnych wzałóg poszło w ślaa 
za swemi okrętami i nie opuściło już 


nigdy oceanu arktycznego. Nieliczni 
szczęśliwsi, ostrożniejsi i bardzo do- 
świądczeni zdołali uniknąć tego „losu 


i mogli zdać sprawę ze swych przygód 
i cierpień. Żaden statek, poruszający 
Się na powierzchni nie może nłorować 
sobie dregi wśród ledów polarnych, ani 
sprostać nawałowi potężnych spiętrzo- 
nych fal morskich. Nawet śmiały ła- 
macz lodów „Krassin“, jakkolwiek o- 
patrzony cudownemi środkami techni- 
cznemi, utorował sobie wprawdzie dro- 
gę aż do „Italji Nobiiego*, nie mógł 
jednak ani marzyć o tem, ażeby dostać 
się dalej i sięgnąć w głąb okowy lodo- 
wej... 


Pierwszy et p zwy- 
cięstwa. 

Mężowie stanu i kupcy od wielu lał 

szukaiji 
krótszej drogi morskiej . 
z Europy do Azji, z Alaski do Florydy, 
z Seattle do Nowego Jorku i innych 
miejsc. Gdyby udało się wyzyskać stre 
fę polarną, odległość między temi oko- 
licami miegłaby znacznemn skróceniu. 
Ale poszukiwanie odpowiedniej drogi 
północno - wschodniej czy też północ- 
no-zachodniej dotychczas  spełzło na 
niczem. 
Kosztowało omo życie setek ludzi 

i pochłonęło miljony dolarów. 
Na maszynach doskonałych pod wzglę 
dem technicznym, stwierdzili Byrd, 
Amundsen, Eielson, i ja praktycznie, 
że samololy mogą korzystać z owej 
krótszej drogi poprzez strefy polarne, a 
więc, że można w ten sposób skrócić 
sobie drogę o 50 prc. Pasażerowie be- 
dą niebawem przelatywali Morze Pół 
nocne z taką samą łatwością, jak obec- 
nie przez „Dolinę Śmierci" lub pokry- 
łe wiecznym śniegiem wysokie szczyty 
Sierry. W tym kierunku będą się też 
„odbywać 

transporty kolosalnych ilości 

zboża 

z żyznych okolie północnej Rosji, Alas- 
ki i Kanady. Środki nowoczesne) tech- 
niki pomogły nam do tego, że możemy 
przelatywać lody arktyczne. Wielole- 
tnie doświadczenia dowiodły jednak, 
że nie będziemy mogli liczyć na całko- 
Wite pokonanie lodów polarnych, je- 
śli zdamy się w tym 'względzie całko- 
wicie ma pomoc nowoczesnej techniki 
lotniczej. 


Niech żyje łódź 
nmodwodna. 


Łódź podwodna — oto rozwiązanie 
problemu. Ekonomiczne możliwości 


łodzi podwodnej są dotychczas prawie 
nieznane. Jako slatki ciężarowe mogły- 
by one otworzyć każdemu krajowi wa- 
żne drogi transportowe na półkuli pół- 


£ życia prowincji. 


Redakcja. 


nocnej. Odległość między Liverpoolem 
a Jokohamą przez Arktydę wynosi tyl- 
ko 6.750 mil w sdiosunku do 12.250 mil 
angielskich, uzyskanych drogą przez 


Krenika przemyska. 


(Od naszego korespondenta ) 


Przemyśl, w listopadzie, 

(M) W miejsce Oddziału Banku Gesp, 
Kraj, który zostanie zwinięty, ma iu po- 
wstać ekspozytura wspomnianej *ustytu 
cj, co byłoby dowodem, że staranja ster 
mterespwanych odnosły pewien skutek, 

W sali tut, Kasyna oficerskiego odbył 
się recjial wokalny p. Gizeli Kutneżnej. 
Wybitnie utalentowana młoda śpiewacz. 
ka, obdarzona dźwięcznym sopranom, wy 
konała nader udatnie szereg pieśni r arji, 
wykazując dużą kulturę muzyczną, Dy- 
skretnie akompanjował wybitnie uzaal 
niony i bardzo cenjony Oskar Tauben 
feld 

Martwy noworodek w pace, W rea]. 
noścj przy ul. Śmolkj |. 3 odkryto w 
śmietniku zwłoki noworodka, które od 
dłuższego czasu tam leżały, Poszukiwa- 
pia za matką nie dały dotychczas żadnego 
wyniku, I 

Usiłowane samobójstwo — zhańbienej 
a urojenia, 18-letnia panna L, B, usiło. 
wala w okolicy t. zw Kmóecj rzucić się 
do Sanu, Jako powód rozpacziliwego kro- 
ku podała, że padła ofiarą zniewolenia, 
nopełnionego przez trzech osobników, Nie 
mogąc zaś przeżyć tej hańby, postanowiła 
dobrowomie zakończyć życie, Zarządzane 
dechodzenia wykazały jednak, że zezna- 
nia desperatki nie zgadzają się prawdą, 
gdyż nie miała ona podstawy do tw*er 
dzenia, że dokonano na niej gwałtu 

Na wajiem zgromadzeniu Stow Kup- 


ców polskich został obrany prezesem r, 
m, Tadeusz Cieślińską wiceprezesem p. 
W. Muszyński, w skład wydziału weszli 
pp. Szanzer J., Dr, Dobrzański J., Mar- 
tynowicz, Jecowicz, Kozłowski, Wolanin, 
Walz, Krygowski, 

Wypadi z pociągu w czasie jazdy Na 
przestrzeni kolej, Medyka—Mośoska wy- 
padł z jadącego pociągu opodal Trzeiańcą 
niejaki llkn Kamradzki, zamieszkały w 
Szechyniach, Odniósł on kontuzje na ca 
łem ciele, a zwłaszcza na głowie, 

Uratowana desperatka, Niejaka Mat ja 
F, rzuciła się w cełach samobójczych do 
Sanu, została jednak w porę spostrzeżo 
na i wyratowana, Powód zniechęcema do 
życia nieznany, 

Ofiarą kradzieży padła p, Rozajja Po- 
roniowa (ul, Reymonta l, 80), oraz sier- 
żant Stanisław Raab (ul Krównicka I, 8). 
Nieznani sprawcy zabrali w czasje ich 
nieobecności garderobę | gotówkę, 

Zjikwidowanie szajki złodziejskiej Wy 
działowi Śledczemu udało się wreszcie u: 
nieszkodhwić szajkę złodziej i paserów 
koicjowych, którzy długi czas bezkarnie 
grasowalj na przestrzeni Przemyśli—Ra- 
dymno., ograbiając wagrmy towarowe, W 
ręce policji dostał się Isak Limmer, wla- 
mywacz oraz nabywcy towarów aradzio- 
nych, bracia Feiwel ; Joel Rotter (ul, 
Stycharska | 58 i Leon Eisner (ul. Dwor. 
skiego |, 30) 


Kronika tarnopolska. 


(Od naszego korespondenta.) 


Tarnopol, w listopadzie. 

(Sm) mjustrowa Moraczewska w Tar. 
sopołu, Pani Ministrowa Moraczewska, 
prezeska Polskiego Związku Pracy Oby- 
watelskiej Kobiet przybyła dnia 10 bm. 
da Tarnopola į przemawiała na zebraniu 
delegatek kół prowincjonalnych, przed- 
stawiając cele r zadania Związku, Następ. 
nie odbyło sję sprawozdanie delegatek | 
wybór Zarządu Wojewódzkiego Związku, 
do którego jako przewodnicząca weszła 
p. Leńkiewiczowa, zaś jako wiceprzewo- 
dmiczącą p, wojewodzina Moszyńska, 

Ruch koncertowy, W sohbolę, 23, bm, 
odbędzie się koncert p, Wacława Kochań- 
skiego, W poniedziałek, 25, bm, przyjeż 
dża czarodziej gry skrzypcowej p Juan 
Manen, zaś we wtorek, 26, bm, przyjeż- 
dża dawno oczekiwana 7-miolctnia lan- 


cerka Dania Daring, która wystąpi tylko 
z jednym wieczorem tanecznym, 

Zastrzelił się skradzionym rewolwe. 
rem, Znany zładzyej Piotr Hrycyszyn, za. 
mieszkały w Worobijówce (pow Tarno- 
pól), popełnił samobójstwo na ementa- 
rzu im.ejscowym przez oddanie strzału z 
rewotweru wy czoło, Rewolwer porhodził 
z kradzieży, dokonanej w Cebrowie u Mi. 
chała Michajiszyna, Powodu samabój 
siwa na razie niw zdołano ustalić, 

Napad na gościńcu, Na gościńcu Zbo- 
rów--Jczierna napadło czterech niezna- 
nych sprawców na powracającego z Je. 
zternej rolnika z Płauczy wielkiej, Man- 
cha Herscha i pobiią go dotkliwie, po- 
czem — nie znaleźżh przy nim pieniędzy 
— zbiegli w niewiadomym kierunku 


Kronika sniatyńska. 


(Od naszego korespondenta ) 


Śniatyn, w listopadzie. 

P. Wojewoda Stanisiawówski Dr, Na. 
konieczników- Klukowgk; zwiedził 15 br, 
Horodenkę i Śnuatyn, Podróż swą odbywa 
P. Wojewoda samochodem w  towarzy 
stwie p. Wacława Chowańca, burmistrza 
m Stanisławowa, jako delegata Woje. 
wódzkiego Wydzialu Samorządowego, p. 
Alojzego Buczowskiego, Wojewódzk,ego 
Komendanta P. P, u posłów  Niedźwiec- 
kiego i Mianowskiiego, Po odbycju kon- 
ferencyj w Ilorodence, której gmina znaj- 
duje się w ciężkiem położeniu umansa 
wem, przybył P Wojewoda do Śniatyna 
o godz, 14,30 wprost do Magystratu, 


"o 


gdzie dokładnie ponnformował się u bvr- 
mistrza p, Niemczewskięego j zast, bur 
mistrza p. Borduna 9 stanie gospodarki 
miejskiej, oraz o potrzebach miasta, za 
lecując konkretny plan pracy zmierzają. 
cy do podniesienia” miasta pod wzgledem 
przemysłowym i handlowym Wynikiem 
kilkakrotnego pobytu P, Wojewody w 
Śniatynie, jest dokładna znajomość sto. 
sunków miasta, podnosząca cennosć u- 
dzielonych Zarządowi miasta wskazówek, 
godz, 15,30 udał się P Wojewoda na 
posiłek do burmistrza  Nnemczewskiego, 
poczem zaszczycił swą obecnością akade.. 
mję posejgką, 


Sir. it 

| kanał Panamski oraz 11.100 mil uzy- 
skanych drogą przez Kanał Suezki. 
Dla okręlów, o tej samej wielkośc» i 
szybkości, zysk czasu wynosiłby na 
drodze polarnej przeszło 60 dni (tam 
i z powrotem). 

Spróbuję udowodnić, że moja idea 
dostania się na biegun północny łodzią 
podwodną da się zrealizować. Go praw 
da — wtajemniczonym może się zda- 
wać, że taka wyprawa „podwodna“ 
jest niemożliwa do zrealizowania i że 
musiałaby napotkać ma nieprzezwy« 
ciężalne trudności. Ale bliższe rozwa 
żenie tej sprawy doprowadzić musi nie 
bawem do przekonania, że 

z łatwością można uniknąć nie- 
bezpieczeńsw i przezwyciężyć tru- 
dności. 
Przedewszystkiem temperatura w ok5- 
licy polarnej znajduje się w lecie po- 
niżej punktu marznięcia, Dalej, ło- 
dzie podwodne operowalyby przy mniej 
lub więcej słałej temperaturze wwdy. 
Nowoczesne łodzie podwodne mogą się 

zanurzyć do głębokości stu metrów, 

A Nansen stwierdza w opisie prze- 
bytej przez niego sfery polarnej, że 
już w głębokości 5 metrów pod wodą 
nie było lodu. Peary i Stefanson utrzy- 
mują, że w głębokości 40 m. nigdy już 
nie znajdował się iód. Na północnem 
morzu lodowem niema wielkich gór 
lodowych. Arktyda nawet podczas peł 
nej zimy nigdzie nie jest powleczona 
jednolitym płaszczem lodu, lecz posia- 
da miejsca, wolne od niego. Amundsen 
wylądował wczesną wiosną 1925 r w 
odległości 90 mil od bieguna — na wo- 
dzie. Jusiem przekonany, że możnaby 
późnem latem drogę z Spizbergen do 
cieśniny Berynga odbyć w 25 pre. na 
wodzie, 


Pzzed nowym triumfem 
ducha ludzkiego. 


Możnaby zatem pnzypuścić, że cą 


ńajmniej co każde 30 mil łódź pod- 
wodna 
mogłaby się wynurzyć na po- 


wierzchnię, 
aby zaczerpnąć nowych zapasów po- 
wietrza. Lecz w tem wynurzaniu się 
tkwi właśnie moment bardzo wielkie- 
go niebezpieczeństwa. Lód polarny 
jest bowiem częsło, choć nie zawsze, 
ruchomy. Olwariy pas monza zmie- 
nia swój kształt i swą wielkość, a może 
nawet nagle zamknąć się całkowicie. 
Fo też łódź podwodna polarna musi 
być na to przygotowana, że w razie 
potrzeby 
odbędzie całą drogą pod lodem. 

Co prawda — nikt chyba nie będzie 
tęskni do tego, aby dwa tysiące mil 
wędrować bez nstanku pod "powierz- 
chnią północnego morza polarnego. (W 
dalszym ciągu swego artykułu podaje 
kpt. Wilkins dokładny opis technicz- 
ny łodzi podwodnej, którą buduje się 
obecnie według jego wskazówek. Opis 
ten, utrzymany w terminolagji nauko- 
wej, zbyt jest specjalny i fachowy, 
aby go tutaj podawać, wobec czego go 
pomiłamy. — Redakcja). 

„Starałem się przewidzieć wszyst- 
ko i mam nadzieję, że moja ekspedycja 
powiedzie się. Aparat radjowy pozwoli 
mi porozumiewać się z całym świa- 
tem. Toteż o przebiegu mojej ekspedY- 
cji będzie świat dokładnie poinformo- 
wany.. Niebawem zabiorę się do zrea- 
lizewania mego planu. Pragnę udowo- 
dnić, że duch człowieka potrafi zwy- 
ciężyć jeszcze jedną trudność, rznconą 
mn klodą pod nogi przez natuną...'" 
E ROEE EB 

Do M pere waszych ULayteini, 
ków zwzaca się 80-letni wianuszką, po 


rostająca bez środków do A 
przyjmuje Admàretrada dii „A ET 
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złodzieji samodhddi h 


GO POWIADA WYTRAWNY KOMISARZ POLICJI ANGIELSKIEJ? 


Lwów, 19. Listopada. 

Kradzież samochodu — rzecz to nie 
ma] codzienna w miastach zagranicz- 
nych, posiadających w wysokim sto 
pniu rozwinięty ruch samochodowy. 
Raz ukradziony samochód nie łatwe z 
powrctem odzyskać, gdyż złodzieje 
czemprędzej przerabiają go na inny 
kolor i jaknajspieszniej odsprzedaią po 
„Zzniżonej cenie“, dokonując tej bran- 
zakcji — rzecz prosta — innem 
mieście. 

Wydawałoby się, że złodzieje są- 
mochodowi dysponują jakiemiś 

specjalnymi trickami 
w dokonywaniu sprytnych kradzieży. 
Ale przypuszczenia te okazały się me 
słuszne. Rozwiał je doszczętnie spe- 
cjalnie do spraw kradzieży automobi- 
lowych przydzielony komisarz policji 
angielskiej. 

— Złodzieje samochodowi — twier- 
dzi on — nie mają specjalnych tricków 
ani systemu, ani nawet organizacji. Są 
to — podobnie jak złodzieje innych 
specjalności — oportuniści i znakomici 
obserwatorzy. Umieją korzystać z nie- 


w 


dbalstwa właścicieli i szofterów. Ich 
umiejętność polega na decyzji, który 
samochód ma być ukradziony, a po- 


tem — na szybkiem zajęciu miejsca w 
maszynie, bez zwrócenia uwagi policji. 
Działają 

szybko, bez namysłu, 
zdecydowanie i naturalnie. Są lo po- 
prostu ludzie zręczni. 

Sprzymierzeńcem złodzieja jest 
przydłogi postój maszyn na ulicy. Kra 
dzieże samochodów dokonywane są 
najczęściej przed gmachami teatrów, 
kabaretów, restauracji. Tam złodzieje 
trzymają wartę. Skoro zauważą jakąś 
maszynę, dłużej pozostawioną bez opie 
ki, lub jeśli spostnzegą, że kierowca 
zapomniał zamknąć drzwiczki na 
klucz, lub nie zamknął motora, roz- 
poczynają akcję. Parokrotnie przecho- 
dzą obok upatrzonej maszyny w krót- 
kich odstępach czasu, poczem próbu- 
ją szczęścia... Naogół udaje im się, 
gdyż wyszkolony zmysł obserwacyjny 
wskazuje im przeważnie odpowiednie 
objekty. 

Zdawaloby się jednak, że środki 
zapobiegawcze przeciwko złodziejom, 
jak: zamykanie drzwi na klucz, za- 
mykanie kluczykiem motoru na nic 
się nie zdają wobec tego, że samocho- 
dy są fabrykowane seryjnie, posiadają 
więc identyczne zamki u samochodów 
danej marki. Okazuje się tymczasem, 
że środki le odgrywają pewną rolę, 


gdyż nic wszyscy złodzieje mają klu- | 


cze, a ponadło właśnie ze względu na 
złodziei zamki są starannie dobie- 
rane. 

Wśród złodziei samochodowych roz- 
różniarmiy 

dwa typy: 
złodziei, którzy kradną po to, aby za- 
władnąć samochodem celem  spienię- 
żemia go, oraz złodzieje, kradnący au- 
to dla popełnienia jeszcze gorszego 
czynu kryminalnego, np. zabójswa 
ilp. W tym ostatnim wypadku samo- 
chód zwykle się odnajduje, lecz tru- 
dniej odszukać zbrodniarzy. W dru- 
gim wypadku — złodziej kradnie, żeby 
zdobyć pieniądze lub wspaniały pre- 
zent dla swej kochanki. 
Skradzione ante 


najłatwiej jest odszukać wtedy, jeśli 
złodziej zatrzymał je dla siebie po od- 
powiedniem „remoncie zewnętrznym. 
Policja bez trudu dowiaduje się o spra- 
wcy, postępując w następujący sposób: 
Po zawiadomieniu o kradzieży, policja 
sygnalizuje wszystkim posterunkom o 
fakcie kradzieży. Wówczas pilnie 
zwracana jest uwaga na auto, przejeż- 
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dżające przez rogatki. Tylko bardzo 
sprytni zlodzieje szczęśliwie uchodzą 
bacznemu oku policji. 

Są jednak 'właściciele samochodo- 
wi, którzy pozostają „zimni“ wobec 
ewentnalności kradzieży. Dzieje się 


tak wówczas, kiedy samochód jest za- 
asekurowany właśnie od kradzieży. 


Świeta Niepodległości. 


JAK POCZTOWCY LWUWSCI OBCHODZILI ROCZNICĘ ODRODZENIA 
RZECZY POSPOLITEJ. 


Lwów, 19. listopada. 

Pocztowcy lwowscy uczcili roczni- 
cę wyzwolenia Pastwa uroczystą Aka- 
demją, urządzoną staraniem „Startu, 
sekcji muzyczno-oświatowej Związku 
pracowników poczt. w niedzielę dnja 
10. bm., na głównej poczcie. Thum, 
ścisk, niebywała chęć wzięcia udziału 
w radosnam, narodawem Święcie. 

Po odegraniu przez własną orkie- 
strę Hymnu narodowego i wygłoszo- 
nem, gorącem przemówieniu p. dra 
Zdzisława Strońskiego, nastąpiły pro- 
dukcje muzykałno-wokalne, na któ- 
rych obfity i doborowy program zło- 


żyły się pieśni, odśpiewane przez Tow. ` 


śpiew. „Harta“ pod batutą dyr. Kinal- 
skiego, staranne solo skrzypcowe p. 
Stan. Rognckiego, ładny śpiew p. Ady 
Dyrmnickiej, solo [ortapianowe p. El- 
frydy Miller, z uczuciem i siłą wypo- 
wiedziana przez p. Apolonjię Walu- 
szewską „Wojna Lilyńskiego, ślicz- 
niuchna deklamacia małej Krzysi Pru- 


szyńskiej, oraz pieśni Karłowicza i 
Galla, z należnym im mastrojem, od- 
śpiewane przez p. Maxiańskiego-Ro- 
gowskiego. 

Tłuminie przybyli pocztowcy lwow- 
scy wraz z rodzinami, z prezesem p. 
Muszorą i wszystkimi naczelnikami 
wydziałów na czele, salę wypełnili 
dosłownie po brzegi, a bardzo wiele 
osób z braku miejsca odejść musiało, 
lub z korytarza przesłuchiwało się 
przemówieniu i produkciom. Za małą 
okazuje się więc sala, w której „Start“ 
własnym nakładem sił i kosztów urzą- 
dził scenę i zadomowił swoje kultural- 
no-oświatłowe prace. A zaznaczyć 
wypada, że prace te wprost w zawrot- 
nem postępują tempie, budząc ruch 
umysłowy i życie towarzyskie wśród 
bardzo licznej rzeszy pocztowców na- 
szego miasta, nadając mu pewne pięt- 
no, co zwłaszcza w „Semper fidelis 
kresowym Isvimgrodzie, ma duże, nie- 
zaprzeczone znaczenie i zasługę. 


Medyczny filia dźwiexzGwy. 


OPERACJE RAKA I PORÓD, 


Lwów, 19. listopada. 

(=) Na dorocznym kongresie le- 
karzy amerykanskich, który odbył 
się niedawno w Chicago, wyświello- 
no cztery filmy dźwiękowe, nakrę- 
cone podczas operacyj. Jeden film 
przedstawiał operację nowotwora 
ztośliwego, drugi poród, podczas któ 
rego lekarz mówi do matki: „Za mi- 
nuię albo jeszcze wcześniej usłyszy 


| 
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pani krzyk swego dziecka”. W kilka 
sekund później rozlega się rzeczy- 
wiście w filmie skomienie noworod- 
ka, Dwa dalsze filmy poświęcone są 
innym zabiegom operacyjnym. Ope. 
rujący lekarze, wybitni specjaliści 
amerykańscy, objaśniają podczas 
operacji swoja metodę, Pierwsze te 
filmy medyczne udały się dosko- 
nale. 


O pomoc dia Kuchni 


' akzdemickich. 
ODEZWA DO P. T. ZIEMIAN WSCHODNICH WOJEWÓDZTW MAŁOPOLSKI! 


Lwów, 19. listopada. 

Otrzymaliśmy naslępująca odezwę 
z prośbą o zamieszczenie: 

Dorocznym zwyczajem Prezydjum 
Wojewódzkiego Komitetu Pomocy P. 
M. A. we Lwowie oraz Sekcja Pomocy 
Ziemiańskiej, zwraca się do P.T. 
ziemiaństwa o pomoc ł poparcie dla 
kuchen akademickich Lwowa. 

Świetna tradycja pod !ym wzglę- 
dem, jaką Polskie Ziemiaństwo wsch. 
Woj. Małopolski w latach ubiegłych 
ustanowiło. konieczność bezwzględne- 


go niesienia pomocy niezaopatrzonym, 


kuchniom akademickim, brak środków 
materjalnych na zakupy zimowe, u- 
bóstwo szerokich rzesz akademickich 


i towarzystw akademickich, zmusza 
nas i nakłada na nas, jako organizację 
starszego społeczeństwa chowiązek od- 


wołania się o pomoc i poparcie dla 
naszej drogiej młodzieży. Wysyłka 
odzew i deklaracy)j na ziemiopłody 


już się rozpoczęła. Mamy nadzieję, że 
Ziemiaństwo wsch. Małopolski zado- 
kumentuje swój serdeczny związek 
z naszą młodzieżą, poprze naszą ak- 
cię, hojnie pospieszy z deklaracjami 
na ziemiopłody, a każdy Ziemianin zo- 
stanie przynajmniej członkiem zwy- 
czajnym Komitetu. Za Prezydjum Wo- 
jewódzkiego Komiletu Pomocy Pol. 
Młodzieży Akadem. we Lwowie: Pre- 
zes Komitelu: Wojciech Gołuchowski, 
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Wojewoda lwowski; Przewodn. Seksji 


Pomocy Ziemiańskiej: Wlodzimierz 
Cieński; Sekretarz Komitetu: Emi 
Szczurowski. 

x 


Prezydjum Wojewódzkiego Komitetu 
Pomocy Polskiej Młodzieży Akademi- 
ckiej we Lwowie, składa tą drogą P. T. 
Dyrckcji Książnicy-Atlas gorące po- 
dziękowanie za subwencję w wysoko- 
ści 1.000 (tysiąca złotych), złożoną na 
cele Komitetu. 

* 

JWielmożnemu Panu Amtoniemu 
hr. Koziebrodzkiemu (Chlebów) ekla- 
da Prezydjum i Sekcja Pomocy Zice- 
miańskiej Wojewódzkiego Komitetu 
Pomecy Polskiej Młodzieży Akademi- 
ckiej we Lwowie, najgorętsze podzię- 
kowanie za złożenie na rzecz Komite- 
lu 80 g ziemniaków 

* 

Prozydjłum Wojewódzkiego Komite- 
tu Pomocy Polskiej Młodzieży Akade- 
mickiej we Lwowie składa tą droga 
serdeczne podziękowanie Dowództwu 
14 pnikn ułanów za użyczenie koni, 
a orkiestrow: Kolejowej, Pocztowej, 
Tow. Akc. Browarów i Braci Albórty- 
nów za łaskawe uświetnienie pochodu 
młodzieży akademickiej przez swój 
współudział. 


| i 7 
List matki Malgrena 
elimi 
da Mussciiniege. 
Lwów 19. listopada. 
(=) Pani Malgren, matka uczo- 
nego szwedzkiego, który zginąl pod- 
czas ekspedycji polarnej gen. Nobi- 
le, napisala do Mussoliniego wzru- 
szający list. Wyraziłą w tem piśmie 
gorące podziękowanie za przyzna- 
nie złotego medalu jej synowi i za 
porirel Mussoliniego z jego własno- 
ręczną dedykacją, Ten szacunek, o- 
kazany jej zmarłemu synowi, uła- 
twi jej — jak oświadczyłą — znie- 
Sienie lego strasznego ciosu, jakim 
była dla niej tragiczna śmierć syna, 


Kolorowe bruki. 


Lwów 19. listopada. 
W kilku miaslach angielskich do- 
konano ostalnio ciekawych ekspery- 
mentów w zakresie brukowania ulic, 
wprowadzając zamiast dotychcza- 
sowych, jednolicie szarych bruków 
— (bruki kolorowe. W tym celu do 
betonu w czasie jego fabrykacji do- 
daje się spec jalnych farb, najczę- 
ściej jasno.ziełonych lub niebie- 
skich. Kolorowe bruki okazały się 
podobno bardzo pożyteczną inowa- 
cją. podnosząc estetyczny wygląd 
ulic i urozmaicając szare dotychczas 
llo życia ulicznego. 
(omenaa ' anan] 


Krwawy dremat z ps- 
wodu spadku. 


Lwów 19. listopada. 
(=) W Rumie (w Syrmji) roze- 

grał się w domu sędziwego listono- 
sza Drehera krwawy dramat. Star- 
szy syn, który według iestamentu 
zmarłej matki otrzymał mniejszą. 
niż się spodziewał, część dziedzic- 
twa. zabił nożem staruszka ojca 0. 
raz matoldszego brała. Młodszy brat, 
zanim skonał, miał jeszcze na tyle 
siły, że ugodził siekierą mordercę, 
raniąc go bardzo ciężko. Niesamo- 
wity ten dramat rodzinny wywołał 
w Jugosławji bardzo wielkie wra- 
żenie, 

se zam 
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© Konkursie świąttcznym „G 


Już jutro w środę 20 bm. ukaże 


się pierwszy kupcn. — Kio 


azety Porannej“ 


pragnie obejrzeć nagrody 


przeznaczoże do wylosowana, niechaj uda się na ulicę Walową 7, gdzie są wystawione 
w oknie wysiawowem Jood do śniadań i handlu delikatesów Aiia M. Ballaban. 


Lwów, 19 listopada. 

(=) — Dlaczego jesteś taki zdepry- 
mowany? 

— Łatwo ci się śmiać! Jesteś ka- 
walerem, a ja mam ze skromnej urzę- 
dmiczej pensji utrzymać żonę i troje 
dzieci... A zbliża się właśnie teraz po- 
ra nieustannych wydatków... To 
płaszcz... to kapelusz... to śniegowce... 
to buciki... to jakieś ciepłe kamizelki 
i szale... Słowem — istre urwanie gło- 
Wy.. Skąd na to wszystko wziąć?... 
Przecież to doprawdy jesł straszne... 

— Rozumiem cię doskonale... Mo- 
ge ci jednak w tym wypadku posłużyć 
radą... 

— Jaką? 

— Czy nie słyszałeś o wielkim kon- 
kursie świątecznym . „Gazety Poran- 
nej”? } 

Dziennik ten, cieszący się ogrowną 
popularnością na wschodnich rubie- 
żach Rzplitej, stara się — «o należy 
podkreślić z wielkiem uznaniem — u- 
trzymywać 

serdeczny i bliski kontakt 
z licznemi rzeszami swoich Czytelni- 
ków... Nie poprzestaje jednak — jak 
to zazwyczaj w takich wypadkach by- 
wa — na szumnych frazesach... Wie 
o tem, że słowa bez czynów pozbawio- 
ne są zupełnie wartości... Stąd zrodzi- 
ły się wielkie konkursy „Gazety Po- 
rannej“, posiadające już swoją zasinu- 
żoną sławę... Oslatni wielki konkurs 
świąteczny jest doprawdy 
szczytem 
wszystkich takich dotychczasowych 
imprez.. Oczywista, iż wszyslkiego te- 
go, czego potrzebujesz, destać nie mo- 
żesz... Ale wziąwszy udział w konkur- 
sie, możesz mieć nadzieję, że wygrasz 
jedną. licznych premij, 

czekających wylosowanych szczęśliw- 
ców. A wśród tych premij znajdują się 
rzeczy tak wartościowe, jak elegancki 
raglan męski, tnenchcoat damski itd. 
it. d 


Warunki K9ne 
kursu, 


— A waranki konknrsn? 

— Do uczestniclwa w wielkim kon- 
kursie świątecznym „Gazety Porannej“ 
uprawniać będzie 

wycięcie 20 kupcnów konkursowych, 
które ukazywać się będą sukcesywnie 
w „Gazecie Porannej'. Pierwszy kupon 
nkaże się już 

jutro, w środę 20 bm. 
Czytelnicy, pragnący wziąć udział w 
konkursie, powinni pilnie wycinać ku- 
pony w miarę ich ukazywania się, 
gdyż ci, którzy odłożyliby zaopatrze- 
nie się w kupony na później, mogliby 
się spotkać 
z zawodem, 

ponieważ administracja mie mogłaby 
nadążyć późniejszym zgłoszenicm. Do 
udziału w konkursie nie uprawnia na- 
deslanie odpowiedniej kwoty pienięż- 
nej wzamian za brakujące kupony. — 
Warunkom konkursu odpowiedzą ty!- 
ko ci Czytelnicy, którzy nadeślą w 
swoim czasie 


| 


29 kcrponów, 
z nurterami peorządkowemi craz poda- 
niem nazwiska i dokładnego adresu. 
Po ukazaniu się 20 kuponów, zostanie 
wyznaczony pewien termin do ich nad 
syłania, nasiępnie zaś w ogłoszonym 
naprzód terminie 
nastąpi losowanie 

w lokalu redakcji w obecności nołarju- 
sza. Przebieg całego konkursu jest tak 
obliczony, że czytelnicy dostaną już 

w terminie przeilświąteczuym 
przypadające na nich nagrody. 

—Q0ho, widzę, że żywo się inte- 
resujesz tym konkursem, skoro tak do- 


Olśniewająca 


1) Elegancki raglan męski. 

2) Elegancki trenchcoat damski, 

3) Pyjama męska w najlepszym ga- 
tunku. 

4) Wykwintna pyjama damska. 

5) Neceser lukssowy. 

6) Jedna para bucików męskich. 

7) Elegancka waliza podróżna. 

8) Kapelusz męski w najlepszym 
gatunku. 


Dz. ś 
poor kij: 
{w wspaniałem 
APOLLG arcydsis'e p. t. 


|OOLORES Del RIO 


| kładnie znasz jego warunki... 
— Naturalnie, przecież warto zary- 


na, a nagroda tak ponętna... 

| — A czy znasz może także dokła- 

| dnie owe premje? 

H — Wszystkie te premje są. wysta- 
wione przy ul. Wałowej 7, w maga- 
zynie towarów spożywczych M. Balła- 
bana. Możesz tam pójść ń sobie je o0- 
glądnąć... Zresztą mam także wycinek 
„Gazety Porannej', zawierający wy- 
kaz owych nagród... Masz, czytaj.. 

| — Przecież lo cała litania: 


4 r 
lista nagród. 
9) Jedna para śniegowców męskich 
| najlepszej marki. 
10) Podcbna para śniegowców dam 
skich. 
11) Para kaloszy męskich 
tom“. 
| 12) Takaż para kaleszy damskich. 
13) 3 koszule męskie z najlepsze- 
go materjału. 
| 14) Jeden tuzin kołnierzy męskich. 


„IIe- 


OSZAŁAMIAJA „A, 
KUSZACA SŁYNNA 
GWIAZDA MEKSYKU. 


Dzika Miłość 


Gorzkie słowa Prawdy... 


ANAKCOMIEY MALARZ SKOGZYLAS 
BIARSKIGJ 

Lwów, 19. listopada. 
(Z). Znakomity malarz prof. Wład. 
Skoczylas oświadczył w wywiadzie 


dzienmik., że wśród naznakomitszych 
rzeźbiarzy polskich dwóch zaledwie 


dobrze zarabia, większość z trudnością 
żyje, a przeważmie zgodnie z tradycją 
polską — goduje. W Warszawie zale- 
dwie dwóch rzeźbiarzy posiada profe- 
sury, które odrywając ich od twórczo- 
ści, dają po 1.000 zł. miesięcznego go- 
chedu. Konkursy nzeźbiarskie na`pom- 
niki, lo wampir, który wysysa wielki 
wysiłek kilkudziesięciu artystów, kilku 
daje nikłą nagrode, a w wyniku żad- 
nych pomników się nie stawia. Co do 
ma:arzy, to około 90 procent malarzy 


utrzymujs się z lekcyj rysuzków w ; 


różnych szkołach. Te lekcje chronią 
90 procent malarzy przed śmiercią, glo 
dowa. Reszta to albo artyści o znanem 
nazwisku, albo preletarjał artystyczny 
bez wyrcobionej formy. Malarstwo szla 
lugowe przechodzi obecnie psważny 
kryzys. Składa się na to w pierwszym 
rzędzie fatalna sytuacia mieszkamio- 


wa, z drugiej strony brak zańntereso- ; 


wamia twómczością i brak odbiorców. 
Sztuka dekoracyjna rozwija się u nas 
w atmosferze cieplarniane:, t. zu. po- 
trzepnuje ciągłych subwenacyj. W Polsce 
produkujemy za to najpiękniejsze na 
świecie kilimy. Prof. Skoczylas koń- 


0 DOLI ERACI MALARSKIEJ I RZEŹ. 
W POLSCE. 

czy swoje wywody następującą uwagą: 
Gdyby nasze urzędy, samorządy i in- 
ne instytucje publiczne nie oddawały 
licznych prac graficznych swoim pro- 
tegorwanym tytetantom, poziom kultu- 
ry artystycznej i zarobek rzetelnych 
artysláw podniósłby się znacznie. 


zykować, skoro stawka jest minimal- ; 


15, 16, 17) Francuskie krawatki je: 
dwabne. 

18, 18) Po dwie pary francuskich 
pończcch jedtwabnych. 

20) 6 par skarpetek męskich. 

21, 22) Wytworne chustki damskie 

23, 24) piękne szaliki męskie. 

25) Wykwintne manicure, 

26) Pół tuzina wytwornych chuste- 
czek damskich. 

27) Jedna para skórzanych ręka: 
wiczek męskich. 

29) Jedna para skórzanych ręka» 
wiczek damskich. 

29) Parasol męski pół jedwabny. 

30) Modny jedwabny parasol dame 
ski. 

31) Wełniany pullower męski. 

32) Takiż wełn. pullower damski. 

23) Wytworne „cachenez' 

34, 35, 36) Po jednej parze getrów 
1 po jednej parze damskich pończoch 
jedwabnych. 

37) Jeden pled damski. 

38) Elegancka torebka damska. 

39) Podobna torebka damska, 

40) Portfel męski. 

41) Takiż portfał męski. 

42) Wytworna laska męska. 

43) Dwie pary wełnianych poń- 
czoch damskich. 

44) Pól tuzina najlepszych chnstek 
męskich. ` 

45) Kamizelka męska himalaja, 

46) Taąkaż kamizelka damska. 

47) Garniłnr luksusowy sjinek do 
kosznli frakowej. 

48) Para lakierów męskich. 

49) Para bucików żółtych. 

50) Elegancka bonjowrka. 

51) Eleganckie ubranie meskie z do 
skonałej materji bielskiej. 

52) Eleganckie ubranie dziecinne 
z takiej samej bac > SE 


z ue Taoroa 


Kiepura w pudłe z trocinami. 


OSZUKAŃCZY TRICX WARSZAWSKIEGO KOMBINATORA 
Z KONCERTEM SŁYNNEGO ŚPIEWAKA. 


W ZWIĄZRU 
ZALAKOWANE PUDEŁKO 


MIASY GŁOŚNIKA ZAWIERAŁO TROCINY I KARTKĘ O NIECENZURAL.- 


(st) Przed kilku dmiami do szeregu 
mieszizań w Warszawie przyszedł ja- 
kis młody czławiek.  Przedstawiwszy 
się jako reprezentant warszawskiego 
Towarzystwa radjefenicznego, ofero- 
wał ustawienie lylko na czas trwania 
, koncertu Kiepury anparałn radjowego 
za opłatą 3 zł. Rzecz zrozumiała, że 
wielu ludzi zgodziło się na tę propo- 
zyeję. Wówczas młodzieniec przycho- 
dził po raz drugi, ustawiał na stole 
średniej wielkości pudło, starannie za- 
lakowame, dołączył jakiś cienki sznu- 
rck z drutem elukirycznym i wyjaśnił: 
pieczącie moga być ońorwane tylko 

rzed samym koncertem, bo inaczej 


| Lwów, 19. listopada. 
| 
| może wpaść kontrolor i spisać proto- 


NEJ TREŚCI. 


kół za radjopajęczarstwo. Natomiast 
za specjalnem zezwoleniem ma czas 
trwania koncertu dopuszczalne jest 
używanie aparatu. Potem młodzieniec 
zabierał pieniądze do kieszeni i od- 
chodził, zapowiedziawszy  pnzybycie 
po odbiór ajparatu. Gdy nadeszła chwi- 
la koncertu, wszyscy uszcazęśliwieni 
miłośnicy śpiewu Kiepury, zerwali z 
niecierpliwością pieczęcie, głos jednak 
śpiewaka jakoś się nie odzywał, głu- 
cho było w pudle, Wręszcie kilku znie 
cierpliwionych i podejrzliwych Już roz- 
biło pudło. Jakież było ich oburzenie, 
gdy miast wewnątrz ukrytego głośni- 
ka, znałeżii tylko kupę trocin i kartkę 
z propozycją o nader niecenznralnel 
treści. 
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REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU. 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA. 


p [ni ena 
TEATR WIELKI: 

Wtorek, 19, listopada o godz, 7,50 
„To możesz opowiadać swojej babci” 
wielka rewja Zbierzchowskiego w 22 o- 
braząch, 

Środa, 20, listopada o godzinie 730 
„Artyścj* sztuka w 4-rech aktach w 6'oru 
odsłonach (tani dzień), 

Ło 
TEATR MAŁY: 


Wtorek, 19. listopada o godz 7.830 
„Słomiani Wdowcy*, 

Środa, 20, listopada o godzinie 7.30 

„Słomiani Wdowcy' 
wx 
TEATR REWJI „GONG“, 

We wtorek, 19. bm. „Elektryczna 
miłość“, Zniżkowy dzień, Ceny popular- 
ne. 2 przedstawyenia o 7 15 i 9.30 wiccz. 

W rodo dnia 20, bm, „Jazda do 
Lwowa“, Zniżkowy dzień, Ceny miejsc 
popularne, 2 przedstawienia o 7,15 i 9.50 
wieczór_ 

W czwartek. 21, hm. „Elektryczna 
miłość“, Zniżkowy dzień, Ceny bopu!ar- 
ne, 2 przedstawienia o 7 15 i 9,30 wiecz, 

AE 
REPERTUAR BIURA KONCERTOWEGO 
M, TUERKA, 
Piątek, 22, listopada: VII Mistrzowski 


koncert abonamentawy — Juan de 
Manen, skrzypek. 

Wtorek, 26 listopada: VIII, Mistrzow- 
ski koncert abonamentowy — Arnold 
Fóldesy, wiolonczełista, 8759-3 


REPERTUAR KINOTEATRÓW: 


APOLLO: „Dzika miłość“ 

CASINO: „Maska Erwina Reinera" 

CHIMERA: „Żony Szalone”, 

COLOSSEUM: „Dziecko cyrku", 

GRAŻYNA: „Czarny Orzeł", 

FATAMORGANA: „Asfalt“, 

KOPERNIK: „Motyl brukowy”, 

LEW: „Królowa hez korony”, 

LUNA: „Ukochany szeryf", 

MARYSIEŃKA: „Motyl brukowy“ 

OAZA: „Grzechy ojców“, 

PALACE: Film dźwiękowy „Czterech 
djahiów“, 

PASAŻ: „Kapitan Hazard“, 

PAN: „Żółty paszport“, 

POLONJA: „W salonach ; spelunkach 
Paryża”, 

PROMIEŃ: „Ostatni canwio“. 

STYLOWY: „Tajemnica Skrzynki Po- 
cztowej“, 

UCIECHA: „Nieuchwytny Przestępca" 


Wytwórnia resorów 
s mi)chadowych 


8. S. FILIPOWICZA 


Lwów, ul. Janowska 230. 
teief. 74-99. 
ma stale na składzie 
RESORY SAMOCHODOWE 
różnych typów 
PIRRWSZORZĘDNEJ JAKOŚCI 


Iti Pral 
u 


— 


Wiadomości teatralne, 


2 tanic dnie w Teatrze Wielkim Li- 
cząc sę ze złem położeniem malerjalnem 
pracującej snteligencjj į chcąc jak najszer 
szej publiczności uprzystępnić korzysta- 
nie z tej kulturalnej rozrywki, jaką dafe 
teatr Dyrekcja Teatrów Miejskich urzą- 
dza dnia 19-go bm. tj. we wtorek, tarje 
przedstawienie świetnej, pełnej humoru 
i dowcipu rewji Zhbierzchowskiego pl. 
„To możesz opowiadać swojej babci“, a 
w środę 20.go bm,, daje po cenach znacz 
nie zniżonych, znakomitych „Artystów”, 
granych obecnie z wielkiem powodzeniem 
we wszystkich teatrach Polski (Kraków, 
Poznań, Warszawa), 

W teatrze Małym publiczność bawi się 
doskonale na wesołej komedjj Hopwooda 
świetne granej į ślicznie wystawionej 
malującej dole i medole małżeńskie p t. 
„Słomian. Wdowcy', Głośny śmiech na 


©) 


) 
) 


"ście na prawosławie. 


„GAZETA PORANNA” z dnia 20. listopada 1929. 


Ze spraw miejskich 


E 
pime i a 


Lwów dostanie w grudniu 


swoją człernastkeęe. 


INFORMACJE W SPRAWIE BUDOWY NOWEJ LINJI 


TRAMWAJOWEJ, 


ŁĄCZĄCEJ SZKOŁĘ PRZEMYSŁOWĄ Z DWORCEM. 


Lwów, 19 listopada. 

Budowa. linji tramwajowej Szkola 
Przemysłowa — Dworzec Główny jest 
już na ukończenin. Nowa, linja przebie 
gać będzie ulicami: Pełczyńską, Le- 
nartowicza, Nabielaka aż do skrzyżo- 
wania się w ul. Potcckiego z linią Wy- 
soki Zamek, dalej ul. Na Bajki ż Wi- 
śniowieckich do ml. Leona Sapiehy. 
Linja ta będzie majkrółszem połącze: 
niem gęsto rozbndowanej dzielnicy 
l-szej z Dworcem kolejowym. Skracać 
ona będzie dotychczasową linję więcej 
jak o 1/3 drogi. Budowa tej linji rozpo- 
czętą została jeszcze za kom. rz. Strze- 
ieckiego, zaś w lipcu ub, r. wzięlo się 
energicznie do pracy od strony pl. św. 
Zofji i ul. Pełczyńska jest w zupełno- 
ści ukończona. Trasa ul. Pełczyńskiej 
została znacznie zmieniona, odsunięto 


bowiem ul. od stoku Gytadeli i prze- 
prowadzono ją przez dawny staw qeł- 
czyński. Ulica ma 20 metrów szeroko- 
ści, a jezdnia szerokości 10 metrów u- 
możliwia silny ruch aulomobilowy i 
kolowy. Ulica Pełczyńska bedzie na- 
leżeć do najpiekniejszych we Lwawie. 
Po obu jej stronach urządzone będą 
skwery i parki, które łączyć się hędą 
z parkiem na górze kadeckiej. Trasa 
tej ulicy położona została na najtrwał- 
szym podłożu betonowem, a jezdnię 


„wyłożono regularnemi kostkami z ba- 


zaliu i granitu. Ulica ta stanie się w 
krótkim czasie głównym traktem dia 
ruchu ciężarowego, przez co śródmie- 
ście zostanie znacznie odciążone. Pra- 
wddopodobnie już z począkiem grudnia 
przebiegać będzie tą linją tramwaj 
Nr. 14. 


Chcą iyiko popa! 


SKUTKI PROPAGANDY PRAWOSŁAWIA W MAŁOPOLSCE. 


Lwów, 19 lislopada. 

Do Urzędu Wojewódzkiego we 
Lwowie nadeszła następująca wiado- 
mość: Część gminy Turze zwanej Gór- 
ne Turze w powiecie starosamborskim 
zgłosiła wystąpienie z kościoła ob- 
rządku grecko - katolickiego t przej- 
W związku z 
tem, na polecenie przełożeństwa pra- 
wosławnego we Lwowie, przybyli ks. 
Leon Tymczyszyn z pow. turczańskie- 


SB 


go oraz djakon Pietruszewicz [Ignacy 
z Komarnic pow. Turka. Obaj wymie- 
nieni duchowni prawosławni objęli 
filjialrą cerkiew i budynki plebańskie 
i odprawili wczoraj nabożeństwo przy 
współudziale całej ludności Turzego 
Górnego, poświęcając cerkiew według 
rytuału prawosławnego. Ksiądz grec- 
ko-katolicki miejscowy proboszcz zwró 
cil się o pomoc do starostwa w Sta- 
iym Samborze. 


Gdy się robi Z i z ieży wY... 


JAK PRZEDSTAWIA SIĘ SPRAWA RZEKOMEGO ZBEZCZESZCZENIA 
POMNIKA SOBIESKIEGO W RAWIE RUSKIEJ. 
| dzenia, że żadnej tego rodzaju profa- 


Lwów, 19. listopada. 

Polską Agencja telegraliczna do- 
nosi: W dniu 15. b. m. „Ilustrowany 
Kurjer Codzienny“ i „Gazeta War- 
szawska“ zamieściły wiadomości 0 
rzekomem zbezczeszczeniu przez Ukra- 
iżców pomnika Sohiaskiego w Kawie 
Ruskiej. W związku z tem „Rzecz 
pospolita" zamieszcza artykuł p. t. 
„Durne figle Ukraltców', w kłórym 


potępia w ostrych słowach działalność 
wojskowej organizacj ukraińskiej, któ» 
ra rzękomo dopuściła się lego czynu. 

Jesteśmy upoważnieni do 


slwier- 


nacji pomnika Sobieskiego w Rawie 
Ruskiej się nie dopnszczono, a w szcze 
gólności nie miał miejsca fakt podany, 
jakoby na głowę pomnika méamo na. 


łożyć tekturowe pudło z kałem. . Po- 
wyższa infommacja mogła pawstać 
prawdopodobnie z tego powadu, że 
kilka dni temu postenunkowy P. P. 
zauważył na głowie pommika małe 
pudełko z sardynek, prawdopodobnie 


porzucone przez kawiące się w pobli- 
żu dzieci. 


sali į oklaski przy otwartej kurtyme są 
najlepszym dowodem sukcesu, jaky od- 
nosi ta słoneczna komedja, która powtó: 
rzona będzie w Teatrze Małym dziś i ju- 
tro, w środę 20-go hm, 

Ku uczczeniu 25.iecia pracy zawo'ło. 
wej prezesa Ignacego Jacgera, porącego 
orędmynska spraw rzemieślniczych urzą” 
dza slow, „Jad Charuzim* we Lwowie, 
23. bm, o godz, l2-tej w pot, uroczystość 
jubileuszową w sali własnej przy ul. 
Bernsteina 11, 

x 

Teatr rewjj „Gong, Na 4 dni zmżko. 
we tj. poniedziałek, wtorek, środę , czwar 
tek, złożą się naprzemian rewje nt. „Ja. 
zda do Lwowa“ ji „Elektryczna Miłość” 
Geny miejsc popularne Codziennie 2 
przedstawienia o 7,15 i 9.30 wieczór, Re- 
sztą pozostałych bhuetów do nabycią w 
kasie kina „Kopernik“ bez żadnej do- 
płaty, W piatek sensacyjna premjera pt. 
„Ostrożmie na zakrętach“ z udziałem ca. 
łego zespołu i baletu, 

x 


Koncert Juana de Manćn, jednego z 


najznakomitszych skrzypków  współcze. 
snych odbędzie się w piatek, 22, bm, Na- 
zwysko  Mancna nie jest obce naszym 
melomanom — pamiętają wszyscy entu- 
złazm, który na ostatnim koncercie zna- 
komsty ten artysta grą swoją wywołał. 
Tym razem koncert Manena będzie mał 
znamjinna pewnego rodzaju sensacji arty. 
stycznej, artysta wykona bowiem po raz 
pierwszy w Polsce Beethovena „Konzert 
stück“, zupełnie nieznany. odnałeztony w 
archiwach a ukończony przez siebie u- 
twór Beethovena. Akompaniuje haro! 
Gimpe] 
* 


Arnold Fëldesy, słynny wiolonczeli- 


sta grać będzie we Lwowie, we wtorek, 
26, bm, 

—"= 
E miesta. 


Z okazji imienin Komisarza rządu dr. 
QtUona Nadolskicgo zebrali się wczoraj 
w gabinecie jego naczelnicy wydznałów 
i dyrektorowie przedsiębiorstw miej- 
skąch, W ymteniu ogółu urzędmków zło- 


Nr. 9047 


Bam SPORZ UA ~ 
żył p, Komisarzowi serdeczne życzenią 
naczelnik wydziału p, Woleńsk, Z ko- 
leji st, radca Kotowski złożył p, Komi- 


sarzQyyj Życzenia imionjem Związku u- 
rzędników gminy, Kom Nadolski w krót 
kich stowach podziękował za życzenia za- 
znaczając, że sam wyszedi z grona urzęd 
ników, przechodził wszystkie szczebie, 
więe dziwne byłoby, gdyby nie rozum ał 
stanu urzędniczego i nie odnosił się do 
niego życzliwie, Przebicg uroczystości 
nącechowany był wielką serdecznościa, 
Fierwszy koncert na budowę kości olo 
Matki Roskiej Ostrobramskiej na góraym 
Łyczakowie rowiódł sie pod każdym 
względem, Po pięknych produkcjach chë 
ru medyków akademji wełer. — p Da 
nokówna odegrała dwa utwory Chopina 
zhóerając zasłużone oklaski, Po dekla 
macji p. Leopold Kielanowskj, który z 
przejęejem odtworzył dwa utwory Lew” 
ka i Galuszki, p, dr, Zofja Drex'er-Pa 
sławka porwała słuchaczy piosenkami 
Karłowicza, Dworaka į Regera Na iaszte 
programu złożyły się prz epiekne produk 
cje na 'wiolonczelĘ prof. Schrama, śpiew 
p. Pasławskiej przy akompaniamencie fa 
Danekównej, zakończył. zaś koncert chc 
medyków akademji wotor, odśpiewaniem 
„Szlandary polskie na Kremlu“, Sala Ka. 


syna miej. zapełniona publicznością, O. 
becni byli między innymi ks, arzyb, dr, 
Twardowski woj Gołuchowski, prez 
Wóycicki, pp. Nadolscy, starosta Pek- 
hardt į w, in, 

Nalepki w celu uświetnienia 11 lej 
rocznicy bohaterskiego  wawohodzenia 
Lwowa, przypadającej w dniu 22, bia, 
wydała — jak co roku — Straż Mogił 


Polskich Bohaterów, z czego caly dochód 
przeznaczony jest na wybudowane i u~ 
rządzenia cmentarza tym, którzy w o- 
wych pamiętnych dniach kstopadowyci 
tak ofiarnie przelali krew w obronie na- 
szego kresowego Grodu, Nalepki sprzeda- 
wana w roku bieżącem. przedstaw ają 
„Pomnik chwały”, który stanie na emen- 
tarzn Obrońców Lwowa, oraz opalrzone 
są inicjałami „Straży Mogił Polskich Bo- 
hateráw“, tj, bterami S, M P, B, 
Qiwarcie nowej placówki handlowej, 
W uh, sohotę odbyio się uroczyste jo. 
święcenie i otwarcie nowego specjalnego 
Składu aparatów jį przyhorów fotogra 
Fieznych pad lirmą Śchertf i Skerny przy 
u]. Sobiesk; ego 5, Wśród bcznie zebra- 
nych gości zauważona prez, Kongregacji 
kupieckiej p, Litwmowieza, jm, Miej, Ka 
szy oszczęcnoścą dr, Pisąnika, im, Matap, 
Banku Kupieckiego dyr. Schexa, Uroczy. 
stego poświęcenia nowej placówki doko 
nał ks, kanonik Scherff, poczem przemó- 
wil im, Tow, kupców ii młodzieży hanclo 
wej prez, Hoszawski, Ponieważ nową fir- 
manci cieszą się wśród sfer amatorów 
i fotografów zawodowych sympatją i za- 
ufaniem a zwłaszcza p Skorny jest zna- 
komitym fachowcem, który pracował 
przez szereg lat w tej branży, przeto me- 


żna wróżyć powodzenie tej nowej pia- 
rówca handlowej, która pomnaży nie- 


wątpiineia 
kupiectwa, 

(He zużyto wody w ub. tygodniu, W 
niedzielę 10 bm, przy najniższej tempe 
ralurze 5,4 a najwyższej 7,2 zużyto 24 499 


zastępy lwowskiego solidnego 


m, sześc, wody, 11 bm, przy temp. 4 i 
10.2 — 26,020, 12, hm przy temp, 6.6 
i 8.2 —, 27,557, 13 bm, przy temp. (.5 
i 9.6 — 27,855, 14 hm przy temp, 4 i 
100 — 27,980, 15 hm, przy temp. 4.5 
t 7,6 — 27,850, 16 bm, przy temp, 2.2 
i 4.2 — 27,548, a wreszcie 17, bm przy 
temp, 2 ġ 5 — 24.943 m sz, wody. 
<= 

Komunikaty. 

Nabożeństwo akademickie W piatek 


22, hm, obędzie się w kościele 9. O Do 
mónikanów 0 g. 930 z inicjatywy Wy- 
działu teologicznego U, J, K. nabożeń 
stwo żałobne za dusze połegłych studen- 
tów uczelni lwowskich. Kazanie wygłosi 
duszpasterz młodzieży akademickiej ks, 
prof, Aleksy Klawek. 

Za dusze poległych i zmarłych ucze 
stiników walk listopadowych 1918 roku 
na Ii, Odejnku (Szkoła im. Marjı Magda- 
leny) odhędzie się 21, bm o godz. 9 rano 
w kościele św, Marji Magdaleny nabożeń- 
stwo żałobne, na które rodziny i żyją- 
cych towarzyszów bron) zaprasza Rada 
zawiadowcza Funduszu zasilkowega b, 
li, Odamka. Bezpośrednio po nabożeń- 
śłnyje odbędzie się doroczne zebranie u- 
czestników w szkole im św, Marji Mag- 
dajeny, 

Program Kasyna į Koła lit, ari, na bie 
żący tydząeń. W piątek i w sobotę 22. 
i 23, bm, o godz, 20-tej wykład prol. dra 
Rom, Dyboskąego z Krakowa pt, . Wra- 
żemia z Ameryki", Bilety na oba wykłady 


Ar, 3047 


do nabycia w kancelarji Kasyna i Koła 
ki, art, 

Rada Okręgowa Centralnej Organizo- 
eji Związków Zswedowych Pracowników 
Umysłowych we Lwowie, zawadamia, że 
ohok uruchomionych jaż kursów języka 
francuskiego, rmiemieckiego (kurs wyższy 
i niższy) x stłenografji polskiej, rozpo*z- 
ną się z dniem 2, grudnia br, kursy je- 
zyka angielskicgo į stenogratj, niemie- 
kiej. Bliższych wyjaśnień udziela + zgło. 
szenia przyjmuje Sckretarjat przy ul, Ko- 
pernika 26/11 w godz, 6—7 wiecz, 

Koiejowe przysposobienie wojsko- 
we, Doia 1 grudnia br, odbędzie się we 
Lwowie, w gmachu dyr, kol ul, Zygnian- 
toawska I, Zjazd Delegatów Okręgu Lwów 
Kolejowego Przysposobienia Wojskowe- 
go celem wyboru zarządu Okręgu zgod- 
nie ze statutem P, K. w, 

Kol. Przysp, Wojsk, Ognisko Lwów u- 
rządza 24, bm, o godz, 8,30 rano pod kie 
rawnictwem Obwodowej Komendy 40. 
Pp. wewnętrzne zawody strzeleckie na 
strzelnicy szkolnej Kleparowskiej dla 
członków K, P, W, z brony długiej i ma- 
łokalibrowej, Zgłoszenia przyjmuje se- 
krelarz Ogniska Lwów, w gmachu dytek. 
cji kol, państw przy ul, Zygmuntowskiej 
1, 1. p. drzwi 131, Broń i amunieja -— 
własue dopuszczalne, Wpisowe do każdej 
konkurencji wynosj I zł Komenda obwo. 
dowa wyznaczyła nagrody w żetonach, 
Termin zgłoszeń uptywa z dniem 23, bm. 

Polskie Tow, politechniczne zawiada- 
mia, że 20, bm, wygłosi w lokaiu Tew. 
ul, Zamorowfcza 9, p, dr, inż, Maksymi- 
jan Huber, prof, Politechniky Warszaw- 
skiej odczyt na temat: „Z nowoczesnych 
zagadnień wytrzymałościowych'* Początek 
o godz, 18-tej, Goście mile widziani. 

Polskie Tow, Historyczne Zebranie 
naukowe odbędzie się 22, bm, o godz, 6 
popol, w sah Semimarjum historji Pol- 
ska Uniw J, K, (ul, Mickiewicza ò a III, 
p.) z odczytem prof Franciszka Bujaka 
pt. „Mowa Jana z Ludziska, prof, Uniw, 
dagiełlońskiego w obronie ludu w'ejskie. 
go w roku 1447“, Goście mile widziani. 

Francuski odczyi o psychotechniee, 
Sekcja psychologiczna Polskiego Tow, 
filozoficznego we Lwowie urządza w naj. 
bliższym czasie odczyt pt. „La Psycho- 
technique en France. Methode generale 
et appHcałions' który wygłosi p, J, M. 
Lahy, Prelegent, wybitny uczony francu. 
ski, autor wiełu cennych prac naukowych 
jest dyrektorem pracowni psychologji 
stosowanej w Ecole pratique des Hautes 
Etudes w Paryżu, a nadto kieruje praca- 
mj największego [Instytutu psycholech. 
nicznego w Paryżu, 

Referat dra Dręgiewicza, W środę 20, 
hm, a godz, 18 15 odbędzie się w salą In. 
stytutu geograficznego U, J. K. n! Eo- 
ciuszki 9, Ii p postedzenie naukowe 
Lwowskiego Koła zrzeszenia polskich 
nauczycieli geografji z referatem prof. 
dr, T, Dręgiewicza: Program gcografji 
dla kl VI, gimn, ij jego wykonanie, 

Pojskie Tow, Przyrodników im, Ko. 
pernika, Posiedzenie naukowe edbędzie 
się we wtorek 19, bm o g. 18-lej w in. 


śtytucie geologicznym Uniw. JK. uł. 
Długosza 8, z porządkiem dziennym: 
Prof, dr, J, Czekanowski: Rekonstrukcje 


przeszłości na podstawie zjawisk współ- 
istniejących, 

Uroczysty wieczór ku uczczeniu rócz_ 
nie listopadowych urządza scena „Gwia. 
zdy 24, bm, Wystawiony będzie dramat 
Stefana Żeromskiego: „Ponad snieg”, Re- 
żyseruje p, M Ch, Marjanowycz, W 


przedstawieniu bierze udział zwiększony j 


zespół amat, symf, orkiestry „Gwiazdy“, 
który pad kierunkiem prof, K, Abratnw- 
skiego odegra utwory Moninszki, Chop'za 
i inne Początek o godz, 7 wiecz, Bilety 
można wcześniej nabyć w cukiern, P, Pi. 
tołaja, ul, Łyczakowska tl, 


—q— 


Kronika policyjna. 


(—) Włamanie na Bogdanówte, Przed. 
wczoraj po południu nieznany sprawca 
włamał się do mieszkania Michała Pa- 
czosa, zam, na Bogdanówce przy ul Spo» 
kojnej i skradł na jego szkodę garderobę 
i bieliznę wartości 1900 zł, 

(—) Kogo wczoraj aresztowano? W 
aresztach policyjnych spoczęlj wczoraj: 
Michał Sekuła i Stefan Zaczkowski za 
kradzież garderoby na szkodę Zakładu 
Sierót przy ul, Zborowskich 8., Stefan Si- 
kara za kradzież goółówki i biżutocji 
na szkodę Bronisławy Czekajowej Fd- 
ward Marciniak, Wojciech Preiss i Ostro. 
wski Józef wszyscy za kradzież gardeto- 
by na szkodę Mychała Prusa, Józef Anto- 
niuk f, Koroluk za kradzież przez otwar- 
te okno biżuterji wartości 300 zł na szko 
dę Kazimiery Szadówny, Aleksander Ła. 
stąwiecki, jako poszukiwany za sradzież, 


„GAZETA PORANNA 


książe Walii 


z dnia 20. listopada 1929. 


zwolennikiem 


diugiej sukni. 


DLA DOBRA PRZEMYSŁ U 


Lwów 19. listopada. 

(=) Podczas otwarcia nowego od 
dzialu Izby Handlowej w bratiord, 
ośrodku angielskiego przemysłu włć 
kienniczego, wypowiedział ks. Wa- 
lji przemowę, w której znajdował 
się następujący usięp: Do zwyczaj- 
nych życzeń mogę lym razem dodać 
jedno, które jest równie szczere, jak 


WLÓKIENNICZEGO. 


poprzednie, Słyszałem, że ma nastą- 
| pić zmiana w modzie kobiecej. Jako 
| slary kawaler (sic) nie zajmują się 
naturalnie kwestja, czy panie pra- 
| gną nosić krótkie czy długie suknie, 
W interesie jednak przemysłu włó- 
kienniczego życzę wam, aby zwy- 


ciężyła moda długiej sukni, 


Eksplozja z powodu samobójstwa. 


NIEZWYKŁA KATAS TROFA W BERLINIE. 


Lwów 19. listopada. 

(=) Z powodu samobójstwa pe- 
wnego wlasciciela drukarni powsta- 
ła wczoraj w nocy w Berlinie stra- 
szitwa eksplozja gazu. Oto w domu 
przy ul, „Elizabethufer* znajduje 
się drukarnia firmy Scholem. Por- 
tjer uczuł tam w nocy, obchodząc 
budynek, 

przenikiiwą woń gazu. 

Gdy z płongcym papierosem w us- 


tach, wszedł do kancelarji właści- 
cicla drukarni, nastąpiła nagie eks- 
plozja. Nieostrożny portjer 
poniósł śmierć na miejscu, 
a drukarnia zoslała całkowicie zde- 
„molowana. Straż pożarna znalazła 
ponadio pod gruzami budynku 
zwłoki właścicieia drukarni, Maksa 
Scholema, który wskuiek falalnego 
| położenią finansowego zatruł się ga- 
| zem świethuym, 


Kłopoty Xeni Desni. 


NIEFORTUNE „MAŁŻEŃSTWO WE TROJE", 


Lwów, 19. listopada. 

(=) Znana atysika iiimowa 
Xenia Desni popadła obecnie w cie- 
kawy konflikt z towarzystwem fil- 
mowem „Nero. Było lo podczas 
zdjęć do tilmu „Małżeństwo we tro- 
je”. Arlystka niewiadomo czy roz- 
myślnie, czy też przypadkiem pod- 
czas zdjęcia 

nirugzła powiekami. 

Tak. samo postąpiła podczas drugie- 


Tunel 


Lwów 19. listopada. 
(=) W Japonji nastąpi n'eba- 
wem otwarcie niezwykłego zaiste tu 
ndu, który będzie prowadził przez 
wulkan Szimizu. Praca nad jego wy 
konaniem trwa już od lat dwunastu, 
a koszta wynoszą przeszło miljon 


Grób 


Lwów, 19. Listopada. 

(=) W pobliżu osen znajduje 
się wielk: pagórek, oddawna nazwa 
ny grobem Atylli, Ponieważ jednak 
król Humnów zmarł w Pannonji, wy 
daje się rzeczą mało prawdopo- 
debna, żeby zwłoki jego przeniesio- 
no aż w le strony. Mimo to jednak 
archeologowie, którzy są z natury 
ludźmi ciekawymi, zainteresowali 
się tym pagórkiem i poczęli go roz- 


Samuel Tuba za włóczęgostwo, Janina 
Pikułówna służąca jako podejrzana © 
kradzież na szkodę inż, Burzyńskiego. ./ó- 
zof Niżnower ż Mosterzysk, jako poszu- 
kiwany za oszustwo, Michał Buczko, ja- 
ko poszukiwany za kradzież, lózcf So- 
hejko, przytrzymany z narzędziami do 
włamań kasowych, Juljan Klim:zak za 
wywołanie awantury w stanie pijanym 
w Pasażu Mikolascha, oraz Helena Mal- 
szewska za wywołanie awantury na ul. 
Kopernika, 


—— 
Firmą Wittels, Rutowskiego 7. wy- 
konuje we własnej pracowni wspólnie z 


go i trzeciego zdjęcia. Wobec tego 
wytwórnia Naro“ napisała do ar- 
artystki list, w którym oznajmiła 
je, że rezygnuje z jej dalszej współ. 
pracy. Xenia Desi zaskarżyła le- 
raz wytwórnię z powodu zerwania 
kontraktu i żąda bardzo wysokiego 
udszkodowania, Ciekawy ten kon- 
iliki budzi wielkie zainteresowanie 
w świecie filmowym. 


| 


Ere 


wulkanie. 


dolarów. Podczas budowy trzydzie- 
stu robotników zginęło wskutek nie- 
szczęśliwego przypadku. Budowa tu 
nelu nastręczała znaczne trudności, 
gdyż w loku pracy natraliano czę- 
slo na gorące źródła i na lawę. 


Atylli. 


kopywać. Pagórek jest wysoki 
13m. 3 pokrywa swoją posiawą 
360 m, kwadr. ziemi. Składa się z ka 
imieni, ułożonych bardzo kunsztow. 
nie, a niepołączonych jakakolwiek 


zaprawą. Badania rozpoczęły się do- 
piero niedawno, a już 'wydały pewne 
rezulłaty. Znaleziono kilka młotów 
kamiennych, pochodzących z Neoli-. 
| lu, oraz szereg ciekawych narzędzi. 


fachową siłą, 
ską do miary. Kredyt do 10 miesięcy, 


—0— 


'wykwiutną garderobę mę- 


Kęcik radjowy. 


PROGRAM AUDYCJI RADJOWYCH, 


Wtorek, 19. listopada 1929, 
WARSZAWA 1411 16,15 Muzyka z 
płyt gramol 17,45 Koncert popoł, 19,50 


Transmisja z opery Poznańskiej, KRA. 
KÓW 312 16,15 Koncert z płyl gramof, 
19,50 Transmisja z Poznania, Opera, 
24.00 Transmisja hejnału z Wieży Ma- 
rjackiejj POZNAŃ 334 7,15 Gimnastyka 


| 
| 


| 


Str. 15 


poranna 17.45 Koncert gramnfonowy. 
19.50 Transm, z Wielkiego Poznania, 
„Madame  Bulterfly", opera Pucciniego. 


23.15 Muzyka taneczna z kawiarni „Es- 
planada“, KATOWICE 408 16,20 Muzyka 
z płyt gramot, 17,45 Transm, z Wilna, 
Muzyka kameralna, 1950 Transmisja o- 
pery z Poznania, WILNO 385 16,15 Mu- 
zyka z płyt gramofonowych, 17,00 Audy- 
cja dla dziecj, 17.45 Koncert kameralny 
w wykonaniu Kwartetu Drezdleńskiego. 
19.50 Transmisja opery w Poznamu 
KRÓLEWIEC 276 20,00 Popularny kon. 
cert orkiestry miejskiej, Dyr. Selberg 
KOPENHAGA 281 21,45 Muzyka Mozarta 
w wykonaniu radjoorkiestry, LONDYN 
356 20.45 Koncert kwintetu Parkingtona, 
SZTUTGART 360 19.30 Walce klasyczne, 
20,15 Muzyka rosyjska, B Schwarz 
(skrz.), J, Schwarz (lort.), SZTOKHOLM 
436 20 „00 Koncert orkiestry smyczkowej. 
RZYM 441 1730 Koncert, 21.00 „Romeo 
r Julja”, dramat liryczny z muzyką Zan- 
donai'ego, PRAGA 487 16,30 Koncert, 
20.30 Koncert fortepianowy, 21,50 Pieśni 
narodowe ZURYCH 489 20.00 Gościnny 
występ solistką na gitarze Luize Walker, 
WIEDEN 516 1600 Koncert orkiestry 
Geiger. 19.30 „Rigolctto", opera Ver. 
di'ego. Transmisja z opery państwowej, 
22,00 Koncert wieczorny jazzbandu, MO. 
NACHJUM 533 19.50 Popularny koncert 
radjgorkiestry, 21 45 Pieśni Kowalskiego 
odśpiewa M, Kraus (baryton), 20,30 Mu- 
zyka lekka w wyk, radjoorkiestry. HUI. 
ZEN 1725 21.05 Koncert orkiestry z Har- 
lem, 


ŚRODA, 20. LISTOPADA 1923. 

WARSZAWA 1411 16.45 Muzyka z piyi 
gramofonowiydh, 17.45 Muzyka popularna 
w wykonaniu orkiestry P „R. pod dyr. J. O- 
zimińskiego. Utwory kompozytorów węgier- 
skich. 20.80 Konceut kameralny. Wykonaw 
cy; Kwintet instnimentallny. 21.25 Koncert 
solistów, 23.00 Muzyka taneczna. KRA- 
KÓW 312 16.45 Muzyka z płyt gramofono- 
wych, 20.00 Tnansmisja hejnaiu z wieży 
Marjackiej, 20.30 Transmisja koncerlu wie- 
czornego z Warszawy, 23,00 Muzyka ta- 
neczna. POZNAŃ 334 17,05 Audycja dla 
dzieci, 20.30 Koncent polskiej muzyki reli- 
gijnej, 22.45 Mazyka taneczna. KATOWTCE 
408 16.45 Koncert a płyt gramofonowydh. 
19.46 Kom, sportowe, 20.30 Koncert. W pno 
gramie: Mozart, Massenet, Ghudk i in. 
WILNO 285 19.05 Audycja literacka zradj. 
fragmenty Stefana Żeromskiego w wyk. 
Zesp. Dramat. Rozgł Will. 

KOPENHAGA 281 20.15 Koncem radjo= 
orkiestry dyr. Emil Reesen, W: programie: 
Puccmi, Rachmaninow, Grieg i in. BRNO 
1342 20.00 Koncert z Fillhanmoni czeskiej w 
Pradze, 22 15 Muzyka poptusłanna. LONDYN 
356 22.40 Koncert radporkiestry, dyr. J. Am- 
sol, Ellis Burtond (sopran). FRANKFURT 
890 16.00 Koncemt radjoonkiestry. 19.30 
Transmisja z sali koncertowej, „Requiem“ 
Brahmsa w wykonaniu chóru Cecyla. PRA- 
GA 487 20.00 Transmisia koncertu z Fil- 
harmonjı czegkiej, dyr. M. Jeremias. ME- 
DILAN 508 20.30 „Falstaff“ opena Ver- 
diego. WIEDEŃ 516 16,00 Koncert kapeli 
Wortsalhal, 19.30 „Requiem Antoniego Dwu 
nzakka w {5 rocznicę śmierej kompozytora, 
dykona wiedeńska. orkiestra symitomiczna i 
soliści pod dyr. prof. Hągera. BUDAPESZT 
550 17.40 Koncert orkiestny operowej, 20 10 
Koncert dhóru operowego pod dyr. M. Rou- 
hala. 21.45 Koncert fortepianowy wykona 
M. iIDohnanyi, nastepnie nrkiestna cygar- 
ska, STAMBUŁ 1200 16.30 Koncert orkiestr 
W programie: Czajkowski, Offenbach, Glin 
kai in. PARYŻ 1725 20.00 Koncent radzoar: 


Składki. 


Dla matki obrońcy Lwowa: Jan Ste- 
fańskg, R ZYWO 

Nią A, F: F S, zł. ż 50. 

Dla staruszki 'kaleki: F S. zł, 2 50 


OGLOSZENIA. 


i POMOC LEKARSKA, ! 


Dr. Eugeniusz Durde HO 


b. lek klin, zagr, Spec chorób skórn., 
wener., seksualn į lekarskiej kosmetyki 
ord, 8414—11 i t4—18, niedz, i św 10—11 
Lwów, ul. Po'ockiego 11. 
Tel. 65-87. 
Lampa kware. Dialermja, Wapofor, 
Krysterapja, Separałk paczekalnie 


Str. 16. 


Lekarz.ientysta 


Dr. Stefan Dmochowski 


b, elew Polikimiki dentyst w Ber.n'e 
Lwów, Sykstuska 36 
Tesefon 79—77, 
Nowoczesna technika dentystyczna 
Korony porcelanowe Aparat Rəutyena 


CHOROBY weneryczne ; zastarzałe skór: 
ne, neurastenję seksualną leczy specja- 
ksta Dr, Frisch, Wałowa 11, Tej, 55-20, 


7689-4 
ZGUBIONO, ZNALEZIONO, 
10 groszy za wyraz 


ZGINĄŁ 


szorstki foxtericr, biały z czarnemś pla- 

mami, dnia 17, bm, przedpoł, w okolicy 

Teatyńskiej j Wojciecha. Wabi się 

„Fłrt”, Znałazca otrzyma wysokie 
wynagrodzenie, 

Dr, GRAF, Żółkiewska 17, 


o | EM 2 ADAM a | 0 MŚ o O MAE |--Mam R >| A A A. MEOZZEŻ || R R ep A nn nn 


8761 


AA 
WOLNE POSADY, 
10 groszy za wyras, 


i; 


ADWOKAT Ratller w Baligrodzie pizyj- 
mie siłę żeńską kancełar,, piszącą bic- 
gle na maszynie po polsku j niemiecku 
i obznajonyoną dokładnie z agendą kan 
cełaryjną, Oferty nieuwzględnmione po- 
zostaną bez odpowiedzi, 6104 -2 


CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz 
ukończyć kursa fachowe, koresponden- 
cyjne profesora Sekułowicza, Warsza- 
wa, Żórawia 42 h Kursa wyuczają li. 
stownie:  buchalterji rachunkowości 
kupieckiej, korespondencji handlowej, 
stenografji, nauki handlu, prawa, kalj- 
grafj, pisania na maszynach, towaro. 
znawstwa angielskiego, francuskiego, 
niemieckiego. pisowni oraz gramatyki 
polskiej, Po ukończeniu świadectwa, 
Żądajcie prospektów, 3337-12 

KOREPETYTORKA, słuchaczka uniwer- 
sytetu z rutyną į referencjami upra- 
wiająca sport narciarski do 2 panie- 
nek 5 kt, gimn, klas. zaraz poszukiva- 
na, Zgłoszenia Zarząd Pasażu Mikola- 
scha 6—7 godz, 8767-2 


SANATORJUM Policyjnego Domu Zdro- 
wia w Tatarowie poszukuje: 1) Mecha- 
nika uzdolnionego do prowadzenia e- 
lektrownj » centralnego ogrzewania, 2) 
Kucharkt do prowadzenia kuchni w Sa- 
natorjum na okało 100 osób, Pierw- 
szeństwo mają osoby slanu wolnego. 
Wynagrodzenie miesięczne wedle umo- 


wy, oraz zupełne utrzymanie į miesz- « 


kanio, Retlektanci wmni przedłożyć na 
ręce Delegata Stowarzyszenia P, D, Z. 
przy Komendzie Wojewódzkiej P, P. 
w Stanisłammowie podania z życiorysem 
i odpisami Śwnadectw ostatniej pracy, 
nadto ad 1) odpis świadectwa uzdołl- 
nienia. Termin wnoszenia podań do 
dnia 5, XII. 1929 r, (—) Urbanowski, 
podinspektor, 8773-3 
DT EE 


SPRZECZKA, 
— Moja mama jest tadniejsza 
twojej! 
— Za to moja mamusia jest jeszcze 
panną! 


od 


CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy (szer 30 mm.) ogł 
slane 40 gr, za wiersz l-sznalt milimetrowy (szer 60 mm.) po kronice 

66 gr, za wiersz 1<rpalt milimetrowy (szer 60 mm,) w artykułach 
drobne ogłoszenia za słowo i6 gr,, kupno j sprzedaż za słowo 12 gr, 
sady 3 gr, Ogłoszenia drobne przyjmujemy tylko za 
hera) 700 zł Ogłoszenia zamiejscowe 30 proc, droż € 
Odpowiedziałności za terminowy druk nie przyjmujemy, Porta przekazów nie bo: 
tekstowe na 4 łamy (szpaltył 


szpalt) 


„GAZETA PORANNA z dnia 20. listopada 1929. 


Towarzystwo 


jedną akcję à zł, 100 — Nominale. 


1 


875 


xANCELARJA notarjalna poszukuje: 1) 
rutynowanego tabularzystę z referen- 
cjami; 2) biegłą maszymistkę, Zyłosze- 
nia: Siatecka, Zielona 36, 8763 


POSADY POSZUKIWANE, 
3 grosze zn wyrnz, 
pnu = 


WYCHOWAWCZYNI -gospodyni, wiek śre 
dni, zdrowa, inteligentna, energiczna, 
nadzwyczaj dzieci lubiąca, szuka odpo- 
wiednej posady, Łaskawe zgłoszenia do 
Administracji „Porannej' pod: „Praw. 
dziwa Opieka", 8752-3 


OSOBA lat 30, intel, bezwzględnie ugzci. 
wa, łagodna, szuka posady gospodyni, 
zarządczynj u samotnego pana lub na 
plebanji, za utrzymanie i małą dopiatą 
Listy Admin, „Gazety Porannej" pod 
„Skromna', 5164 

SZOFER i egzamiinowany tokarz metal, 

poszukuje posady, Łaskawe zgłoszenia 

pod „Technik“, b748-3 


ER AA 
MIESZKANIA, SKLEPY. ' 


10 groszy ra wyraz, 
08 zim Ce 


GARAŻE zaraz do wynajęcia, przy ul, 
Kochanowkiego 72, tel, 50—12. 5755-3 


no WYNAJĘCIA 5 pokoji z przynależy- 
tościami w okolicy ul. Listopada, peł- 
ny komfort, Bliższe informacje. Kalie- 
ka 21, II p, Tow, Kred, Miejsk, 11—1, 
8635-5 


POMIESZKANIE 4 pokoje słoneczne z 
komfortem w witli przy ul. Issakowi.- 
cza 12, zaraz do wynajęcia, 8661-5 


Ubezpieczeń na życie 55 
Generalna Re rezertacja: Lwow, Kościuszki 8. 


Towarzystwo pracuje w Małopolsce, na Śląsku Cieszyńskim, we 
Francji, Belgji, Holandii, Włoszech, Hiszpanii, Nieme ech, Czecho- 
słowacji, Jugosławii, na Węgrzech, w Austrii, Bułgarji, Grecji, Turcji, 
Rumunji, Syrji, Palestynie ı Egipcie. 
Rozwój Towarzystwa w cyfrach 
w ostatnich dwóch latach licząc na dolary, przedstawia się: 


Rok Stan ubezpieczeń Wpływ premi Fundusze gwarancyjne 
1927 199,91 .962 9,078.801 27,481.2i2 
1928 255,000.009 13, 00.00) 33,000.003 


Lesienicka Fabryka Drożdży prasowanych 
i Spirytusu S$. A. we Lwowie 


podaje niniejszem do wiadomości, że z dniem 18, bui przystępuje do wymiany 
akcyj na tej zasadzie, że za 5 akcyj à zł. 10.— Nominale 


Konwersję przeprowadza Bank Dyskontowy Warszawski, Oddział we Lwo- 
wie, do daja 16, marca 1930 bezpłalnie, Po tym terminie niewymienione akcje 
zostaną złożone do depozytu bankowtgo na koszt akcjonarjuszy, 


Ogioszenie licytacji. 


Zakład zastawniczy założony przy Kasie 
podaje do wiadomości, że zapadłe z dniem 31 października 1928 zastawy, u mia- 
nowicie kosztowności do Nru 81,345 i 10 344, oraz papiery wartościowe do Nru 
8.950 zostaną na dnju 25, listopada 1529, w godzinach urzędowych przez publiczną 
licytację ($$ 16 4 21 stalutu), najwięcej ofiarującemu sprzedane, 


10u gr, 


FENIKS" 


olrzyma akcjonai jusz 


5751 


Oszczędnośch miasta Tarnooola, 


| uc p 


Dyrekcja Kasy Oszczędności 
miasta Tarnopola, 


MIESZKANIE I — Z — 3 — į 4 — po- 
kojowe z kuchnią, komfort, zaraz do 


wynajęcia przy ul, Grochowskiej L, 49 
i 5ł, 8663-10 
WILLA nie wykończona w  Dełlatvnie, 
parcela 300 sążni, do sprzedania Wia- 


RUPNO I SPRZEDAŻ, 
12 groszy za wyrtz, 


domość: Jan Kowalik, Winniki obok 
Lwowa, 8760 
FORTEPIAN „Wirtha“ prawie nowy, 


znakomity, sprzedam tanio, Kopernika 
26, Skleniarski, 8744-4 


JADALNIE piękną sprzeda okazyjnie 
„Lamus* Romunowicza 10, 873023 


| 


DOBERMAN 6 miesięczny do sprzedania, 
Zgłoszenia do Administracji pod „Do- 
berman', 8718-2 


MAGISTRAT w Jaworowie sprzeda zuży- 
tą baterję akumulatorów elektrowni 
m:ejskiej z naczyniami szkiannemi, Pi. 
semne oferty należy wnosić do dwa 5, 
grudnia br, 8755-3 


| 


TANIO do odstąpienia, powód: choroba, 
mode] przyrządu alarnrującego podczas 
Wiamarnją w drzwj lub okna, strzałami 


i dzwonkami lub syrenami, Złoczów, 
kolejowa 50, Kamiński, 8757 
pA Y 


DLA MIŁOŚNIKÓW OGRODU! Dzik'e 
wino samoczepne Szt 1 zł, róże pnące 
szt, 2 zł, 50 gr, róże do smarzenia szt, 
2 zł, porzeczki st, 1 zł, 50 gr, agrest 
szt, 2 zł, bzy szt 50 gr, jaśminy szt, 
1 zł. 50 gr, -— Piaskowa 15, tylko rano, 

8709-5 


Z drukarni Wydawnictwa „Gazety Puraunej", Ska z ogr odp pod zarz, +. PŁOCKIEGO wt Lwowie 


r 


maree e e 
p r aAa 


Nr. 9047 


aterace włosienne iztrawy 
Władysłzw WEBER 
LWÓW, BATOREGO 2, 


KUPIĘ pokój męski lub pojedyńczo stół, 
biurko, bibljotekę, także garnitur kiu- 
howy używane w dobrym stanie, Zgło- 
szenią „Zaraz“ administr, 8769 


FUTRA okazyjnie sprzedaje ; przyjmuje 
do komisowej sprzedaży „UNIWER- 
SUM“ Składnica komisowa, Lwów, Pa. 
saż Mikolascha_ 8163-20 


Z POWODU wyjazdu dobrze prosperują- 
cy pokój do śniadań, restauracja do 
sprzedania, Wiadomość Lwów, Kocha- 


nowskiego Nr, 6, Filipowicz, 8694-2 
UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę 
wojskową wystawioną przez PKU, ka. 


wa ruska na nazwisko Kuć Jan ur, 
1898 r., Góra powiat Sokal, 3750-3 


ROZNE DONIESIENIA, 
10 groszy za wyrye 


WYDZIERŻAWIĘ Restaurację Bufet bo. 
lejowy lub Mleczarnię, Zgłoszenia: Zbo: 
rów, bufet kolejowy, 8756-2 


FUTRA wszelkie wykonuje starannie, gu- 
stownie, sumiennie, dogodne spłaty, 
Pracownia futer Karola Śchiirerą Se- 
natorska 10, (boczna Romanowicza). 
Telefon 69—56, 8347-10 


TYGODNIK radjowy „Europastunde*, za 
wierający najwygodniej ułożony pro. 
gram wszelkich stacyj polskich i 7a- 
granicznych, nadto szczegółowe objaś- 
nienją programów do nabycia w biurze 
dzienników „Nowa Reklama“, Batore- 
go 26, tel, 9—24, Numer okazowy bez. 
płatnio za nadesłanicm 15 gr, w znacz- 
kach  Kwartalnie zł, 7,25, 5740 


Od 40 lat istniejąca firma 


JAKÓB CZYSZ 


ul. Rutowskiego 7. 
naprzeciw Katedry w podwórzu. 
sprzedaje i wypożycza 
mebie na dogodne spłaty. 


” m TU 
szyjce 


PEZERUATYH 
w GRZEDIE 
PORANNEJ 


tylko w perfu 


merji 
S. FEDER 
Lwów, 

SYKSTUSKA 7. 

Niebywałe i niewi- 

dziane nowości w tej 

dziedzinie!’ Zajmu- 

jący cennik z 3 wzo- 

rami zł. 1.25w znacz. 

OGŁOSZENIE. 

Zapraszam wszystkich wierzycieli Cha 

ima PERLMUTTERA, właściciela fabryki 

„Ujtramaryny* w Zniesieniu, na kgufe. 

rencję, która się odbędzie w mojej kan- 

cełarji dnia 21, listopada 1929 r o godz, 
7-mej wieczorem celem rozpatrzenia: 

1) Stanu czynnego į biernego mia. 

jatku; 


poczt. Wysyłka po- 

cztowa dyskretnie. 

2) Sprawy utrzymanija fabryk, w ru- 
chu, 

3) Sprawy sposobów sannwania firm$, 
Podpis: Dr, Witold Olszewski 
Lwów, ul, Akademicka 11 
zarządca ugodowy majątku 
CHAIMA PERLMUTTERA. 


a 


oszenie zwykłe za tekstem 15 gr, za wiersz l-gz palt, milimetrowy (szer. 60 mm) nade- 
45 gr „za wiersz 1-szpalt milimetrowy (szer 60 mm.) w tekście (kronika, repertuar) 
za wiersz l-szpalt, milimetrowy (szer. 60 mm.) 
raatrymonjalne, korespondencje ; prywatne za słowo 12 gr, dla potrzebujących pracy lub 
gotówkę Cała stona ogłoszeniowa 300 zł, cała strona tekstowa 60D zł, cała strona pod nagłówkiem 
sze Za sgłoszenia w miejscu zastrzeżonem, ogłoszenia osobna stojące į bez numeru doliczamy 25 proc, 
i niiikujemy, — Uwaga: Kolumny egłoszeniowe ga podzielone 


na pierwszej stronie 70 gr_ 


na 8 łamów 


Odp. Bed, STEFAN KUŁYŻANÓWSKI 


